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Od pożyczki udzielonej w Listach Zastawnych 
4-o procentowych stowarzyszeni opłacają za każde 
półrocze: 2% na procent % %  na umorzenie i % %  
na koszta administracji.

Uwaga I. Opłata na koszta administracji usto- 
sunkowywa się do rzeczywistej potrzeby tychże ko­
sztów, i dla tego w razie niedostateczności pobiera­
nej opłaty, a niemożliwości zmniejszenia wydatków, 
komitet Towarzystwa władnym będzie na przedsta­
wienie Dyrekcji Głównej podwyższyć ustanowioną 
na ten cel opłatę od stowarzyszonych, nie przenoszą­
cą jednak 1%.

Uwaga 2. Koszta wygotowania Listów Zasta­
wnych odnoszą się do wydatków na administrację 
bez pobierania od stowarzyszonych oddzielnej na 
ten przedmiot opłaty.

46. Opłaty przypadające od stowarzyszonych na 
zasadzie art. 45, uiszczają za każde półrocze z gó­
ry. Biorący pożyczkę między 8 (20) W rześnia a 
8 (20) Marca roku następnego, odbiera Listy Za­
stawne bez kuponu, którego termin upływa 10 (22) 
Czerwca t. r. a następnie tenże płaci pierwszą ratę 
półroczną, między 20-m a 31-m Maja (1-a 12-ym  
Czerwca).

Na pożyczki udzielane między 8 (20) Marca i 8 
(20) Września, wydają się L isty Zastawne bez ku­
ponu, którego termin upływa 10 (22) Grudnia t. r. 
a następnie, pierwsza półroczna rata wymagalną bę­
dzie, między 10 i 30 Listopada (1 i 12 Grudnia).

W  następnych zatem półroczach, raty od stowa­
rzyszonych wymagane będą stale każdego roku, w  
w pierwszem półroczu między 20 Maja (1 Czerwca) 
a 31 Maja (12 Czerwca) i w drugiem półroczu mię­
dzy 19 Listopada (1 Grudnia) a 30 Listopada (12 
Grudnia).

47. Określone w powyższym 46-m artykule ter­
mina opłat, mogą być stowarzyszonemu przedłużo­
ne z decyzji władz Towarzystwa, tytułem ulgi, u r a ­
zie nadzwyczajnych klęsk, których odwrócenie me 
zależało od właściciela, jeżeli zresztąklęski te zmniej­
szyły o połowę czysty dochód roczny, lub też, po-' 
zbawiły właściciela kapitału obrotowego albo znacz­
nej części budowli- .

Za klęski takie uważają się: zupełny nieurodzaj w 
dobrach, gradobicie, pożar, wylew wód, pomór in­
wentarza, uragan i t. p.

48. U lga  wzmiankowana w art. 47-m udzieloną 
być może, albo przez rozkład najwyżej dwóch rat 
półrocznych na części spłacałne w ciągu jednego lub  
dwócli półroczy, albo przez przedłużenie o sześć 
miesięcy terminu opłaty najwyżej dwóch rat półro­
cznych, z uwolnieniem przy takowych ulgach od 
kar ustanowionych za zaległości.

Uwaga. U lg i te mają miejsce tylko w takim w y­
padku kiedy fundusze Towarzystwa tego dozwolą.

49. U lga stosuje się do najbliższych rat półrocz­
nych, przypadająch do opłaty po doznanej klęsce. 
Przed spełnieniem warunków jednej ulgi, druga 
ulga nie może być przyznaną.

50. Przyznanie u lg zawisło od bezzwłocznego u- 
wiadoniienia Dyrekcji Szczegółowej o wydarzonej 
kiesce a mianowicie o klęsce nieurodzaju, najpóźniej 
do" dnia 1 (13) Października roku wydarzonej _klę- 
sKi; o pożarze, wylewie wód, uraganie i gradobiciu, 
nie później jak za dni 15 od chwili zaszłego wypad­
ku. O upadku inwentarza nastąpionym w pierwszej 
połowie roku, najpóźniej do 1 (13) Lipca tegoż ro­
ku, o upadku zaś nastąpionym w drugiej połowie 
roku, nie później jak do 1 (13) Stycznia następnego 
roku. Prośby o uznanie ulg po tych terminach po­
dawane, bez skutku pozostaną.

51. Opłaty od stowarzyszonych pobierane są w  
gotowiźnie takiej, jaka jest przyjmowaną w kasach 
na opłatę podatków skarbowych.

Oprócz gotowizny, kasy Towarzystwa przyjmują 
według nominalnej wartości:

a) Obligacje Towarzystwa z doliczeniem procen • 
tów po datę zapłaty.

b) Kupony z ubiegłych półroczy.
c) L isty Zastawne wylosowane.
52. Określone w Art. 46-m opłaty od stowarzy­

szonych lub jakkakolwiek część tychże opłat, nie 
wniesione do kasy Towarzystwa do dnia 31 Maja 
(12 Czerwca) lub do dnia 30Listopada(12 Grudnia), 
uważane są jako zaległość.

W  ciągu dwóch miesięcy po dopuszczeniu zale­
głości, Towarzystwo nie zarządza żadnych egzeku­
cyjnych środków, prócz policzenia kar stosownie do 
art. 54. Skoro zaś po upływie tych dwóch miesię­
cy dozwolonej zwłoki, wszystkie zaległości nie bę­
dą całkowicie uiszczone wraz znaleźną karą, to D y ­
rekcja Główna w ciągu miesiąca trzeciego wydaje

D Z I A Ł  U R Z Ę D O W Y

W a r s z a w a ,
d n i a  29  S i e r p .  ( I O  W r z e ś n i a ) .

Przepisy o udzielaniu nowych pożyczek Towarzystwa 
Kredytowego Ziemskiego w Królestwie Polskiem 

Najwyżej zatwierdzone w  dniu 12 Lipca 1869 roku.
(D o k o ń czen ie ; p a tr z  N r .  18  9 ).

T Y T U Ł  IV.
0  poborze rat od stowarzyszonych i o egzekucji 

zaległości.
45. Od pożyczki udzielonej 5-o procentowemi 

Listami Zastawnemi, stowarzyszeni opłacają za ka­
żde półrocze po 2 ‘/ 2°/0 na procent, '/2 % na um0" 
rżenie, ’/s % mi koszta administracji.

F E J L E T O N  D Z IE N N IK A  W A R SZ A W S K IE G O .

N IE W O L N IC Y  P A R Y Z C Y
przez Emila Gabonau.

C ZĘŚĆ D R U G A .

T A JE M N IC A  R O D Z IN Y  D E  CH AM PDO CE. 
X V III.

(P a trz  N r .  od  2Ł 9 z r .  z . do 1 8 8 ) .

Zamek L. do którego przybyli, :w£ jakby umyśl­
nie wybranym na to, ażeby zostawić księżnę na zu­
pełnej łasce męża. Zresztą., n ie m ogła ona spodzie­
wać się żadnej pomocy, gdy • nawot obojętny za­
wsze ojciec, pan Puymandour, umarł niedawno.

Co zaszło w zamku, podczas połogu księżnej? 
niewiadomo nikomu.

Tajemnica ta zachowaną, została jak w grobie... 
sam tylko ten bilecik, znaleziony wypadkiem, w któ­
rym nieszczęśliwa kobieta napisała: „Miej pan litość 
i oddaj mi moje dziecię”, zdradza że odbyła się tam 
straszliwa walka i okropna zbrodnia.

To pewna wszelako, że dziecię zrodzone z księ­
żnej, zanie»ione zostało przez Jana do szpitala pod­
rzutków- w Vendome, a i to również nie podlega  
wątpliwości że chłopczyk, który został ochrzczony 
pod imieniem: Anna-Rene-Gontran de Dampair, 
margrabia de Champdoce, był synem pewnej ubo-

giej dziewczyny z okolic Montoire, która się zwała 
Eougerouse.

S X IX .

W  tern miejscu przerwał się nagle rękopism pa­
na Mascarot’a.

Paw eł Violaine położył na stole gruby zeszyt z 
którego czytał i wyrzekł z widocznem zdumie­
niem:

—  I na tern koniec!..
Czas też było już skończyć — głos młodzieńca 

strudzony, zgasł prawie przy ostatnim wyrazie. P o­
mimo całej pilności lektora, potrzebował on blizko 
dziesięciu godzin na odczytanie tej tragicznej hi- 
storji życia, smutków i zbrodni znakomitej rodziny 
książąt de Champdoce.

Podczas całego czytania, raz tylko odpoczął przez 
kwandrans i to dzięki interwencji Beaumarchefa, 
który wszedł do szanownego raj fura za interesem 
kantoru, niecierpiącym zwłoki.

Prawda i to, że wytrwałość czytającego wspie­
rała i podniecała, niesłychana uwaga z jaką go słu­
chano.

A ni Catenae, ani doktór Hortebize, nie pozwolili 
sobie by najmniejszem słówkiem przerwać Pawłowi, 
wszyscy słuchali go milcząc i nieporuszeni prawie.

Mascarot zdawał się pozornie słuchać lektury 
swojego rękopismu z zadowoleniem autora -— lecz

w istocie, pogrążony w fotelu spoglądał on ciągle 
przez okulary na słuchaczy i śledził jakie wrażenie 
sprawia ta historja na ich umyśle.

W rażenie to, przyznać należy, było ogromne.
Przez kilka minut, po skończeniu rękopismu, je­

szcze Paw eł, Catenae i Hortebize nie przerwali 
milczenia, lecz spoglądali^ wzajem po sobie z pe­
wnym rodzajem przerażenia.

Zdawało się że każdy z nich usiłował zdać sobie 
sprawę z całego przebiegu tych okropnych dziejów  
i zastanawiał się, dla czego Mascarot na końcu swe­
go rękopismu nie zamieścił żadnego rozumowania, 
nie postawił żadnego wniosku od siebie?

Nakoniec, Catenae którego położenie wśród wspól­
ników było tak drażliwe, rozśmiał się ironicznie i 
rzek ł:

■.__ Eh! Eh! Zawsze mówiłem że nasz kochany
Babtysta urodził się na literata. Skoro tylko w e- 
2 riie się do pióra, umiera w nim natychmiast naczel­
nik ajencji naszej a natomiast rodzi się poeta. Przy­
rzekł nam dać pewne objaśnienia z zebranych no- 
tat a obdarzył całym romansem!

— I sądzisz że to jest romans tylko? zapytał do­
któr, patrząc podejrzliwie na adwokata.

— No... co do formy przynajmniej...
Doktór wzruszył ramionami.
Mascarot powstał i oparłszy się o kominek, po­

prawił okulary. W idocznem więc było że zamie­
rza powiedzieć coś ważnego. ,

— Cóż chcesz ? izek ł z szyderstwem, nasz go ny
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decyzję względem wystawienia dóbr zalegających w 
opłacie na sprzedaż, i ogłasza o tem w Dzienniku 
Warszawskim, nie oznaczając wszakże dnia następie 
mającej sprzedaży.^ Następnie sprzedaż dóbr od­
bywa się na zasadzie przepisów zamieszczonych w 
Postanowieniu z dnia 28 Czerwca (10 Lipca) 1860 
r. przez licytację, w obec radcy dyrekcji szczegóło­
wej, w kancelarji rejenta tego oddziału hypoteczne- 
f>°’ . ry™, mj eści się księga hypoteczna dóbr
kwaliłik ujących się do sprzedaży.

53. Dobra mogę być zwolnione od sprzedaży, 
przed terminem licytacyjnym, a nawet w ciągu li­
cytacji, skoro właściciel przed ukończeniem tako­
wej zaspokoi wszystkie zaległości przypadające To­
warzystwu, oraz kary i koszta sprzedaży.
. 54. Wskazane w art. 52 kary obliczają się, za 

pierwszy miesiąc dopuszczonej zaległości po 0 
od nieuiszczonej kw oty—w następnych miesiącach 
aż do czasu zapisania do księgi hypotecznej ostrze­
żenia o sprzedaży dóbr, po 1%  za każdy miesiąc;i  «/ 7 X / M  *7

następnie do dnia sprzedaży znowu po '/ ,%  od za­
ległej kwoty, przyczem część miesiąca liczy się za 
cały miesiąc.

55. Przy stosowaniu przez Towarzystwo kroków 
egzekucyjnych do zalegających dłużników, W ładze 
Rządowe i Urzędnicy obowiązani są bezzwłocznie 
zależną od nich pomoc udzielić Władzom Towa­
rzystwa, na każde prawne z ich strony wezwanie.

T Y T U Ł Y.
O przeniesieniu pożyczki z  Serji zamkniętej do Serji 

bieżącej i o konwersji Listów Zastawnych.
56. W  myśl art. 12, życzący nieumorzoną część 

pożyczki przenieść w nowy okres umorzenia, powi­
nien złożyć w Dyrekcji Głównej Towarzystwa L i­
stami /astaw nem i tej Serji w której pożyczka za­
ciągniętą była, kwotę wyrownywającą nie umorzo­
nej ilości długu. D yrekcja Główna wyda mu w za­
mian Listami Zastawnemi biegnącej Serji, takąż sa­
mą kwotę, która skoro właściciel dopełni formalno­
ści ustępami a i b artykułu 10 oznaczonemi, stano­
wić będzie nową pożyczkę, dobra obciążającą w 
Listach Serji biegnącej. Zarazem Dyrekcja Głów­
na rozporządzi ujawnienie w hypotece, że w miej­
sce długu w Listach Zastawnych dawnej Serji za­
pisanego, wchodzi dług w Listach Zastawnych Serji 
nowej.

57. Dyrekcja Głowna mocna będzie na żądanie i 
na koszt właściciela dóbr podjąć się wycofania 
z obiegu Listów Serji dawniejszej, drogą dobro­
wolnej wymiany ich na Listy Seiji nowej, z dopłatą 
różnicy kursu, jeśliby takowa istniała. Właściciel 
dóbr żądający w tym celu pośrednictwa Dyrekcji 
Głównej, powinien:

1) złożyć do kasy tejże Dyrekcji w gotowiźnie 
zaliczenie przez nią oznaczone na poczet kosztów 
wymiany jednych Listów na drugie;

2) obowiązać się do całkowitego pokrycia ko­
sztów ,jeśliby takowe przenosiły złożone przez nie­
go zaliczenie. W razie nie uiszczenia tej dopłaty za­
raz po skończeniu operacji, potrąconą ona będzie 
z najbliższej półrocznej raty od właściciela dóbr 
przypadającej. Nawzajem, jeżeliby złożone zali­
czenie przewyższało koszta wymiany Listów je-

przyjaciel i wierny wspólnik, Catenae, może najle­
piej ocenić ile jest rzeczywistości w moim opisie— 
on, który jest doradcą, adwokatem i plenipotentem 
interesów szlachetnego księcia de Champdoce, czyli 
tego Norberta, którego młodość opisałem.

— Oh! nie zaprzeczam temu opisowi prawdy 
w zasadzie i... w głównych faktach...

Czemuż więc zaprzeczasz?
— Heijo mówiąc, niczemu. Żartowałem tylko 

cokolwiek z formy opisu, zbyt romantycznej może... 
czyliż popełniłem -występek ?

Nie—odparł krótko rajfur, popełniłeś tylko 
głupstwo. J

— Schowaj u> do kieszeni! zawołał doktór za­
chwycony poniżeniem adwokata.

Lecz Mascarot, który nie miał bynajmniej uspo­
sobienia do żartów, mówił dalej zwykłym już, przy­
jaznym tonem: 1 J
, Cilter1iac’ moi panowie, otrzymał od księcia 

de Champdoce ważne zwierzenia się. Nie udzielił 
nam ich, naturalnie... sądził że jesteśmy już blizcy 
zguby, a przeto ten doskonały przyjaciel cieszył się 
na mysi ze raz przecież pozbędzie się nas wreszcie..

Adwokat chciał zaprzeczyć, lecz Mascarot poru­
szeniem ręki nakazał mu milczenie i mówił dalej-

Jedna kosc dostateczną była dla Cuvier’a do od­
budowania kształtów zaginionego na ziemi stworze­
n i a - !  ja  przeto byłbym bardzo lichym postrzega- 
czem, gdybym z tylu danych faktów, składając wia­
dome obok niewiadomych, nie zdołał utworzyć dzie­

dne na drugie, przewyżka a zwraca się przez D y­
rekcję Główną przy uregulowaniu rachunku.

58. Zamienione L isty Zastawne Serji dawniejszej 
winny być zniszczone w sposob w art. 42 przepisa- 
ny, w każdym razie, czy takowe złożone będą przez 
właściciela dobr, czy też sama D yrekcja Główna 
wycofa je z obiegu drogą dobrowolnej wymiany na 
Listy Serji bieżącej.

_59. W  sposobie wyjątku od zasady w art. 45 wy­
mienionej, właściciele dóbr, którzy na mocy art. 56 
nieumorzoną część dotychczasowej pożyczki zamie­
nią na pożyczkę nową, będą mogli ratę pierwszą 
półroczną z góry wymagalną od tej nowej pożyczki, 
mieć rozłożoną na 16 po sobie idących najbliższych 
opłat półrocznych;^ drugą zaś ratę ■ i wszystkie raty 
następne w właściwych terminach opłacać z góry 
powinni.

60. W łaściciel, który nieumorzoną część dawnej 
pożyczki na nową zamienia, może żadac podwyż­
szenia tej ostatniej pożyczki w stosunku do obecnej 
wartości dobr; wszakże pożyczka ta udzieloną mu 
być może nie inaczej, jak  za poprzedniem ustano­
wieniem nowego szacunku lub taksy dóbr, w spo­
sób artykułami 15-m i 17-m opisany.

T Y TU Ł VI.
O zabezpieczeniu wypłat i o funduszu rezerwowym.
61. Bezpieczeństwo terminowej wypłaty procen­

tów i kapitału za Listy Zastawne na zasadzie niniej­
szej Ustawy wydanych, opiera się:

1) na opłacie rat należnych od stowarzyszonych;
2) na funduszu rezerwowym Towarzystwa;
3) na odpowiedzialności ogólnej dóbr stowarzy­

szonych.
62.  ̂Zaciągający pożyczkę na dobra, poddaje je 

odpowiedzialności za tęż pożyczkę i odpowiedzial­
ności ogólnej za wszystkie zobowiązania przez To­
warzystwo w moc niniejszej Ustawy zaciągnięte.

. ^3. ł  undusz rezerwowy Towarzystwa zastępuje 
niedobory odnoszące się do wszystkich bez różnicy 

j ak niemniej niedobory pochodzące od poży­
czek poprzednich okresów.

64. I  undusz rezerwowy o ile nie byłby użyty na 
zastąpienie niedoborów, może być obróconym na 
nabycie procentowych papierów Państwa, lub też 
poręczonych przez Rząd, lecz w żadnym razie nie 
powinien się mieścić w Listach Zastawnych Towa­
rzystwa.

65. Skoro fundusz rezerwowy znajdujący się w 
kasach Towarzystwa w gotowiźnie i Listach Zasta­
wnych na gotowiznę obliczonych, przewyższać bę­
dzie 6°/0 od pożyczek zahypotekowanych na do­
brach, wówczas przewyżka ta, przedewszystkiem o- 
braca się na koszta administracji Towarzystwa, przy 
odpowiedniem zniżeniu oznaczonej na ten cel opła­
ty od stowarzyszonych. W  tym razie wysokość ta­
kowej opłaty oznaczaną będzie corocznie na mocy 
decyzji Komitetu Towarzystwa w Ogólnem Ze­
braniu. b

66. Jeżeli po zaspokojeniu kosztów administracji, 
z wskazanego w art. 65 funduszu, remanenta tako­
wego wynoszą przynajmniej '/, 0 całej wierzytelności 
hypotecznej Towarzystwa, wtedy obracane będą na 
korzyść wszystkich stowarzyszonych, w stosunku

wysokości rat poborowych i za decyzją Komitetu 
Towarzystwa zaliczają się na poczet najbliższej raty 
poborowej. O stopniu zmniejszenia rat, stowarzy­
szeni zawiadomieni zostają przez obwieszczenia w 
dziennikach.

67. Odpowiedzialność ogólna wszystkich dóbr 
stowarzyszonych w art. 62 wzmiankowana rozkła­
da się w stosunku tej części pożyczki od Towarzy­
stwa zaciągniętej, jaka okaże się nieumorzoną w 
dacie pociągnięcia ich dóbr do odpowiedzial­
ności.

68. Zaległości rat od stowarzyszonych zastępo­
wane będą przedewszystkiem funduszem rezerwo­
wym Towarzystwa.

69. Gdyby się okazało, że fundusz rezerwowy 
nie wystarcza na zastąpienie zaległości rat, w takim 
razie na ten cel używają się w sposobie zaliczenia, 
depozyta Towarzystwa znajdujące si§ w gotowiźnie 
w Banku Polskim, bez pobierania od tych zaliczeń 
jakichkolwiek procentów.

70. Gdyby jeszcze Towarzystwo potrzebowało 
funduszów na pokrycie zaległości rat, wówczas w 
ciągu pierwszych lat pięciu, wolno mu będzie za de­
cyzja Ogólnego Zebrania Komitetu wypuścić w o- 
bieg drugą >Serję procentowych Obligacij Towarzy­
stwa Kredytowego Ziemskiego, a to na zasadach za­
twierdzonych Najwyższym Ukazem z d. 9 (21) mar­
ca 1868 r., byleby kapitał nominalny wszystkich w 
obiegu znajdujących się na tych zasadach obligów, 
nie przenosił w żadnym razie 1,500,000 rs.

TYTU Ł VII.
Postanowienia szczególne.

71; W szystkie przepisy odnoszące się do 1-ej 
i 2-ej Serji I I I  Okresu Listów Zastawnych, nie 
zmienione nimejszemi przepisami, stosują się w ca­
łej rozciągłości do Serji na mocy niniejszych przepi­
sów ustanowionej.

_ 72. W  razie potrzeby odmian, lub dopełnienia 
niniejszych przepisów, W ładze Towarzystwa czynią 
przedstawienia Ministrowi Finansów.

73. Przepisy niniejsze nie będą miały wcale zasto­
sowania d i  pożyczek zaciągniętych na zasadzie Po­
stanowień z r. 1853 i 1860, ani do Listów Zastaw­
nych 1-ej i 2-ej Serji I I I  Okresu, 
o 7-4L' ^ ™ a  właścicieli Listów Zastawnych 1-ej i 
—"eJ Serji I I I  Okresu zachowują się w swej ruocv, o- 
raz zabezpieczają się:

a) dotychczasowem bezpieczeństwem hypotecz- 
nem na dobrach obciążonych pożyczką I I I  Okresu;

5) oddzielnym funduszem procentowania i umo­
rzenia Listów Zastawnych obudwóch Serji I I I  O k re ­
su, a niemniej i oddzielnemi losowaniami w sposo­
bie określonym poprzedniemi przepisami;

c) odpowiedzialnością ogólną dóbr obciążonych 
pożyczką 1-ej Serji I I I  O kresu” za każdą pożyczkę 
w Listach 1-ej Serji udzieloną, tudzież odpowie­
dzialnością ogólną dóbr obciążonych pożyczką 2-ej 
Serji I I I  Okresu, za każdą pożyczkę zaciągnie ta w 
Listach 2-ej Serji.

(Podpisano). Prezydujący w Komitecie do Spraw 
Królestwa Polskiego, Książę Paweł Gagarin.

jów  prawdziwych osób, które śledzę od lat tylu! 
Przyznam się jednak otwarcie, że nie potrzebowa­
łem zbytecznie wysilać wyobraźni—rękopism mój 
jest tylko obszerną notatką zdarzeń prawdziwych— 
wyciągiem streszczonym—a jego koloryt romanso­
wy, który tak niepodobał się Catenac’owi, przypi­
szcie nie mnie lecz raczej pani hrabinie de Mussi- 
dan... Djanie...

—-  Jakto? Hrabinie!
_ — Tak przyjacielu adwokacie—jej samej i księ­

ciu Norbertowi—pewny jestem nawet że wyrażenia, 
które najbardziej cię uderzyły, powtórzyłem tylko... 
Czy cię to dziwi?

— Zdawało mi się...
.— W ięc zapomniałeś o tajemnej korespondencji 

D jany z Norbertem? Wszakże słyszałeś iż hrabina 
zachowała nietylko wszystkie listy księcia lecz i 
swoje, które jej zwrócił Norbert za pośrednictwem 
Jana...

— I  macie te listy?
— Wszystkie.
Doktór uśmiechnął się zwycięzko i zawołał:
— Teraz już rozumiem przerażenie hrabiny de 

MussidanL. No, patrzcie... i ja  obwiniałem ciebie 
zacny Babtysto o nierozwagę... głupiec ze mnie! 
le ra z  pewny jestem że mając taką broń w ręku, 
możemy odważyć się na wszystko... teraz wiem już 
że hrabina odda rękę swej córki [Sabiny naszemu 
pretendentowi.

— To nie wszystko jeszcze—przerwał rajfur,—

dla rozjaśnienia zawilszych komplikacij w tych 
wszystkich dziejach, miałem wybornego komentato­
ra w Daumanie...

— Jakto? Więc godny prezes żyje jesz
—_ Trzyma się doskonale i jest oddam, nam cia­

łem i duszą. Znasz go nawet...
W prawdzie postarzał się znacznie poczciwiec 

lecz umysł zachował czerstwy.
Catenae zamyślił się i mimo woli wymówił:
-— Alesz ty wiesz o wszystkiem!
— Dodam ci jeszcze że wszystkie szczegóły po­

jedynku pomiędzy Norbertem a Jerzym de Croise- 
nois, spisane zostały za dyktowaniem naocznego 
świadka... owej Karoliny Schimel. Biedna dziew­
czyna, miała istotnie zamiar odpłynąć do Ameryki, 
lecz los chciał aby w porcie, gdzie oczekiwała na 
okręt, zaprzyjaźniła się z pewnym marynarzem, któ­
ry  kochał ją  gorąco dopóki miała pieniądze—lecz 
który zniknął wraz z ostatnim biletem bankowym. 
W tedy Karolina, przywiedziena do ostatniej nędzy, 
wróciła do Paryża i zgłosiła się do księcia, który 
kilkakrotnie odtąd wyznaczał jej rozmaite sumy na 
zabezpieczenie przyszłości—lecz sumy te znikały 
prędzej lub później_ u nałogowej pijaczki i szuler- 
k i—tak, że nakomec pan de Champdoce zdecydo­
wał się udzielać jej mniejsze a częstsze datki, po 
które się zgłaszała dotąd.
. Zdaje się że książę przyjął to jako pokutę za swo­
ją  zbrodnię. c. n.)
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W udział Poczt. —  Na skutek zawiadomienia jenera l- 
nego pocztamtu związku północno-niemieekiego, wydział 
pocztowy podaje do powszechnej wiadomości, że odtąd 
wzbroniony został przywóz tytoniu do państwa kościelnego. 
Posyłki zaś tytoniu, ekspedjowane do królestwa włoskiego, 
mają ważyć nie wiecej jak  8 funtów, mogą być przyjmowa­
ne na pocztę w takim tylko razie, jeżeli w deklaracjach bę­
dzie wyrażono, że przesyłany tytoń służy za próbkę lub do 
własnego użytku odbierającego. N a przywożenie do króle­
stwa włoskiego posyłek tytoniu, nieodpowiednich powyż­
szym warunkom, wymagane je s t uprzednio pozwolenie ze 
strony królewsko-włoskiego zarządu celnego. (Gon. Urzęd.j

Ustawa. —  W  numerze 18 5 Gońca Urzędowego zamie­
szczona je s t ustawa stowarzyszenia spożywczego w mieście 
Radomiu, pod nazwą „Oszczędność11 zatwierdzona przez 
m inistra spraw wewnętrznych 13 sierpnia 18 6 9 r.

Komisja Likwidacyjna w Królestwie Polskiem. — 
W  skutku wniesionych żądań o przysposobienie i 
wydanie duplikatów, w zamian skradzionych listów 
likwidacyjnych, a mianowicie:
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Komisja likwidacyjna na mocy Najwyższego roz­
kazu z 21 sierpnia 1865 r: wyłuszczonego w posta­
nowieniu komitetu urządzającego tv Królestwie Pol­
skiem z 4 (16) września 1865 r. art. 434 p. 5, wzy­
wa niniejszem każdego posiadającego którykolwiek 
z wymienionych listów likwidacyjnych, aby złożył 
takowy do komisji likwidacyjnej w Warszawie przed 
upływem roku od pierwszego obwieszczenia, poriie 
waż te z wymienionych listów likwidacyjnych, któ­
re nie będą złożone w oznaczonym terminie, będą 
uznane i ogłoszone za nie mające żadnej wartości, a 
w zamian ich będą wydane osobom, które zameldo­
wały o ich utraceniu, duplikaty. Jeżeli zaś posia­
dacz uznanego za sporny listu likwidacyjnego zło­
ży go do komisji i zamelduje bezzasadność starania 
się o wydanie duplikatu, w takim razie komisja li­
kwidacyjna, zatrzymawszy złożony list, wyda oka­
zicielowi w zamian niego odpowiednie świadectwo 
i zawiadomi o tern przepisaną drogą tego, który za­
meldował swe prawa do tego listu likwidacyjnego. 
W  terminie sześciomiesięcznym od dnia wspommo- 
nego zawiadomienia przez komisję likwidacyjną, O' 
soby, które prosiły o duplikaty, powinny przedsta­
wić dowody, że z ich strony zaniesiona została prze­
ciw okazicielowi tego listu skarga w właściwym są­
dzie z dowodem o ścisłem zachowaniu ustanowio 
nych w tym przedmiocie przepisów, a następnie 
przedstawi tćj komisji, nie dalej jak  w trzyletnim 
terminie od dnia otrzymania od niej wyż wspomnio- 
nego uwiadomienia o złożeniu jej likwidacyjnego li­
stu, wyrok sądu cywilnego; jeżeli zaś skarga bę 
dzie zaniesiona na drodze kryminalnej, w takim ra­
zie decyzja^ sądu^ kryminalnego powinna być złożo 
na w terminie pięcioletnim od dnia wspomnionego

uwiadomienia. W  razie zaś niezłożenia do komisji 
likwidacyjnej, w wyż wspomnionych terminach, wła­
ściwego wyroku, spór uważany będzie za nieistnie­
jący, i sporny list likwidacyjny będzie uznany za 
bezsporny. Warszawa, 20 marca (1 kwietnia) 1869 r.

W rozkazie p . o. Warszaicskiego Ober - Policmajstra 
do Policji Wykonawczej za Nr. 239 wydanym, zamie­
szczono : Członkowie towarzystwa opieki nad zwierzętami
w Warszawie oświadczyli, że niektórzy stójkowi odmawiają 
im swego współdziałania, a po okazaniu im ustanowionych 
dla członków biletów, tłomaezą się niewiadomością o tako­
wych. Wnosząc z tego, że nie wszystkim niższym stop­
niom policji, ogłoszone były przepisy i rozporządzenia w tym 
przedmiocie, zamieszczone w rozkazach do policji z roku bie­
żącego za N r. 6G i 73 i że nowowchodzący do służby poli­
cyjnej nie są obznajmiani z istniejącemi postanowieniami, 
polecam komisarzom cyrkułowym, pomocnikom ich i ofice- 
cerom komendy rezerwowej, zalecić ponownie niższym sto­
pniom ściśle wypełnianie wydanej im instrukcji, teraz zaś 
odczytać w obec nich wszystkich, tak wspomnionę wyżej 
rozporządzenia dotyczące towarzystwa opieki nad zwierzę­
tami, jak  również i inne przepisy do instrukcji nie wprowa- 
wadzone i wyjaśniwszy im leżące na nich obowiązki, uprze­
dzić, że uchybienie takowym, ściągnie na nich surową od­
powiedzialność; na przyszłość zaś, wszystkie rozporządzenia 
do policji wydane przez rozkaz i cyrkularze, regularnie od­
czytywać przed każdem wyprawieniem ludzi na stójki, a dla 
uniknienia fałszywego zrozum ienia, objaśniać takowe i 
nad wykonaniem onych czuwać z całą ścisłością.

DZIAfś N IE  V R Z Ę  D O W Y

W arszawa, 
dsiii* £ 9  S ierpni®  ( 3 0  W rześn ia} .

Kiedy depesza z Pilsen donosi, że obchód na 
pamiątkę Hussa w miejscu jego urodzenia w 
Husincu, odbył się z jak  największa uroczy­
stością i świetnością, przy udziale przeszło 
60,000 osób, przyczem cała ludność po dro­
dze orszaku wylęgała na jego spotkanie, dzien­
niki centralistyczne wiedeńskie usiłują przed­
stawić tę uroczystość, jako nie m ającą znacze­
nia. W edług nich nie znajdowały się na tej 
uroczystości deputacje całego narodu czeskie­
go, które według program u miały brać w niej 
udział, ani też liberalne znakomitości Europy, 
które były zaproszone . Dodają one, że uro­
czystość ta  zewnątrz Pragi nie zyskała sobie 
sympatji w Czechach, a z rozdwojenia, jaka ta 
uroczystość sprawiła pomiędzy stronnictwem 
narodowem a duchowieństwem katolickiem, 
wróżą pomyślny dla gabinetu rezultat wybo­
rów dodatkowych do sejmu czeskiego. Je ­
dnakże wszystkie te wiadomości pochodzące ze 
źródeł niemieckich potrzebują jeszcze potwier­
dzenia ze strony słowiańskich organów. Za to 
dzienniki wiedeńskie przyznają rozszerzenie się 
agitacji w Galicji, a JST. f r .  1 ‘resse przewiduje 
niezbędne rozwiązanie sejmu lwowskiego.

Le Public, jeden z półurzędowych organów 
paryzkich, donosi, że ministrowie po odrocze­
niu senatu rozjeżdżają się za urlopami, i do­
piero po powrocie zajmą się kwestją zwołania 
ciała prawodawczego. Jeżeli tak jest rzeczy­
wiście, byłoby to oznaką uspokojenia się poło­
żenia, do czego przyczyniły się zapewnienia ze 
źródeł urzędowych, że stan cesarza Napoleona 
111 nie budzi obaw. Pomimo tych zapewnień 
korespondent paryzki lndep. beige utrzymuje, 
że jakkolwiek obecnie lekarze nie widzą nic 
groźnego, obawiają się surowej pory roku dla 
cesarza i dla tego być może iż przepędzi on zi­
mę w łagodniejszzm klimacie. Zresztą jak  
przewidywano, nieprzybycie do P aryża cesa­
rza, o czem donosi dzisiejszy nasz telegram , na 
nowo sprawiło popłoch na giełdzie paryzkiej.—  
W sporach dzienników w przedmiocie uchwa­
ły  senatu, także nastąpiło pewne uspokojenie, 
od chwili kiedy takowa ostatecznie została za­
twierdzona.

Londyński dziennik Eastern Budget zape­
wnia, iż gabinet wiedeński udzielił naglące ra­
dy wice-królowi Egiptu pojednania się z Por­

ta, i że wice-król Egiptu przesłał do Konstan­
tynopola zawiadomienie, iż zgadza się na wszy­
stkie wymagania Porty  prócz dotyczących za­
twierdzania budżetu i zaciągania pożyczek. Ta 
ostatnia wiadomość je s t w sprzeczności z do­
niesieniami z Konstantynopola, według któ­
rych podobne wymagania wcale nie były sta­
wiane przez Portę.

Duchowieństwo katolickie w Irlandji coraz 
groźniej zaczyna występować. K ardynał Cul­
len, w liście pasterskim zagroził klątw ą rodzi­
com, którzyby posyłali swe dzieci do szkół 
mięszanych, potępionych, jak  wspominaliśmy 
przez zgromadzenie prałatów w Maynooth, a 
obok tego kazał w całej swej djecezji odpra­
wić trzydniowe nabożeństwo dziękczynne za 
uwolnienie Irlandji z pod ucisku protestanty­
zmu.

Im partial madrycki uznaje za zupełnie bez­
zasadną pogłoskę, jakoby poseł amerykański 
w Madrycie doręczył notę swego rządu, prze­
widującą konieczność uznania, pod naciskiem 
opinji publicznej, powstańców na w. Kubie za 
stronę wojującą. Z drugiej jednak strony po­
seł hiszpański w Washingtonie doniósł, że w 
celu uzyskania podobnego uznania robione są 
tam  wielkie usiłowania; z tego względo dzien­
nik madrycki nalega na niezbędność przytłu­
mienia powstania na w. Kubie przed listopadem.

T e l e g r  u sny
D z i e n n i k a  W a r s z a w s k i e g o .

P a r y ż ,  9 utrze śnią [28 sierpnia). 
Kurs renty w końcu stanął na 70,15, 
i był słaby, z powodu, że  cesarz 
nie przybył do Paryża jak było za­
powiedziane. Polepszenie się zdro­
wia cesarza, według Patrie, czyni 
prawdopodobną podróż cesarzowej 
na Wschód.

M a d r y t ,  9 icrześnia (28 sierpnia). 
Zapewniają, że myśl przedłużenia 
rejencji Serrano na trzy lata, zy ­
skuje stronników.

B e l g r a d ,  9 września (28 sierpnia). 
Minister wojny powitał w Basiasch 
księcia Rumunii w imieniu rejencji.

(Correspondenz Bureau).

w  iadom ośoi telegraficzne.
* Taganrog, 24 sierpnia (5 września). Dziś, o go­

dzinie 4-ej rano, po drodze żelaznej charkowsko- 
azowskiej, pierwszy pociąg roboczy przeszedł przez 
stacje uspenską, amwrozjewską, nikołajewską i do 
granicy gubernji jekaterynosławskiej, w ogóle na 
przestrzeni stu pięćdziesięciu wiorst od Taganrogu. 
(Birż. Wied.)

* Pilzno, 6 września (25 sierpnia). Uroczystość 
obchodzona w Husincu w 500-letnią rocznicę Jana 
Hussa, była świetną. Wzięło w niej udział około 
60 tysięcy osób. Mowa wypowiedziana przy otwar­
ciu przez p. Sladkowskiego miała ogromne powo­
dzenie. Inne mowy wypowiedziane zostały przez 
mówców różnych narodowości politycznych. Po  
całej drodze, na przestrzeni 20-u mil, wszyscy mie­
szkańcy wsi i miast wychodzili naprzeciw pocho­
du i witali go nieustającemi okrzykami. (Nord).

* Bukareszt, 7 września (26 sierpnia). Książę Ka­
rol udał się dziś koleją żelazną do Dżurdżewa, aby 
ztamtąd puścić się w dalszą podróż na Zachód. 
( Wolffs T. B .)

* Madryt, 7 września (26 sierpnia). Nowo wydany 
dekret dozwala wprowadzania książek hiszpańskich, 
za granicą drukowanych, za opłatą cła wchodowe- 
go. Oprócz tego, należy o tern zawiadamiać wprzód 
właściwego ministra. (Tamże).

* Madryt, 7 września (26 sierpnia). I m p a r c ia l  o- 
świadcza, iż zupełnie bezzasadną jest pogłoska, ja ­
koby poseł umerykański doręczył tutejszemu rzą­
dowi notę, pozwalającą p rzew id yw ać, iż gabinet a-



irierybański, pod naciskiem  opinii publicznej, m ógł­
b y  się znaleźć w położeniu uznania powstańców na 
w . K ubie za stronę wojującą. — P od ług  nadeszłych 
tu  doniesień od posła hiszpańskiego z W ashington 
nu, niepodobna praw ie zaprzeczyć, że flibustjero- 
w ie am erykańscy zyskali w opinji publicznej i czy­
n ią  największe usiłowania, aby uzyskać uznanie wspo- 
mnione. Itnparcial nalega na konieczność p rzy tłu ­
m ienia powstania na w. K ubie przed listopadem . 
(Tamże).

Madryt, 8. września (27 sierpnia). S traż przed 
ministerstwem spraw  w ew nętrznych, pow ierzana 
dotychczas ochotnikom wolności, została im od 
wczoraj odjętą i oddaną ajentom  policyjnym . W czo­
raj na P u erta  del Sól m iały miejsce k ilkakroć zbie­
gowiska ludowe, k tóre  wszakże zcchowały spokojną 
postawę. (Tamże).

* Londyn, 7 iprześnia (26 sierpnia). Z Nowego J o r ­
ku pod datą dzisiejszą donoszą, że m inister wojny 
Jo h n  Raw line zm arł wczoraj po południu, w 38-m 
roku  życia. (Tamże.)

* Londyn, 8 września (27' sierpnia). Eastern B ud­
get pisze: R ząd austrjacki doradzał nagląco wice­
królow i E g ip tu , aby przy jął względem  P o rty  po­
stawę pojednawczą. W ice-k ró l p rzy jął w arunki 
postaw ione ze strony su łta n a , oprócz dotyczą­
cych zatw ierdzania budżetu i zaciągania pożyczcie. 
(Tamże).

* Jutro w sobotę, 30 sierpnia (11 września), 
jako w dzień imienin Najjaśniejszego Cesarza 
Aleksandra Mikołajewicza i Jego Cesarskiej 
Wysokości Cesarzewicża Następcy Tronu i Wiel­
kiego Księcia Aleksandra Aleksandrowicza, o 
godzinie 11-ej z rana, odprawione będzie uro­
czyste nabożeństwo w katedrze prawosławnej 
a w kościele metropolitalno-katedralnym j\r. 
Jana o godzinie 9-ej z rana. JW , Jetiefał- 
Feldmarszałek będzie się znajdował w prawo­
sławnej katedrze na nabożeństwie, podczas; któ­
rego, z dział na wałach cytadeli dane będzie 
21 wystrzałów. Wieczorem będzie widowisko, 
bezpłatne w wielkim teatrze. f

* ( N a b o ż e ń s t w o  ż a ł o b n e ) .  W am . 
Dniew. pisze: „O negdaj, dnia 27 (8) b. m., o godzi­
nie 10 % z rana, w praw osław nej cerkwi pragskiej 
odbyte zostało nabożeństwo żałobne za drogich dla 
serca ruskiego wojowników, którzy  zm arli w ofierze 
za kraj rodzinny, za braci, i pa to, że podług słów 
poety proroka:

„Ha Teóh PycL. ybh, KaKi. Macro
„PplxoBT) ymaenuxi. Ha.ieiuol”

D . 27-go sierpnia 1855 r. padł Sewastopol; wspom­
nienie o odpartych w dniu tym  szturm ach, o tysią­
cach poległych obrońców, o nocnem cofnięciu się 
załogi, zatopieniu okrętów, wysadzeniu min na Ijnji 
obronnej i o zapaleniu miasta, sprowadziło znajdu­
jący ch  się w AA arszawie, a swobodnych dnia tego 
od_ służby, uczestników obrony Sewastopola, do 
św iątyni pańskiej — aby wspomnieć w modlitwie i 
zachow ać wiecznie w pamięci braci towarzyszów, 
k tó rzy  śmiercią odkupili przyszłość Rosji. N abo­
żeństw o żałobne odpraw ione zostało przez księdza 
parafjalnego, bez żądnej cechy urzędowej. O bec­
nych na nabożeństwie było nie wielu. Cichy, h a r­
m onijny śpiew, z właściwą nabożeństwu sm utną 
m elodją, wskrzeszał na chwilę liczne, ciężkie sceny 
z rzezi sewastopolskiej, k iedy to krew nego, to przy­
jac ie la  lub towarzysza w ypadało przeprow adzać ad 
pdtres. Lecz „świątynia moja, św iątynia m odlitwy,” 
a przytem  i otoczenie i nastrojenie ■ ducha i w raże­
nia serca były inne, aby w zupełności odtworzyć o- 
braz epopei sewastopolskiej. U całow aw szy krzyż 
święty, przyjacielsko podaliśm y jeden  drugiem u 
dłoń, i rozeszliśmy się z gorącem  życzeniem, aby 
27-y sierpnia, był w ybrany wszędzie w Cesarstwie 
jaivo dzień wspom nienia i nabożeństwa żałobnego 
za poległych w Sewastopolu braci; abyśmy w W a r­
szawie, zbierali się corocznie w zebraniu  ruskiem  
d. 11-go lutego na ucztę braterską, dla w ym iany ci­
po  wiaclań i wspomnień, za przykładem  tego jak czy­
nią sewastopolcy w stolicach i innych m iastach Ce­
sarstw a. Fiotr Sakoioicz.”

(Z j a z d  n a t u r a l  i s t  ó w i m a t e m a t y k ó w ) .  
W  tych dniach odbył się drugi z kolei zjazd ruskich 
natu rahstow  i ni&tcmcitdyk.owj pierwszy w roku  ze** 
szłym zeb ra ł się w P etersburgu , teraźniejszy zaś 
obradow ał w M oskwie. W  poprzednim  uczestni­
czyli osobiście profesorowie szkoły głównej: W rze­

śniewski (zoologja) i N aw rocki (fizjologja), oraz do­
cent S trasburger, i prace przez nich zakom uniko­
wane w ydrukow ane zostały w dziele zbiorowem  
wydanem z polecenia m inistra oświecenia: T p y ja  
nepisaro c h ik j i  pycciciixk ‘ecTecTBoacntiTaTe.ieH. N a 
teraźniejszy zjazd' posłali swoje prace w oryginale 
profesorowie b. szkoły głównej: Babczyński z alge- 
bry  wyższej i fizyki matematycznej, N aw rocki z fi­
zjologii) oraz W aw nikiew icz z chemji analitycznej, 
i w końcu student szkoły głównej K . Kozłowski w 
tymże przedmiocie.

* ( E g z a m e n ) .  Wdrsz. Dńiew. pisze: Podofice­
row ie term inowej służby, którzy  w ysłużyli term in 
do 24 m arca 1869 r., m ają praw o składać egzamen 
na uzyskanie stopnia oficerskiego, rang i klasowej 
lub prerogatyw  za zrzeczenie się takow ego awansu, 
staw ić się powinni do egzarnenu do warszawskiej 
szkoły  ju n k ró w  piechoty 11 (23) września. Szcze­
gółow e w tej m ierze przepisy wyłożone są w rozka­
zie do w ojsk okręgu  wojennego warszawskiego 
z d. 22 sierpnia r. b. N r. 133, a egzem plarze tego 
rozkazu znajdują się u wszystkich gubernatorów  i 
naczelników powiatowych. Niestawający na 11 (23) 
września podoficerowie, nie będą ju ż  n igdy  przy­
puszczeni do tego egzam inu na zasadzie° daw niej­
szych przepisów, a mogą składać później egzamen 
tylko na stopień oficerski lub rangę klasow a podług 
nowych przepisów , stosownie do rozkazu 24 m arca 
1869 r. N r 103.

* ( U r o d z a j ) .  P odług  doniesień z pow iatu chołm- 
skiego z dnia 11 (2 3 )  s ie rp n ia , zam ieszczonych w Dzień, 
gub. Lubel., tegoroczny  urodzaj ozim iny i ja rzy n y  je s t  ta ­
k i :  W  skutku  nadzwyczajnych upałów lipcowych, wszystkie 
praw ie ozim iny i ja rzy n y  dojrzały wcześnie. Pom niejsi w ła­
ściciele ro ln i, korzystając z pogody, zaraz wzięli się do żn i­
wa, zebrali w szelką oziminę i zwieźli , do1 stodół; a znacz­
n iejsi gospodarze, w braku  robotn ika, opuścili dogodną dla 
żniwa porę  i ledw ie zdołali zebrać żyto, gdy w końcu lipca 
pogoda się zm ieniła; códzień praw ie padały deszcze, a wię­
ksza cześć pszenicy j e s t  r.iezobrana i p su je  się. Ja rzy n y  
jeszcze  praw ie  nie sprzątano . W ykonany na p róbę om lot 
oziminy dał n astępu jące  rezu lta tu : kopa żyta wydaje -i do 
7, a kopa  pszenicy  od 4 do 5 *L czetweryków.

* ( K a n a ł  s u e z k i ) .  O trzym aliśm y wraz z li- 
jstem o d  k o m p a n ji  powszechnej m orskiego k a n a łu  
e u e z ltie g o , p rz e p is y  ż e g lu g i  n a  ty m  k a n a le , k tó r e  
wchodzą w w ykonanie od 9 (21) listopada r. b., to  
jest po inauguracji kanału. P rzep isy  te obejm ujące 
11 artykułów , oznaczają w arunki, żeglugi i opłaty 
za przejście kanału  i dla tego obchodzą wyłącznie 
właścicieli statków  kupieckich.

* (fi. ll r j  e  r  e  l i ) .  N ie omyliliśmy się wno­
sząc, że publiczność warszawska, oceniająca tak  do­
brze wzorową orkiestrę Bilsego, okaże żywe w spół­
czucie dla jej gorliw ych, zdolnych i sum iennych 
członkow, grom adząc się licznie na benefisowyrń dla 
nich, wczorajszym koncercie. Jakoż cyfra gości p rzy ­
byłych wczoraj do D oliny doszła do 2,000 praw ie. 
Zdaw ało się też że członkowie tej, orkiestry  p ragnę­
li przew yższyć siebie samych, podniecam  takim  
objawem sympatji: wykonali bowiem cały program  
i solowe jeg o  num era z zdum iewającą precyzja i do­
skonałością zupełną. N iektóre num era program u 
były pierwszy raz egzekwowane, ja k  modlitwa na 
arfę O berthiira, nowy walc B ilsego i czarująca 
kom pozycja Schuberta na sześć wiolonczeli „V er- 
gisśm einm cht’'. Szczególniej jed n ak  gpdnem p o ­
dziwiania było w ykonanie wzorowe „K arnaw ału 
w Rzym ie", uw ertury  Berliosa, przed egzekucją k tó ­
rej cofają się często najlepsze naw et orkiestry. R o­
zumie się że tak  solistom ,ja k  i całej orkiestrze nie 
szczędzono oklasków, k tóre  jak b y  grzm iacem i sal­
wami napełniły  D olinę i daw ały się słyszeć aż za je j 
obrębem  nawet.

—- Drugiem miejscem, gdzie obecnie, szczególniej 
też po rezurekcji um arłego ciepła, grom adzi się tłu ­
m nie publiczność—jest A lcazar. (Jodzicń tam wszy­
stkie praw ie miejsca zajęte a w święta całv ogród 
roi się publicznością, tak czułą na gdos panny W a ­
gner i pana F re d i’ego. O ile nam wiadomo, A lca­
zar pozostanie jeszcze czynnym na miejscu przez 
cały miesiąc bieżący—a potem... przesiedlić sie 
gdzieś zam ierza. N aturalnie, że program  taki za­
leżny je s t zupełnie od łaski lub niełaski aury , k tó ra  
jeśli rozpłacze się deszczem jesiennym  lub pow ieje 
m roźnym  akwilonem , przetn ie go w najciekawszem  
miejscu. W każdym  razie, pani Lucatzi zrobiła 
w tym  roku  w yborny interes w W arszaw ie, a wię- 
o'1 j jeszcze zapewne skorzystał bufet alkazarow y, 
z k tórego co wieczór znikają ogrom ne zapasy prze­
kąsek i bawara.

—  ̂Ja k  dalece tea tr ju ż  teraz odzyskuje swe nad 
publicznością praw a, najlepszym  dowodem wieczór 
wczorajszy, wr którym  na przedstaw ienie złożone z

trzech aktów  odwiecznego Orfeusza, w ykonanego 
słabo w dodatku, i z pierwszego ak tu  p rasta re ­
go baletu „Robert i B ertrand”, sprzedano biletów za 
przeszło 300 rubli. ^Rezultat ten, tern dziwniejszy, 
że O rfeusza na scenie tutejszej pogrzebała praw ie 
„Piękna H elena”, opera analogiczna z nim  bardzo 
a niesłychanie wyższa hum orem , w eny a i układem .

—  Jeżeli obecna pogoda potrw a dłużej, to zapo­
wiedziana na dzień 6 (18) b. m. loteria  fantowa na 
korzyść ubogich zostających pod opieką ruskiego 
trw arzystw a dobroczynności w ogrodzie saskim, po­
wiedzie się świetnie.

—  A  propos loterji i fantów—-donosimy, że dziś 
wreszcie kończy się ju ż  wystaw a tych ostatnich w  
R esursie kupieckiej, i czy bilety sprzedane lub  nie- 
sprzedane, ciągnienie odbędzie się w dniu 16 b. m. 
AUraz z zamknięciem tej wystawy, ubędzie obydwom 
K u r jerom  tutejszym emfiteutyczny m aterja ł do za­
pełniania k ilku  wierszy ogłoszeniami nazwisk osób 
dyżurujących przy tej wystawie.

— N a gruntach kolonji Pelcow izny, położonej za 
rogatkam i petersburgskiem i, odbędzie się \y przy- 
szły poniedziałek rano o 8-ej godzinie, p róba kopa­
czki do kartofli i p ługa  nowego pom ysłu. K opaczka 
pochodzi z fabryki p . Zielenieckiego w K rakow ie, 
p łu g  zaś je s t dziełem  p. R. Cichockiego.

. ® ziś godzinie 4 z południa, artyści, k tórzy 
przyjęli udział w  ozdobieniu frontonu w ystaw y m a­
larstwa, powinni złożyć już wszelkie pro jek ta  swo­
je , ja k  szkice, kartony  i t. cl.

P . M ichał I le r tz  pjanista, o jntórego przyby­
ciu do A4Tarszaw y donosiliśmy, ma dać tu  koncert w 
przyszły poniedziałek.

— P p . Jankow ski skrzypek i Czarnocki fortepja- 
nista, obadwaj laureaci tutejszego instytutu muzy­
cznego, po świetnem przyjęciu jak iego  doznali w 
Łom ży, gdzie g rali koncert pospołu, pow rócą tam 
jeszcze w porze przyjaźniejszej dla zabaw tego ro­
dzaju— obecnie zaś zbierają tryum fy w innych p ro ­
wincjonalnych miastach, podczas swej artystycznej 
wycieczki.

— P a n  Benda, artysta  d ram atyczny ; z K rakow a, 
przybył do AA arszaw y— czy ma zam iar w ystąpić tu  
w  rolach gościnnych? nic wiemy.

— - P .  S ta n is ła w  AA a rd z iń sk i, m ło d y  d e b iu ta n t 
w y k s z ta łc o n y  p o d  k ie ru n k ie m  z n a k o m ite g o  a r ty s ty

.6--- ) J* K io likow skie0 o, ma wystąpić na scenie 
tutejszej w rolach pierwszych kochanków  (najtru­
dniejszych niestety!). Najprzód ukaże się w  „Zbój­
cach” i to w roli K aro la  M oora, następnie zaś przed­
stawi rolę B ernarda w  M aupracie.

—  N a odpuście w  Częstochowie zgrom adziło się 
przeszło 100,000 pobożnych.

— O ile w idać z ogłoszeń w K urje rach  tutejszych, 
mnóstwo osób zaw iera w tych czasach zw iązki m ał­
żeńskie m iałożby to być zapowiedzią tw ardej zimy 
w tym roku?

- AA Toruniu, tydzień temu, zjaw iłsięsilnv  przy­
m rozek u nas za to, pokazują się pow ietrzu sre­
brzyste nitki, zapowiadające tak  zwane Babie lato.

— Tydzień ubiegający obfitym by ł w święta: dziś 
znowu obchodzi się uroczyte święto n. s. ścięcie św. 
J a n a ,—ju tro  przypada^pierw szorzędne święto galo­
we pojutrze zaś niedziela.— T ak  więc żegnam y na­
szych czytelników  aż do poniedziałku!

— AV nocy z dnia 2 5 na  2 6 sierpn ia  (6 na 7 w rześnia), 
w gm inie Czyste za ro g a tk ą  AVolska, zapalił się dom d re ­
wniany, w blizkości sta jen  2 -g o  szw adronu kargopolskiego 
pu łku  dragonów  położony, na k tórym  spłonął dach, sąsie ­
dnie zaś budynki p rzez  nadbiegła  4 -tą  część straży  ogniowej 
ocalone zostały.

—  D nia 2 5 sie rpn ia  (6 w rześnia) r. b ., w cyrkule N o -  
w oświetskim , w dom u pod N r. 2 8 7 3 , AVincenty Chabik,
4 -le tn i syn bednarza, bawiąc się na  podwórzu, przez nieo­
strożność upadł przez o tw arte okno do piw nicy i złam ał 
praw ą rękę. Chłopczyk pozostaw iony został n a  ku rac ji przy 
rodzicach.

—  D nia .2 6 sierpn ia  (7 września) r. b ., za ro g a tk ą  B e l- 
w ederską , w zabudow aniach do gm iny M okotowskiej nale­
żących, wynikł pożar. Z powodu małej odległości tych  bu­
dynków od ro g a tek , straż  ogniowa pospieszyła na m iejsce i 
w strzym ała szerzenie się pożaru. P rzed  przybyciem  jed n a k  
straży  spłonęły: stodoła i części dachów i sufitów na dwóch 
przyległych dom kach, w dwóch innych zaś dom kacli dachy 
nieznacznem u uszkodzeniu uległy.

— W  dniu o n eg dajszym , w cyrkule AVolskim, Jó z e f  
C ieński, la t 63 m ający, b. obrońca sądu pokoju, przybyw szy 
na k u rację  do szpitala  św. Ducha, w kilka  godzin um arł. 
Sąd, dla w yprow adzenia śledztwa zawiadomiony.

* ( O ś w i e t l e n i e ) .  L atarn ie  gazowe m iejskie  po­
czynając  od dz.ś, to je s t  29 sierpn ia  ( i o  w rześnia) do 31 
s ie rp n ia  (1 2  w rześnia), powinny być zapalane o godz. 6-ej 
m in. 4o  w ieczorem , a gaszone o godzinie 4-ej z rana.



* Kursa monet zagranicznych w Warszawie.
Za talar w czoraj rs. 1 kop. 19 d ziś  rs . 1 kop. 19.
Za frank „ „ — „ 33 '/a.
Za zloty reń. „ „ — „ $ 7 l/ 2 „ „ — „ 6 7 1/ ; .
ATi? . Wiadomość ta nie pochodzi z urzędowego źródła

i może tylko służyć za wskazówkę.

  — ------

* ( P o d r ó ż e  N a j  d o s t o j n i  e j  s z y  c h  O s ó b ) .  
Odes. Wiest. donosi, że Jeg o  C esarska W ysokość 
Następca T ronu  Cesarzewicz z N ajdostojniejszą 
Swą M ałżonką przybędzie do Odesy 2-go września,
0 godzinie 4-ej po południu. Jeg o  C esarska W y ­
sokość nie przy jął zaproszenia na zaim prowizowany 
przez lcupiectwo odeskie bal, ale łaskawie raczył 
przyjąć widowisko uroczyste, k tóre  ma być dane 
2-go września. Jego  C esarska W ysokość zam ierza 
na d rugi dzień zwiedzić cerkiew  katedralną, instytut, 
dom ochrony Cesarzównej M arji Teodorów ny, a w 
końcu odbyć przegląd  w ojsk na polu Skakowem , i 
tegoż dnia wieczorem  wyjechać drogą żelazną z po­
la K ulikow ego. — D nia 25-go sierpnia , wieczór, 
w rócił do P e te rsbu rga  z swej podróży za granicę, 
Je g o  C esarska W ysokość W ielk i K siążę K onstanty 
M ikołajewicz.

* (P  o m n i k K a t a r z y  n y  I I ) . R oboty p rzygo­
towawcze na skw erze aleksandryjskim  w P e te rsb u r­
g u  do pom nika K atarzyny  II , postępuje pomyślnie, 
podług  doniesień Golosu. Jednocześnie piszą w B irż. 
Wied. M ieliśmy sposobność w tych dniach podzi­

wiać i pom nik, w pracow ni samego artysty  M ikie- 
szyna. N a okrągłej podstawie, rozciętej po czterech 
stronach inałem i stopniami, stoi nie w ielka kolum na 
z szerokim  piedestałem  w form ie dzwonu; na ko lu ­
mience tej wznosi się w spaniały posąg Cesarzowej, 
w  wielkim cesarskim ubiorze: w purpurze z długim  
ogonem, spadającym  na piedestał, w koronie, z łań ­
cuchem  A ndrzeja pierw szego wezwania — na p ie r­
siach. W  praw ej ręce K atarzyna monarszo wznosi swe 
berło  w lewej trzym a wieńce laurowe. Cesarzowa 
jest w pełnym  rozkwicie siły. P iedestał otaczają 
trzy  -Trupy znanych działaczy w ieku K atarzyny. 
B ardziej od wszystkich w ystępuje figura księcia 
Potem kina, z lewej strony od Potem kina stoi oparł­
szy się na zagięciu kolum ny, Suworow, z prawej 
strony Rum iancow, przysłuchujący się w yrazom  
w ielkiego wodza. Za Suworowem , Bezborodko i 
B ieckij. N a stronie przeciwnej księcia Daszków
1 D ierżaw in. W szystko to tchnie takiem  życiem, 
że jeden  z odwiedzających pracownię, niezadow olo­
ny 'b rak iem  monumentalności, znalazł w wspomnio- 
nycli figurach wadę, charakteryzującą najzupełniej 
ten utw ór oryginalny: „F igury  te, rzek ł on, zdaje 
się że ruszą się z miejsc swoich i u jdą.” — L epienie 
posągu K atarzyny I I  już  praw ie je s t na ukończeniu, 
i w krótce zapewne przystąpią do jeg o  odlania. — 
W spom inaliśm y, że p. M ildeszin przygotow uje dla 
K ijow a pomnik B ohdana Chm ielnickiego, którym  
m a się uwiecznić wielki fak t ruskiej historji — w ej­
ście M ałorosji na łono ogólnej ojczyzny, Rosji. 
Pom nik  Chm ielnickiego stanie na placu Sofijskim, 
gdzie Bohdan, po fatalnej dla P olsk i bitw ie pod 
Zborowein, pow itany b y łp rzez  lud  i duchowieństwo, 
ja k o  w ybaw ca U k ra in y  z pod w iekowego ucisku 
R zeczypospolitej.

* ( M i a n o w a n i e ) .  Mosk. Wied. podają pogłoskę, 
iż członek rady  wojennej, były pom ocnik Jeg o  Ce­
sarskiej W ysokości W ielkiego K sięcia M ichała 
M ikołajew icza, jak o  głównodow odzącego arinją 
kaukazką, jen e ra ł-ad ju tan t A . P . K arcew , m iano­
wany być ma dowodzącym wojskami charkow skie-

f o okręgu w ojennego, w  miejsce jenera ł-ad ju tan ta  
rabiego A . J .  B reverna de L agard ie , w yjeżdżają- 

■cego na dłuższy urlop, dla leczenia się z choroby.
* ( S p r a w a  d r ó g  ż e l a z n y c h ) .  Hus. Wied. 

podają następujące rezu lta ty  zjazdu umocowanych 
od kolei żelaznych, ja k i niedawno odbył się w  P e ­
tersburgu: „Dla przew ożenia tow arów  kolejami,
ruskie drogi żelazne podzielone zostały na pięć grap, 
na k tórych wszelkie tow ary przewożone będą bez 
przeładow yw ania. G rupy  te są następujące: 1) L i- 
nja od C arycyna, na G riaz, W oroneż, Kozłów, 
Riażsk, Razań, Kołom nę, M oskwę, P e te rsbu rg , do 
portu  bałtyckiego, z gałęziam i riażsko-m orszańską, 
kozłow sko-tam bow ską, tam bow sko-saratow ską i in- 
nemi. 2) L in ja  od Carycyna, na G riaz, Je lec , O reł, 
W itebsk, D ynaburg , Rygę, do portu  bałtyckiego. 
3) L in ja  od M oskwy, na T ułę, K ursk , K ijów , B ał- 
tę, do Odesy, z gałęzią na C harków  do m orza A zo- 
wskiego. 4) L in ja  petersbursko-w arszaw ska z ga­
łęziami. 5) K oleje żelazne K ró lestw a  Polsk iego . 
L in ja  kolei m osldew sko-niższonow ogrodzkiej nie- 
zaliczona do żadnej g rupy , d la  tego że należy 
do tejże kom panji co m ikołaj ewska, i w agony jej

będą przyjm ow ane na innych kolejach, jako  wago­
ny kolei mikołaj ewskiej. K olej orłow sko -griażska 
tymczasowo zaliczona została do 1-ej g rupy  aż do 
ukończenia budow y drogi z Je lca  do O rła; po u- 
kończeniu zaś budow y, takow a wejdzie do 2-ej g ru ­
py i stykać się będzie także z 3-cią. Zmianą w ago­
nów pasażerskich zarządzać będą umocowani k a ­
żdej g rupy  oddzielnie, dla tego dla 1-ej grupy , ma­
jącej szczególnie ważne znaczenie dla M oskwy, 
wyznaczony je s t na 15 w rześnia r. b., zjazd w M o­
skwie. N astępny zjazd um ocowanych od wszystkich 
kolei wyznaczony został w P e te rsb u rg u  na przyszłe 
lato” .—Koncesja na kolej w oróneżsko-rostowską, 
podług doniesienia St. Pet. Wied., stanowczo udzie­
loną została um ocowanem u od ziemstwa woroneż- 
skiego i wojska dońskiego, p. Polakow ow i. ;— D o 
Nowor. tel. piszą z pow iatu bachm utskiego, że oprócz 
kom panji H ughesa, k tóry , ja k  wiadomo, zakłada we 
wsi Żelaznej fabrykę żelaza lanego i ciągnionego, 
w powiecie bachm utskim  zgłosiło się teraz k ilku 
umocowanych od oddzielnych kom panij, p ragną­
cych zająć się eksploatacją n ietkniętych dotąd po­
kładów  węgla kam iennego. U rodzaje w powiecie 
bachm utskim  są bardzo p iękne.— St. Pet. Wied. po­
dają pogłoskę, że p. W ynens zam ierza nabyć od 
rządu kolej żelazną kurską, rozum ie się bez takich 
korzyści, jak ie  m iał on z kolei mikołaj ewskiej. 
Otrzym awszy za rozwiązanie kon trak tu  przeszło 
pięć miljonów, i mając ogrom ny kredy t zagranicą, 
p. W yneno w prawdzie śmiało może spółzawodni- 
czyć z kapitalistam i ruskim i o kupno pomienionej 
Koleb— Taż gazeta donosi, że w M oskwie ma się 
odbyć zjazd dyrektorów  kolei żelaznych, dla wy­
pracow ania technicznych szczegółów przepisów o 
ruchu na kolejach żelaznych, jak ie  ułożone zostały 
na żjeździe w P e te rsbu rgu , k tóry  w tych dniach u- 
kończył swe czynności.

* ( W y p a d e k  n a  k o l e i ) .  IV  Gołosie piszą, że 
21-go sierpnia, na drodze żelaznej peterhofskiej 
w ydarzyło się nieszczęście, k tó re  mogło się zakoń­
czyć bardzo i bardzo smutno. Jeden  z pociągów 
rannych, idący z Peterhofu , na którym  jechał Jeg o  
C esarska W ysokość W ielk i Książę M ikołaj M iko­
łajewicz Starszy, zszedł z relsów. Ciężko ranionym  
je s t jeden  z konduktorów  pociągu bagażowego, a 
k ilku podróżnych poniosło lekk ie  potłuczenia. Co 
się tyczy W ielkiego Księcia, to nieszczęście rzeczo­
ne nie miało dla niego żadnych następstw' i Jego  
W ysokość znajdow ał się następnie na wyścigach 
wT Carskiem  Siole.

* ( K a n a l i z a c j a  r z e k i  B u g u ) .  P o d łu g  d o ­
niesienia Noworos. tel., w O desie krążą pogłoski o 
wiełkiem przedsięwzięciu kanalizacji rzeki B ugu 
koło Odesy, od O lw iopola do W ozniesieńska. P o ­
w iadają, że pom ysł tego ogrom nego przedsięw zię­
cia podał baron U ngern-S ternberg , konstruk tor ko­
lei południow ych.

* ( O t w a r c i e  t e a t r u  w W i l n i e ) .  Wil. Wiest. 
pisze: 26 sierpnia, ja k  dow iadujem y się od jednego 
z tutejszych lubowników sztuki dram atycznej, od­
będzie się otwarcie tea tru  miejskiego. W  naszym | 
p rzyby tku  M elpomeny, dyrekcja jest teraz nową, j  
artyści nowi i wmętrze tea tru  odnowione. Reżyse- j  
rem  trupy , ja k  słychać, zam ianowany został p. D ą­
browski; z nowo angażowanych aktorów  do ró l bo- 
bohaterów  i tak  zwanych charakterystycznych—p. 
Kazancew, a pierw szą ak to rką dram atyczną p. K a- 
zancowa. Państw o Kazancowie, w ystępujący w ostat­
nim czasie na scenie woroneżskiej i na petersburg- 
skiej, znani nam  są z k ilku sztuk, w których g ra li 
zeszłej wiosny, kiedy tip gościła dość m ierna trupa  
z D ynaburga. P a n  i pani K azancow ie, artystyczneńi 
w ykonaniem  ró l swoich podobali się wówczas pu­
bliczności, a przeto będą ozdobą tutejtzej sceny. 
D o ró l komicznych zaangażowany został u talento­
wany ak to r p. Kolcow; do ró l w kom edjach O stro­
wskiego p. Zagórski; p. N ow lkow  jeune prem ier do 
wodewilów; do ró l prostaków  p. Y\ arłam ow, do ró l 
kom icznych starych kobiet, córka nieżyjącego zna­
nego artysty  M artynow a; ro le subretek  ze śpiew ka­
mi powierzono pani Ław row ej; resztę personelu 
składają mniej więcej znane nam osoby, jako  to p. 
D ąbrow ski, panie Surewicz, Z ródelska i inne. 
W  ogólności można wnosić, że tea tra lny  nasz sezon j 
nie będzie tak  monotonny ja k  zeszły. T ea tr  wileń­
ski podczas zim y ma dochodu, łącznie z dodatkiem  
ze skarbu, około 22 tysiące rub li, a zatem uczę­
szczająca do tea tru  publiczność ma zasadę żądać no­
wości i sum iennego wykonania.

* ( C h o l e r a ) .  P o d łu g  w iarogodnych doniesień, 
otrzym anych przez gazetę Kaukaz z P ers ji 21 lipca, 
cholera w Teheranie znacznie się zmniejszyła; w' 
Kazw inie, Zendranie i innych miejscowościach w 
k ie runku  od T eheranu do Taurysu, w ypadków  tej

choroby nie było, a ja k  słychać, wzięła ona k ieru­
nek  na południe ku  Szvrazowi.

KORESPONDENCJE DZIENNIKA WARSZAWSKIEGO.
Kraków , 4  W rześnia (*).

Jeszcze Duchinski.—Wystawa.—Pobór.—Kurjer Lwowski*— 
Possiiiger.

Jeżeli mam być kronikarzem  m row iska krakow ­
skiego, to i na ten raz muszę zacząć od D uchińskie- 
go. M ąż ten mniema że zrobił bardzo ważne odkry­
cie, takie mianowicie, k tóre  ma przew rócić do góry  
nogam i, wszystkie stosunki jak ie  dotąd ustanow iły 
się na swiećie. D a ł nam jeszcze jedno  publiczne 
przedstaw ienie, ma którem  przem aw iał o jak ie jś  
„Polsce nad D nieprem  i D niestrem ,” i pom iędzy in- 
nemi oświadczył że i wszystkie najnowsze badania 
przez polskich historyków  przyczyn, na mocy k tó ­
rych P o lska  zespoliła się przez unję lubelską, by­
ły  i są mylne. Ergo, tylko, D uchiński jest nie­
omylny. C ały odczyt był przepełniony gadaniną 
o turanach i arjanach. Sław ny pielgrzym  wybiera 
się do L w ow a żeby i tam  mieć dwa odczyty o tu ra ­
nach, dla tego dwa tylko, że na trzeci b rak  m a- 
te rja łu  i publiczności. U  nas przynajm iej, pomimo 
w szelkich sztucznych podniecań, na d rug i odczyt ze­
brało się zaledwie kilkudziesięciu próżniaków.

Z dziedziny fantazji przechodzim y do życia rze­
czywistego. P rzygotow ania do lekarsko-naturalnej 
wystawy, mającej odbyć się w K rakow ie od 13 do 
18 września, czynnie postępują. Przysposabiają salę 
techniczno-przem ysłow ego muzeum i zaczynają nad­
chodzić specjalne przedm ioty na wystawę.

P o  dokonaniu wstępnych formalności konskryp- 
cyjnycli, w powiecie krakow skim  ju ż  zaczął się po­
bór do wojska, a w samem mieście rozpocznie się 9 
września. M ówią tu  o bardzo ważnem nieporozu­
mieniu, pow stałem  w sku tku  poboru. Z krakow skich 
spisowych, 21 wniosło praw em  przepisany w ykup; 
tymczasem komissja konskrypcyjna dom aga się ab y  
odbyli swą powinność osobiście w naturze, a jedno­
cześnie nie wydaje żadnycli rozporządzeń w przed­
miocie zw rotu pieniędzy. B ardzo by było pożytecz- 
nem  żeby w ładze miejskie postarały  się oddać do 
wojska, zdrow ych i m łodych żebraków , którzy  nie 
dają przechodzić po ulicach. L iczba co miesiąc a- 
resztow anych żebraków  dochodzi tu  do przerażają­
cych rozm iarów. Przypuszczając że 30 włóczęgów 
będzie aresztowane 10 razy na miesiąc, to wyniknie 
300 aresztow ań,— cyfra w obec 40 tysięcy ludności 
nie przem aw iająca na korzyść ulicznej m oralności 
miasta.

O trzym any to został 1-y num er Kurjera Lwowskiego 
k tó ry  zaraz po wyjściu z pud prasy  został skonfis­
kowany przez prokuratorję. Je st to m ale pisemko, 
w form acie nieco większym od Kurjera Warszawskiego 
ułożony bez tak tu  i przepełniony gwałtownemu na­
paściam i charakteru  politycznego. Obiecuje on wy­
chodzić 3 razy na miesiąc, a redaktorem  jego  je s t 
p. Milenowicz. — P rzy b y ł tu  na k ró tk i czas p. P os- 
singer z W iednia i wyjechał do Lw ow a. Ż .

Gdansk, 4  września.
Pogoda zmienna, po większej części dżdżysta i bardzo 

chłodna. W iatr północno-zachodni.
W Anglji targ i zbożowe bardzo spokojne. Przez większą 

część tygodnia pszenica świeża , tak krajowa, jako też za­
graniczna była bardzo zaniedbaną i nawet przy ustępstwie 2 
szylingów na kwarterze nie znajdowała kupców. IV osta­
tnich dniach jednakże tranzakcje miały nieco lepszą tenden­
cją , pokup był bardziej ożywiony i ceny o 1 szyling na 
kw arterze się podniosły. Pszenica stara więcej żądana po 
pełnych cenach zeszłego tygodnia. Ceny jęczmienia bez 
zmiany, owies tańszy.

W e Francji, w skutek wielkiego obniżenia cen mąki, psze­
nica na wszystkich targach w pierwszych dniach jeszcze o 
GO do 7 5 ccntimów na 120 kilogramach była tańszą. Od 
piątku jednakże mąka w cenie się wzmacnia, pszenica wię­
cej żądana i prawdopodobnie w cenie szybko się podniesie. 
Żyto, przy słabym odbycie, bez zmiany w cenie.

Na naszym placu pokup był nader mały. Pszenica stara 
wybornych gatunków znajdowała kupców po cenach zeszło- 
tygodniowych, lecz toWar świeży zupełnie zaniedbany ceny 
były nieregularne, chwiejące się i większej części sprzeda­
ży, zwłaszcza w pierwszych dniach o 15 do 2 0 guldenów 
tańsze, niż zeszłej soboty, w końcu tygodnia jednakże znów 
się nieco zaczęły wzmacniać. Żyto, pomimo dziennych fiu- 
ktuacij bez znaczniejszej zmiany weenie; w ostatnich dniach 
towar ciężki nad 125 funtów hol. był więcej żądany i o 6 
guldenów droższy niż zeszłej sbboty, ziarno lekkie ważące 
mniej 120 funtów miało bardzo trudny odbyt i było o 10 
giild. tańsze. Jęczm ień i groch nieco droższy.

(*) L ist ten  wzięty je s t z Warsz. Pniew.
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Sprzedano w tym tygodniu pszenicr fasztów -400, żyta 
•450. Płacono za korzec wagi polskiej pszenicy białej starej 
funt. 241 —  245  od złp. 50  gr. 2 7 do zip. 53 gr. 21; psze­
nicy białej świeżej funt. 237  — 249 od złp. 48  gr. 4 do 
51 gr. 11; pszenicy wysoko-pstrej starej funt. 243 —  25 0 
od zip. 51 gr. 25 do 54 gr. 5; pszenicy wysoko-pstrej świe­
żej funt. 237  247 od złp. 30 gr. 16 do złp. 51 gr. 25;
pszenicy jasno-pstrej funt. 239 —  24 3 od złp. 4 7 gr. 2 0 
do złp . 50; pszenicy ordynaryjnej funt. 2 24 —  23 7 od złp. 
40  gr. 2 2 do złp. 44 gr. 13; żyta funt. 222  — 23 5 od zip. 
3 2 gr. 13 do złp. 35 gr. 5; jęczm ienia funt. 193 —  211  
od złp. 2 2 gr. 6 do zip. 2 5; grochu od złp. 3 6 gr. 17 do 
złp. 38 gr. 26; rzepiku pięknego od złp. 6 4 gr. 2 4 do złp. 
66 gr. 6; rzepiku średniego od złp. 55 gr. 16 do złp. 5 7 
gr. 26.

Kursa zamian: Hamburg 1 5 1 % , Londyn 6 .2 4 % , Pa­
ryż 8 1 % , Warszawa 7 6 % .

Aleksander Makowski i Sp.

A ustria i Ziemie słow iańskie.
* (A  g  i t a c j  a w C z e c h  a c h). D zienniki 

w iedeńskie centralistow skie starają się przedstawić 
uroczystość H ussa w  P radze  odbytą, jak o  m ałozna- 
czącą. N ie przybyły  ani owe „grom adne deputacje 
całego narodu czeskiego,” k tóre podług  program u 
m iały brać udział w  uroczystości, ani też owe libe­
ralne znakomitości E u ropy , do k tórych w sposób 
dem onstracyjny porozsyłano zaproszenia. Owszem, 
w samych Czechach nawet, z w yjątkiem  stolicy, u- 
roczystość ta  w yw ołała niew ielką sym patję. P rzy - 
tem dzienniki zw racają pow tórnie uw agę na źle 
uk ry te  rozdwojenie, jak ie  zaszło pomiędzy ruchem  
czeskim, przez obchód uroczystości owego zw iastu­
na reform acji a duchowieństwem, k tóre  dotychczas 
bylo^ najlepszą podporą tego ruchu. P o d łu g  zdania 
pom ienionych dzienników, spraw a czeska, mimo 
tych wszystkich dem onstracij wiele straciła. Może- 
bnem je s t nawet, iż p rzy  teraźniejszych wyborach 
dodatkow ych do sejmu czeskiego, kandydaci czescy 
przepadną. Za to przyznają dzienniki, że agitacja 
polska w Galicji szerzy się. A . Fr. Presse nie może 
sobie w yobrazić, aby obeszło się bez rozw iązania 
sejmu galicyjskiego, jakkolw iek  i tu  dopiero wybo­
rów  dodatkow ych oczekiwać należy. (Nordd. Allg. 
Ztng.)

* ( U r o c z y s t o ś ć  H u s s a ) .  W ed łu g  dzienni­
ka czeskiego Naród. Listy, na obchód rocznicy H us- 
sa przybyli: książę Je rzy  O boleński z M oskwy, M i­
kołaj K isielew, także ztam tąd, P io tr  B oborykin, p u ­
blicysta i d ram aturg  z P etersbu rga , książę M ikołaj 
Jengałyczew  z M oskw y, D aniel M in in , pastor 
ew angelicki z M odre w W ęgrzech, dr. W ein b erg  z 
Petersburga , W . W atson, w spółpracow nik dzienni­
k a  St. Pet. Wiedom., Ignacy  Sew rad z Pesztu, A u ­
gust M osbach, polak z W rocław ia, pierw sza serb ­
ska artystka p. G rgu ło  z B elgradu, dr. W iliam  H og , 
anglik z L ondynu, Franciszek G rabow ski z kraju  
nadwiślańskiego , O lg ierd  Budzyński z K ow na, 
k ranciszek  K lim kiewicz radca dyrekcji głównej to­
w arzystw a kredytow ego ziemskiego z P łocka, A n­
toni Tomszicz, redak to r pisma Slovensk. naród, z M a- 
liborza, Bazyli H adżi-Zachari z Zdobnica w Bulga- 
rji, dr. Bazyli K luczeńko ze Lw ow a, di-. F ail z C hry- 
stjanji, dr. Stabrow ski adw okat z W arszaw y, P . R o- 
binet, były prezes akadem ji medycznej w P aryżu , 
J .  Kam ocki z rodziną z W arszaw y, dr. H ederholm  
z Sztokholmu, J . K lem eński, botanik z W arszaw y, 
John  Ralston, prezes muzeum brytańskiego, K . W id - 
man ze Lwowa.

* (S p r  a w y  g  a l i c y j s k i e). W  lwowskiein Słowie 
ogłoszone zostało rozporządzenie prezesa wyższego 
sądu lwowskiego K om ersa, w kwestji dotyczącej ję ­
zyka urzędowego w sądach Galicji wschodniej. 
Z rozporządzenia tego okazuje się, że napisy na 
gm achach władz sądowych, w k ra ju  gdzie p rze­
m ieszkują rusini, powinny być oprócz niem ieckich i 
polskich, także rusińkie. W yrok i sądowe powinny 
być kom unikowane stronom  interesowanym  w tym 
języku, w jak im  napisane są prośby; w tym że sa- 
ny m języku wydawane być m ają i wyciągi z akt; 
odezwy do notarjuszów  i kom isarzy sądowych p isa­
ne być winny .w języku  polskim, a dekrety, zapo- 
zw y i t. p. dla stron interesowanych, w  ich języ k u  
ojczystym. Cała' korespondencja procesow a i roz­
p raw y ustne prowadzone być m ają w języku  używ a­
nym  przez procesujących się. Jeżeli używ ają oni 
dwóch języków, to i w yrok w ydany być powinien 
w  dwóch językach. \ \  sprawach krym inalnych u- 
żyw any być ma język odpowiedni narodowości pod- 
sądnego.  ̂ Jeżeli zaś podsądni należą do k ilku  na­
rodowości, to spraw a toczy się w ję z y k u  najwięcej 
d la nich zrozum iałym , łub też każdy z podsądnych 
musi być przesłuchiw any w swym rodow itym  języ-

I ku. P ro tokó ły  decyzij ostatecznych prow adzone 
być mają w języku  polskim, w którym  sądy znoszą 
się z w ładzam i cywilnemi i z korporacją no tarju­
szów oraz adw okatów  w Galicji. Zew nątrz zaś te­
go k ra ju  znoszą się w ję z y k u  niemieckim.— W  tejże 
samej gazecie zamieszczono: „Dziennik Lwowski z d. 
30-go sierpnia, mówiąc o usypaniu kopca na W y­
sokim  Zam ku, na pam iątkę unji lubelskiej, w ykrzy­
kuje między innemi: „Przejęci zostaliśmy radością, 
skoro ujrzeliśm y i księży rusińkich, lat podeszłych, 
biorących czynny udział w sypaniu kopca”. D la  
większego efektu, Dziennik Lwowski w ydrukow ał wy­
raz „rusińkich” rozsadzoneini literam i. N ie bacząc na 
to, stanowczo nie wierzymy, iż to byli księża rusińcy. 
W iadom o, że od czasu, ja k  ostrzygli naszych księży 
rusńkich, ogolili i przybrali podług form y księży ła­
cińskich, często się zdarza, iż polacy mieszają ich 
m iędzy sobą, stosownie do swych dążności. Nieza­
wodnie i w usypyw aniu kopca uczestniczyli je d y ­
nie księża łacińscy, a Dziennik Lwowski szumnie 
g łosi, że ci księża to nasi—rusińcy.

Francja.
* ( S ‘ a n  z d r o w i a  c e s a r z a ) .  Public do­

nosi, że po nastąpionem  obecnie odroczeniu senatu 
francuzkiego, kilku z m inistrów wezmą urlop kilko­
dniowy. W  sku tku  tego kw estja zw ołania ciała 
praw odaw czego roztrząsaną będzie dopiero w przy­
szłym tygodniu na radzie mimsterjalnej. Ciekawa 
rzecz, czy te zapew nienie dziennika, zw ykle dobrze 
inform owanego o zam iarach sfer m inisterjalnych, 
ziszczą się. B y łby  to nie mały dow ód wielkiego 
uspokojenia w położeniu rzeczy, co do k tórego zre­
sztą objaw iają się i inne sym ptom ata. Stanowcze 
a ze strony urzędowej wychodzące zapewnienia, iż 
stan zdrow ia m onarchy nie przedstaw ia żadnego 
niebezpieczeństwa, w yw arły pom yślny wpływ na 
giełdę i takow a 7-go b. m. ju ż  odzyskała znów 
zaufanie. M imo to wszakże najrozm aitsze pogłoski 
i przypuszczenia o stanie zdrow ia cesarza nie umil­
k ły  jeszcze. Jed en  z korespondentów  Indep. belge 
u trzym uje, że lekarze nie uważają wpraw dzie cho­
roby  cesarza N apoleona za niebezpieczną dziś, ale 
żywią obawy w  razie nadejścia ostrej pory  roku, i 
d la tego być może, iż doradzą monarsze pobyt w 
klim acie bardziej południowym . {Nordd. A . Z .)

* ( Z m i a n a  o p i n j i ) .  Żywe r o z p r a w y  w  d z ie n ­
nikach co do kwestji obszerności, ja k ą  należy n a ­
dać reform ie konstytucyjnej, wywołane rozpraw am i 
senatu  a mianowicie mową księcia Napoleona, uspo­
kajają się po przyjęciu przez senat odpowiedniego 
projektu. W  każdym  razie rzadkim  je s t szybki 
przew rót, jak iego  doznały liczne dzienniki w swych 
przekonaniach konstytucyjnych, ostatniemi czasy. 
I  tak  France w sześciu „listach politycznych” wy­
stosowanych do księcia Napoloona, zaleca jak o  go­
dne uwagi maksymy, k tóre  przed kilku m iesiąca­
mi stanowczo potępiała jak o  rew olucyjne. (Nordd. 
A .  J )  (

Turcja i ziemie słowiańskie.
* (P i ; z y g o  to  w a n i a  n a  p r z y j ę c i e  c e s a ­

r z o w e j  f  r  a n c u z k i e j) . Donoszą z K onstanty­
nopola, że przygotow ania na przyjęcie cesarzowej 
francuzkiej odbywają się z podwojoną czynno­
ścią. K ażdy parostatek z F rancji przywozi mnó­
stwo pak w ysyłanych za staraniem  am basady oto- 
mańslsiej w Paryżu, zaw ierających w sobie rzeczy 
przeznaczone do um eblowania albo do obsługi pa­
łacu B eylerbey, który  oddany zostanie do rozpo­
rządzenia cesarzowej podczas jej pobytu  w K on­
stantynopolu. Ludność tak  samo ja k  sułtan ocze­
kuje z niecierpliwością przybycia dostojnej podróż­
nej, i można być pewnym, że przyjm ie ją  z ja k  naj­
większym zapałem . (Im  Patr.)

* ( P a s p o r t a ) .  W ysoka P o rta  w prow adziła 
w wykonanie przepis o pasportach, w które  zaopa­
trzony być musi każdy cudzoziemiec przybyw ający 
do T urcji. Nowe praw o o naturalizacji i nadzw y­
czajna łatwość, z ja k ą  dotychczas ajenci rew olucyj­
ni przekraczali D unaj i północne granice cesarstwa 
dla rozsiewania rozruchów  w T urcji europejskiej, 
zmusza rząd  otomański do chwycenia się środka, 
k tó ry  nie będzie krępow ał w niczem uczciwych lu ­
dzi, gdyż po przebyciu przez nich gran icy  i stwier-; 
dzeniu poprostu tożsamości osoby wyszczególnionej 
w pasporcie, używać będą zupełnej swobody na te- 
ry torjum  tureckiem  i nie podlegać żadnej czujno­
ści w ładzy. Nie trzeba o tern zapominać, że kapitu­
lacje stawiają T urcję w szczególniejszem położeniu. 
Cudzoziemiec należy w cesarstwie otomańskiem 
ty lko do ju ryzdykcji kraju , k tórego je s t poddanym . 
W ładza miejscowa nie m a żadnego nad nim praw a, 
i nie może pod tym  względem  innej ' mieć rękojm i 
ja k  tylko pasport. (L a  Fr.)

* ( W y m a g a n i e  r ę k o j m j i ) .  K orespondent

Indep. belge z K onstantynopola potw ierdza, iż odpo­
wiedź rządu tureckiego na m em orandum  doręczone 
przez w ice-króla, wym aga pewnych faktycznych rę- 
kojuiij, k tóre ostatni powinienby dać swemu m onar­
sze w dowód lojalności. A le  rękojm ie w ym agane 
nie są bynajmniej tego rodzaju, iżby narażały  stano­
wisko i pow agę w ice-króla, w razie gdyby się na  
nie zgodził. I  o rta  odstąpiła od swych zam iarów  
początkowych, opartych na błędnem przedstaw ieniu 
rzeczy. N ie ma ju ż  mowy o tern, ja k  tw ierdzi Tur- 
quie, zacięta nieprzyjaciółka w ice-króla, o odjęciu !

i mu j eg °  przywilejów lub naruszeniu jego  praw  na­
bytych. Żądają od niego ty lko oddania za pew ne 1
w ynagrodzenie, ulepszonych karabinów  i okrętów  
pancernych, k tóre  na swój rachunek kupił lub za­
mówił. P od  względem finansowym P o rta  nie żąda 
od niego nic więcej, ja k  tylko corocznego kom uni­
kowania budżetu egipskiego, w formie prostego za­
wiadomienia. ly m  sposobem modyfikują się dotych­
czasowe doniesienia o wezwaniu sułtańskiem , ale 
mimo to, przedstaw ia się pytanie, na ja k i cel P o rta  
można pragnąć od w ice-króla w ydania jego  ule­
pszonych zapasów wojennych. (Nordd. A . Z.)

* ( S t o s u n e k  P o r t y  z S e r b j ą ) .  Zdaje się, iż 
P o rta  wzięła sobie za zadanie uzyskać znowu sil- 
niejsze stanowisko względem państw  sąsiednich lub 
od niej zawisłych. P o  udzieleniu je j pod tym wzglę­
dem, zeszłej jesieni, ze strony rum uńskiej dostatecz­
nych przyrzeczeń, po zabezpieczeniu się stosownem 
ze strony G recji, w skutku pośrednictw a kongresu 
paryzkiego, w początku roku, a wreszcie po sk ło­
nieniu się w ice-króla E g ip tu  do uspokojenia po­
dejrzliwości rządu sułtańskiego przez rękojm ie fak­
tyczne, teraz, ja k  słychać, przyszła kolej z pomiędzy 
państw, na feerbję, i od niej p ragną w K onstantyno­
polu dowodów dobrych chęci. Jak o  powód nieufno­
ścią P o rty  względem tego kra ju  podają również 
świeżą organizację jeg o  arm ji i serdeczną zgodę 
z H ercegow iną i Czarnogórzem . Życzyć tylko na­
leży, aby P o rta  nie przesadzała w swych żądaniach, 
i aby pow aga je j uchwalona nanowo wszechstron­
nie z takim  trudem , jednym  ciosem zniweczoną nie 
została. (Nordd. A . Z .)

ANochy i Rzym.
* ( Z w r o t  l - ę k o p i s m ó w ) .  W  Gazetta di Vene- J

zia czytamy: W  u b ie g ł y m  m ie s ią c u  c z e rw c u  dyre­
kcja archiwów królew skich w W enecji otrzym ała 
od bibjoteki cesarskiej z W iednia, rękopism a nale- f 
żące do archiwów weneckich. Rękopism a te zosta­
ły  zostały oddane w latach 1836,'’1837 i 1842 przez 
dyrekcję bibljoteki B rera  w M edjolanie, bibljotece 
cesarsko-austijackiej, a katalog został ogłoszony 
przaz p. lom asza  G ar, w Archives historiques ita- 
liennes (seija  I  F lorencja, V ieusseux 1843). K ilka  z 
tych rękopisinów n %  było objętych katalogiem , 
gdyż p. G ar nie m ó g ł  ich rozpatrzeć w raz z innemi. 
Rząd austrjacki, czyniąc zadość życzeniu dyrekcji 
archiwów jenera lnych , zgodził się na zw rócenie 
tych rękopisinów, k tóre  też i nadeszły. Znaj­
duje się tu  między innemi 18 tomów słynnych ad­
notacji inkw izytorów  państwa, od 1643 do" 1797 r . 
K sięgi te  obejm ują nader użyteczne objaśnienia w 
przedm iocie tajnej polityki rzeczypospolitej i wyż­
szej policji je j rządu. ( Coresp. Ital.)

H is z p a n ja .
* ( K o r t e z y  i w y s p a  K u b a ) .  W ybory  dodat­

kowe do kortezów  mają się odbyć 25-go b. m., kor- 
tezy zaś same, ja k  słychać, m ają się zebrać jeszcze 
przed końcem miesiąca. Jeśli dzienniki angielskie 
i am erykańskie u trzym ują, że rząd  oczekuje tylko 
na otw arcie kortezów, iżby w ystąpić z stanowczemi 
propozycjam i co do losu K uby, to mylą się grubo. 
Owszem, wszystko przem aw ia za tem, że rząd  spo­
dziewa się utrzym ać zbuntow aną wyspę, i w tym  
celu rozwija w ielką energję. D nia 10-go b. m. ma 
odpłynąć na K ubę 4,000 posiłków, a w krótce uda 
się tam  za niemi jeszcze 6,000 ludzi. (Nordd. A . Z . \

* ( S p r a w a  b i s k u p ó w . —  P o d r ó ż  P r i m a ) .  
D epesza z M adry tu  donosi o ogłoszeniu w krótce  ̂
przez Gazetę urzędową decyzji względem prałatów . 
Zapew niają, że trzech z nich wezwanych będzie 
przed trybunał najwyższy, a czterech innych przed 
radę stanu. Czterdziestu zaś otrzym ają podzięko­
wania. Chodzi ja k  wiadomo, o to, jak iego  przyjęcia 
przez biskupów hiszpańskich doznał okólnik mini- 
sterjalny, odnoszący się do pomocy udzielanej przez 
niektórych członków duchowieństwa pow staniu k ar- 
listow skiem u.—In n a  depesza z M adrytu  donosi, że 
m arszałek P rim  pow róci do stolicy H iszpanji w po­
łowie tego miesiąca.  ̂ Coż przywiezie on z swojej 
kuracji z Vichy? Zdaje się zresztą, że w M adrycie 
nie w iedzą nic stanowczego o biizkim  lub później­
szym rezultacie wycieczki m arszałka P rim a  do
I  rancji. Esperanza ogranicza się ty lko na  doniesie-
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niu, że w pałacu prezesa rady  m inistrów robią przy­
gotowania dla uczczenia balem  jeg o  pow rotu. (L a  
F r.)

Anglja.
* ( D u c h o w i e ń s t w o  i r l a n d z k i e ) .  D u ­

chowieństwo katolickie w  Irland ji okazuje mini- 
sterstw u angielskiem u nie szczególną wdzięczność 
za bil kościelny irlandzki, przeprow adzony z takim  
trudem  i wytrwałością, występując w skutku tego w 
sposób dość pretensyjny i dem onstracyjny. W spo­
minaliśmy już o żądaniach, jak ie  w ytorm utow ali bi­
skupi zebrani w M aynooth, żądaniach, k tóre  nie 
m ają żadnego w idoku ziszczenia się. W  uchwałach 
zgrom adzenia, znajdowało się, o ile Sobie przypo­
minamy, oświadczenie przeciw  mięszanym szkółkom , 
którem u to oświadczeniu kardynał C ullen nadał e- 
nergiczniejsze jeszcze w yrażenie w liście paster­
skim. G rozi on klątw ą tym  rodzicom katoli­
ckim, k tórzy  dłużej będą posyłali swe dzieci do ta ­
kich s z k ó ł .  Dziś znowu donoszą, iż ów książę ko­
ścioła nakazał trzydniow e m odły dziękczynne po 
wszystkich kościołach za to, iż prawodawstwo po­
łożyło koniec przew adze protestanckiej. (Nordd. 
A . Z.)

* meryka.
“ ( D e c y z j a  p r o k u r a t o r a ) .  Z N ow ego-Jor­

k u  donoszą, że p ro k u ra to r jeneralny , p. H o ar prze­
cząco rozstrzygnął kwestję, czy członkowie zgro ­
m adzenia praw odaw czego stanu W irg in ji zobowią­
zani są do składania przysięgi na wierność, a obja­
w ił zarazem  zdanie, iż postanowienia nowego zgro­
m adzenia praw odaw czego nie w przód uzyskają moc I 
praw ną, aż urzeczyw istnią popraw kę XV do kon­
stytucji (dotyczącą praw a głosowania). Stronnictwo 
konserw atystow skie w W irg in ji będzie bardzo za­
dowolone z tej decyzji, gdyż roszczeniom radykal­
nych zada ona cios ważny. ((Nordd. A . Z .)

i -  fryka.
* ( S t a r c i e  z g ó r a l a m i ) .  Z Tunisu nadcho­

dzą ważne wiadomości. Podobno w ojska beja ma- 
iace ś c ią g a ć  podatki w górach G abes _ stoczyły po­
tyczkę z góralam i, w zbraniającym i się płacić ha­
r a c z ,  jaki°na nich nałożono. Żołnierze beja zostali 
zmuszeni do cofnięcia się po walce dość ważnej. 
Niemniej wszakże siły tunetańskie gotow ały się do 
wznowienia kroków  zaczepnych i pow etow ania po­
rażki, jak iej doznały. (Coresp. Ital.j
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p . Dobrowolski; R o lle r—  p . Szymanowski; K o ste r ■—  p .  
JCwieciński; Schw artz— p. Dąbrowski— (wszyscy powyżsi 
£ -iu  studenci); D aniel, sta ry  sługa h rab iego  Moora-— p . 
Adler; M oser, sługa sądow y— p. Surewics.— Zacznie się o 
godzin ie  7 .ej. — Jutro, w sobotę, Widowisko b e z p ła tn e :  
opera FllS; balot Dwa pOS^gi; K antata-— Wczoraj, we 
czw artek, dawano 1-y, 2-gi i 4 ,Xy obraz opery OlfeUSZ W
Piekle; prolog i i-y akt baletu Kobert i Bertrand dwaj
złodzieje, było osób 2 8 6 .

T E A T R  R O Z M A IT O ŚC I. Jutro, w sobotę, kom edje
Szlachectwo duszy i Rocznica-

D O L IN A  SZ W A JC A R SK A . —D ziś i codziennie, Kon­
cert B- B ilsego, dy rek to ra  królew sko - p ruskiej o rk iestry , 
złożonej z 60-ciu  doborowych artystów . —  W e środy i so­
boty, Koncerta symfoniczne- — Jutro, w sobotę-. — i.
U w ertura „ R u r B lss” , M endelsohna -Bartholdy; W arjacje  
z p ieśni „Śm ierć i dziewczyna” , z D -m oll kw artetu , Schu­
be rta ; In tro d u k cja , Schlum m erlied , L iebesliedchen i F e s t-  
sp iel de r G eister z Szeksp ira  „B urzy”, T auberta ; U w ertu­
ra  z opery  „Leonore” , B eethovena (N . 3 ). —  I I .  Symfo- 
n ja  A -d u r (N . 7 ), B eethovena: a) In tro d u k c ja  i vivace, b ) 
A llegre tto , c) Scherzo, d ) F in a ł.  -— I I I .  U w ertura z opery 
„W ilhelm  T e ll” , R ossiniego; „B iirgersinn” , walc Straussa; 
In tro d u k cja  z opery „Rom eo i J u l ja ” , G ounoda; „M iasto i 
wieś”, polka-m azurka, S tra u ssa .— Cena wejścia kop. 30 .

Pojutrze, w n iedz ie lę :— I .  U w ertu ra  „K arnaw ał w Rzy­
m ie”, Berlioza; G razien-T anze, walc Bilsego; D ivertisse­
m ent na trąb k ę , Suppego; „Offenbachiana” , p o tpourri na 
m elodje O ffenbacha.—  I I .  U w ertu ra  z op. „Santa Chiarą , 
księcia E rn es ta  sasko-koburgsk iego  (po  raz 1-y); Schun- 
g raden , walc S traussa; „R ozłączenie” pieśń bez słów, M i­
chaela; K ongres m elodyjny, w ielkie p o tp o u rri Conradie- 
go .—  I I I .  U w ertu ra  z opery  „Jezio ro  w ieszczek”, Aubera; 
N ussknacker-kadry l, K uckena; „Poczta” , solo na  trąb ce  i 
4 -cli w altorniach; U w ertu ra  z op. „N orm a” , B elliniego.

W  poniedziałek:— I .  U w ertu ra  z op. „E uryan the” , W e­
bera; Chór pielgrzym ów  z opery  „T an n h au ser”, W agnera; 
„Y ibrationen” , walc S traussa; „V irgo  M aria” (G eb et), solo 
na arfę, O berth iira; W ie lk i po lonez , K a n i.—  I I .  U w ertura  
do „Snu letn iej nocy” , M endelsohna-B artho ldy ; „M orgen- 
b la tte r” , walc S traussa; „V erg issm einn ich t ’ , pieśń bez
słów, Schuberta; P o tp o u rri z op. „F au st” , Gounoda. —-III . 
U w ertura  z opery  „N ocleg w G renadzie” , K reu tzera; Alee- 
polka, Bilsego; L argo  z D -d u r k w arte tu , H aydna; Jiiger- 
m arsz, Bilsego. Początek  o godzinie 6 - e j .—  Cena wejścia 
kop. 2 0 .— Wczoraj, było osób 1 5 0 0 .

G A B IN E T  Z O O L O G IC Z N Y  (w pałacu Kazimierow- 
sk im ). Otwarty w niedziele i Czwartki.

M U ZEU M  SZ T U K  P IĘ K N Y C H  (w  pałacu Kazim ierow- 
slcim), w pawilonie na  lewo, we Gzwartki i Niedziele bez­
p łatn ie , od godz. l© -ej rano  do 2-ej po południu.

W Y ST A W A  T O W A R Z Y ST W A  ZA C H ĘTY  SZ T U K  P I Ę ­
K N Y C H  (w hotelu  europejsk im ). —  Codziennie, od godzi­
ny 10 rano  do wieczora. —  Cena wejścia kop. 1» ; w n ie­
dzielę zaś i św ięta kop. 5.

A LKA ZA R (ulica K rólew ska). —  D ziś i codziennie,
przedstawienie trupy niemieckich artystów, pod dy­
rek c ją  pan i L eopoldyny v. L ukatzy . — P oczątek  o godzi­
nie 7 -*/,. —  W czo ra j, było osób 6 6 0 .

W Y ST A W A  S T E R E O S K O P Ó W  z podarkam i, czyli lo- 
te r ja  bez p rzegranej a llegri, —  codziennie, w restau rac ji 
B rem era  w domu przechodnim  R ezlera  przy  ulicy Senato r­
skiej .

W  SA LI R ESU R SY  O B Y W A T E L S K IE J .—  D ziś i co­
dziennie, Wystawa widoku zamku Freiensckioss i 
miasta Freimarkt w Styrji z drzewa korkowego. —
W ystaw a otw arta od godziny 10 z rana  do 7 w ieczorem  i
tylko k ró tk i czas trw ać b ę d z ie . Cena wejścia od osoby
kop . 15; dzieci i niższe stopnie  wojskowe p łacą kop . 10.

W  PR A D O  za rogatkam i W olskiem i, zakład  gastronom i- 
czno-spacerow y, codziennie je s t  o tw arty . —  W  niedzie­
lę, i każde św ięto gryw a orkiestra w pełnym  kom plecie, 
w spaniale fajerw erki na  lądzie i wodzie i ognie bengal­
skie. — P oczątek  o godzinie 5-ej po po łudniu . —  W ejśc ie  
w dni św iąteczne od osoby kop. 15 . —  Dzieci do la t 10-u 
b ezp łatn ie ; s ta rsze  kop. 5.

KURS G IEŁD Y  W ARSZAW SK IEJ. 
dnia 29 Sierpnia (10 Września) 1869 r.

* Przy jechali do W arszaw y : jen e ra ł artylerji, 
Standen, z B resta-litew sk iegó ; Jen e ra ł-m a jo ro w ie  
Elirenrotli i Derfelden, z P etersbu rga; rzeczywisty 
radca stanu Dutkiewicz, z za granicy.

* D nia 2 8 (9 )  b . m. i roku, óhoryoh w 8-u  cywilnych 
szpitalach, przybyło 54 , wyzdrowiało 5 3 , um arło  1 2 , p o ­
zostało 156 1  (mężczyzn 6 9 9, ko b ie t 8 6 2 ), z nich  w szp i­
ta lu  starozakonnych mężczyzn 1 4 3 , ko b ie t 1 75 .

Ceny Targowe.
dnia 28 Sierpnia (9 Września)  1869 roku.

, Czetwert 1
R OD ZA J PRODUKTÓW Korzec od — do

1 rsr. kop. j ruble sr. i kopiejki

Z yto ..................
Jęczm ień...........
Owies..................
Groch polny . .  
K artofle ...........

MONETY.

Pół-Imperjały R osyjskie............................. ‘
Dukaty Holenderskie nowe ważne. . .
Frydrychsdory Pruskie .............................
Pruski kurant za 100 t a l .............................

PA PIE R Y  
(bez wartości kuponów

Obligi Skarbu za rs. 100.............................
Bilety Skarbu Król. Pol. za rs. 100 . .
Obligacje cząstk. z r. 1835 po złp. 500 za

sztukę.............................................
Certyfikaty Banku na Oblig. cząstk. 1. A.

po złp. 300 za sztukę . . . .  
L it. B. po złp. 200 za sztukę z kupon. .

„ „ „  bez kuponu .
Listy Zastawne Iii-g o  Okresu Serji 1-ej

za rs. 1 0 0 ........................................
Listy Zastawne I ii-g o  Okresu Serji 2-ej

za rs. 100*)........................................
Obligi Towarzystwa Kredyt. Ziemskiego. 
Listy likwidacyjne za rs. 100*) . . .
Dowody Kom. Centr. Likw. za rs. 100 .
5 pożyczka rosyj. Stiglitza z r. 1854 za

rs. 1 0 0 ..............................................
6 pożyczka rosyj. Stiglitza z r. 1855 za

rs. 1 0 0 ..............................................
Bilety Banku Ces. Ros z r. 1860 za rs.

1 0 0 ...................................................
M etaliki Lutowe za rs. 1 0 0 .......................

„ Sierpniowe za rs. 100.
Rosyjska pożycz, prem. z 1864 rs. 100 .

„ „ „ z 1866 rs. 100 .
5%  Listy Zastaw. R o s j i .............................
Akcje Głównego Towarzystwa Rosyjskie­

go dróg żelaznych rs. 125 ._ .
Obligacje Głów. Tow. Ros. Dróg Żel. po 

frank. 2,000 za rs. 100 . . . .  
Akcje Drogi Żel. _War.-Wied. za sztukę. 
Obligacje Drogi Żel. W ar.-W ied. po fr.

500 za s z tu k ę ..................................:
Akcje Drogi Żel. War.-Bydgoskiej za rs.

. 1 0 0 ....................................................
Akcje Żeglugi Parów. Kraj. rs. 100 . .
Akcje Drogi Żel. W ar.-Terespolskiej za

rs. 100 .............................................
Obligacje Kolei Żel. W ar.-Terespolskiej. 
Akcje Drogi Żel. fab. Łódzkiej rs. 100 .

11 52 6 ___ 7 20
7 12 4 — 4 45
5 76 3 30 3 60
3 84 2 32 2 40
7 68 4 50 4 80
1 32 — 75 — 82 Va

Pud siana od kop. 2 7 ’% —30. Pud  słomy od kop. 2 0 -  22 V,. 
Dowozy: Pszenicy 400; Żyta 687; Jęczm ienia 400;

Owsa 859 ezetwerti.

Berlin .
75 •

W rocław 
Gdańsk . 
Hamburg 
Londyn . 
Paryż. . 
Wiedeń . 
Petersburg

7J
Moskwa .

W EX LE . 
100 Tal.

300 B. Mk.
1 F t. St.

300 Frank. 
150 Zł. W. A. 
100 Rsr.

2 m. 
k. t. 
2 m. 

m. 
m. 
m.
m.

2 
3

I22 m. 
j 1 m. 
jk. t.
! 1 m. 
!k. t.

Żądano | Płacono
Rs. K. Rs. K.
— — 6 50
-■ - 3 60

- -

_ 86
~ -

— — 112 50

— — 56 25
— — 35 75
— — 28 —

92 98 92 48

92 98 92 48
100 50 100 25

75 90 75 74
42 —

- - 87 —

— - -

_ _ 88 _
102 50 101 33
100 67 100 33
173 — —
173 — -

102 33 — —

- - 157 —

_ __ — _
72 ■— —

— — -

73 - - -

—

117 116 _
— —

103 — — —

117 6 7 % 117 5 2 '/ j
117 5 2 ’/., 117 37 ’%

--- — ----
117 52% 117 37 %

-- —• _
8 5 ' - -

96 45 —
97 80 — —
— —

100 25 100 17

- —

J i o, xv# o O Jy,
od Listów Likwidacyjn. rs. 1 k. 10.

KURSA T EL E G R A FIC ZN E
A j e n t u r y  R u d o l f a  O k r ę t

z Berlina, d. 28 Sierpnia (9 Września) 1869 r.

Z B ER LIN A . żądają | płacą
Bilety Banku Rosyjskiego.................................. . 76 %
Weksle na W a rsz a w ę ............................................. 76%

,, Petersburg 3 tygodn............................ 84‘A
„ „ 3 miesięczny . . . . 8 3 %
,, Londyn 3 „ ....................... 6 24%
„ Paryż 2 „ ....................... 81%

Hamburg 2 ., ....................... 150%
„ W iedeń 2 „ . . . 8 2%

Listy Zastawne 4 % ................................................... 70
Listy Likwidacyjne. . . ............................. 5 7 ’A
Obligacje Skarbowe 4 % ............................ 67%
Koleje Rosyjskie.................................. 100%
Akcje Drogi ŻelaznBj Terespolskiej . . . . 93
Obligacje D rogi Żelaznej Terespolskiej . . . 80%
Akcje Drogi Żelaznej W arsz.-Wiedeńskiej . 58
Akcje Drogi Żel. Warsz.-Bydgoskiej . . . . 61
Nowa pożyczka preinjowa 1-ej emisji . . . . 135%

2-ej em isji. . . . 135’%
5-ta Pożyczka S tie g l i tz a ........................................
5n/0 Listy Zastawne R u sk ie ................................... —

Zyto na targu . .............................................. 51
50%

Z W IED N IA .

Weksle na Londyn . . .  ............................. 121 70
„ H a m b u r g .............................................. 88 20
,, P a r v ż .................................................... 48 60

Pożyczka N a r o d o w a .............................................. 66 70
5%  M e ta lik i............................................................... 58 70
Akcje Banku K red y to w eg o ................................... 242

Z PARYŻA.

Renta 3 % ................................... ............................ 70 10
Renta W łoska . ..................................................... 51
Akcje Kredytu R u chom ego ................................... 215

Z LONDYNU.

3*/, Papiery ( C o n s o l s ) ......................................... 92%
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N. D  6330.

MAURYCEGO NELKEI
f

na Rrakow.-Przedra. i na Nowjni-Swiccie.

Mam h onor zaw iadom ić szanow ną Publiczność, iż z dniem  dzisiejszym rozpocząłem  w obu 
m oich K an to rach  r o z p r z e i l u ż .  P o ż y c z e k  P r e m j o w y c l i  l o t e r y j n y c h ,  przez 
R ządy różnych P aństw  E uropy  wypuszczonych, k tó re  m ają tę  wyższość nad  zwykłemi losam i lo te- 
ryjnem i, że k ap ita łu  nigdy się nie trac i i nadto  przynoszą posiadaczom  zwykły procen t, oprócz 
szansy w ygrania w ielkich kw ot do nicli przyw iązanych:

Ruska Premjowa pożyczka z rofess S864;
w ypuszczona z mocy Najwyższego U kazu  z dnia 15 (25) L isto p ad a  1864 r . w ilości rs. 
100 m iljonów, przynosi procent 5 %  rocznie, p ła tny  2 (14) S tycznia i 1 (13) L ipca; po ­
dzielona n a  20,000 serji, każd a  serja n a  50 num erów  czyli losów 1,000,000.

Ciągnienie odbyw a się dwa razy  do roku: 2 (14) S tycznia i 1 ( 1 3 ) L ip c a  w St. P e te r­
sburgu.

Najw iększe w ygrane są: es. 300,000, 75,000, 40,000, 35,000 i inne, a  n a j­
m niejsza od rs. 120 do 150.

W artość  nom inalna rs. 100.
K urs obecny wynosi rs. 174.
A m ortyzacja  całkow itej pożyczki kończy się w ro k u  1925.

R u sk a  P rem jow a  pożyczka z roku
w ypuszczona z mocy Najwyższego U kazu  z dnia 14 (26) L utego  1866 i \ ,  w takiej samej 
ilości i n a  tych  sam ych w arunkach  co poprzednia.

C iągnienie je j odbywa się dn ia  1 (13) M arca i 1 (13) W rześnia .
W artość  nom inalna wynosi rs. 100.
K urs obecny je s t rs. 174.
A m ortyzacja całkow itej pożyczki kończy  się w ro k u  1926.

A u s tr ia c k a  4%  z ro k u  1854;
przez R ząd A u strjack i dekretem  z dn ia  3 M a rca  1854 r. n a  Sumę 50 m iljonów florenów 
wypuszczona. O bligacje po 250 florenów, opatrzone są kuponam i 4 % , płatnem i 1 K w iet­
n ia  każdego roku . Podzielona n a  4,000 se rji, każda  se rja  50 num erów , czyli 200,000 losów . 

C iągnienie serji odbywa się dw a razy  do roku: dn ia  2 Stycznia i 1 L ipca .
C iągnienie num erów  w yciągniętych serji dn ia  1 K w ietn ia i 1 P aździern ika .
W ygrane większe są: florenów 300,000,. 130,000, 14 0,000, 110,000, 

100,000. N ajm niejsza wynosi florenów 300.
W artość  nom inalna florenów 250.
K urs obecny wynosi rs. 154 kop. 53.
A m ortyzacja  całkow itej pożyczki kończy się w roku  1904.

A u s ir ja c k a  5% z ro k u  $86©;
p rz e z  R ząd A u strjack i dekretem  z dnia 15 M arca  1860 r. na  200 m iljonów florenów wypu­
szczona, przynosi 5 %  rocznie, p ła tn e  dnia 1 M aja i 1 L istopada każdego roku. Podzie- 
lo n  a  n a  20,000 serji, każda  se rja  n a  20 numerów' czyli losów  400,000, każden  los wynosi 
flo ren ó w  500 j dzieli się jeszcze n a  pięć części czyli 100 florenów.

L osow anie g r ji odbywa się dw a razy  do ro k u  dn ia  1 L ipca  i 1 S ierpnia, a  losowanie
num erów  w yciągniętych scrj i  od byw a się 1 M aja i 2 L istopada.

W iększe w ygrane są: floren ó «  3 0 0 , 0 0 0 ,  50,000, 85,000,(10,000, najm niej­
sza zaś wynosi florenów 60 o  

W artość  nom inalna fllorenów 500 i 100.
K u rs obecny n a  florenów 500 rs. 335 kop. 50.

„  „  na  florenów 100 rs. 67 kop. 10.
A m ortyzacja  całkow itej pożyczki kończy się w ro k u  1917.

A u s fr ja c k a  z ro k u  8864 ;
przez R ząd A u s tr jack i dekretem  z dn ia  17 L is to p ad a  1863 r., n a  sumę fl. 40 miljonów. 
Podzielona na  4,000 serji, a  każda se rja  n a  100 num erów , czyli razem  400 000 losów k a ­
żdy los je s t  całkow ity , to je s t  n a  100 florenów, albo  w połów kach, to je s t na  50 florenów.
L osow anie ta k  serji ja k  i num erów  odbywa się w jednym  i tym samym dniu, a  to pięć l azy
do roku : 1 M arca , 15 K w ietnia, 1 Czerwca, 1 W rześnia , 1 G rudnia. P rocen tu je  się przez 
am ortyzację, k tó ra  w bieżącym  ro k u  jes t 160 florenów, a  dochodzi do 200 florenów *

G łów ne w ygrane: florenów 350,000, 330,000, 300,000 i 100.000. 
najm niejsza od florenów 160 do 200.

Cena losu 100 florenów' wynosi rs. 83 kop. 57.
„  ,, 50 florenów wynosi rs. 41 kop. 78.

A m ortyzacja  całkow itej pożyczki kończy się w roku  1918.

P r u s k a  P o ż y c z k a  p re m jo w a  3 ’/.% z r. 1855;
wypuszczona przez R ząd P ru sk i dekretem  z dnia 20 M aja 1854 r. n a  sumę 15 miljonów ta ­
larów , podzielona n a  1,500 serji, a  serja n a  100 num erów  czyli 150,000 losów, obligacja 
każda  n a  100 talarów , przynosi rocznie 3 y 2 od sta., p ła tn e  dnia 1 K w ietn ia. Losow anie 
scrji odbywa się dnia 15 W rześnia , a  num erów w yciągniętych serji 15 Stycznia.

G łów ne w ygrane ta larów  90,000,80,000. 75.000. 60,000 i 50.000. a n a j­
m niejsza od ta l. 111 do 125.

W artość  nom inalna talarów  100.
K urs obecny rs. 150 kop. 06.
A m ortyzacja  całkow itej pożyczki kończy się w roku  1894.

IS&warsfea P o ż y c z k a  prenąfow a z r. 1866;
w ypuszczona p rzez  R ząd B aw arsk i dekretem  dnia 4 W rześnia  1866 r . n a  sumę 28 m iljo­
nów  guldenów , czyli 16 miljonów talarów . Podzielona n a  3,200 serji, każda  serja  na  50 
num erów  czyli razem  losów 160,000 po tal. 100. P rzynosi 4 %  rocznie, p ła tne  1 Czerw ca 
n a  7 guldenów  czyli 4 ta lary . Losow anie odbywa się raz  do 'roku , a  m ianow icie serji 1 
M arca , a  num erów  w yciągniętych serji 1 M aja.

W iększe w ygrane ta l. 100,000, 40.000, 16,000, 6.000 i inne, najm niejsza
talarów  100.

W artość nom inalna 100 tal.
K urs obecny rs. 128 kop. 40.
A m ortyzacja  całkow itej pożyczki kończy się w r . 1906.

H essu u sk a  P o ż y c z k a  p re m jo w a  3 '/*%;
w ypuszczona przez K sięstw o A nhalt-D essau , dekretem  z dn ia 10 S tycznia 1857 r. na  sumę 
2 m iljonów ta larów . P rzynosi 3 */2 od  sta  rocznie, p ła tne  dnia 1 K w ietn ia każdego ro k u  
Podzielona n a  400 serji, każd a  n a  50 num erów , razem  losów  20 000.

Losow anie raz do roku, to je s t serji dnia 15 W rześnia , a  num erów  w yciągniętych serji 
d, 15 Stycznia.

Główne wygrano talarów  10,000, 8,000, 5,000 i inne, najm niejsza od 109 da  
125 talarów . J

W arto ść  nom inalna ta larów  100.
K urs obecny rs. 123 kop. 22.
A m ortyzacja  całkow itej pożyczki kończy się w ro k u  1896.

M inlesiska Poieyc,5fea p rem jo w a  4 °/0;
wypuszczona przez Rząd Badeński, dekretem dnia 21 Kwietnia 1867 r na sume fl 21 •
ljonów  czyli 12 m iljonów  talarów , podzielona na  2,400 serji, a  każda serja  n a  50 cz tlM n* *  
sów 120,000, przynosi 4 % , p ła tny  d. 1 L utego  i 1 S ierpnia . ’

Losow anie raz  do roku, to je s t serji d. 1 K w ietn ia, a  num erów  w yciągniętych serii d 1 
Czerwca. J

W iększe w ygrane ta l. 100,000, 16,000,16,000 i inne m niejsz 100 ta l.
W arto ść  nom inalna ta l. 100.
K urs obecny wynosi rs. 125 kop . 81.
A m ortyzacja całkow itej pożyczki kończy się w r . 1917.

Plany I Tahelle ciągnień  powyższych Pożyczek Prem jow ych, są do przejrzenia  w m oich 
kan to rach , k tó re  zarazem  s k u p u j e  U u p o n y  1 s p ł a c a j . - }  , v , (£5-!*I I P .

M A U R Y C Y  K f E L K E S T .

N . D . 5119.

FABRYKA

N. D . 6032.

ifiasm O r ło w o  pod. 
Inowrocławiem, licytować będzie 
na przyległym folwarku wsi Kło­
pot, ('/8 mili od miasta) dnia 16 
Września o 1 godzinie przed po­
łudniem.

N. D . 6332.

BRAGI POLAKIEWICZÓW.
Ma h onor polecić Szanow nej Publiczności nowo nlepsston© 

pod dawną nazw ą „Aromatilgue” w 3-ch g atunkach  i po daw nych cenach, a  mianowicie:
1* Aroitiatitijue zw ijane po cenie rs* 1  B40|?. 30 za 100, czyli kogo* 13 za

10 sztuk.
2* Aroiiiatique zw ijane m ocne po cenie rs. 1 kop. SO za 100 czyli kop. 13 

. z a  10 sztuk. -
3. Aromatiff ue nasypyw ane, po cenie rs. 1 kop. 20 za 100 czyli kop. 12 

. z a  10 sztuk.
D o fabrykacji tych  p ap ierosów  użyty je s t najdroższy, najwyższy i s ta rann ie  w ysortow any 

4yto n  tu reck i i d latego posiadają  one zap ach  praw dziw ie arom atyczny, sm ak delikatny , a  obok 
teg o , są zrobione z wszelką s ta ran n o śc ią  i elegancją, czem fab ryka nasza zawsze się odznacza, 
t a k  przy  w yrobie papierosów  ja k  i cygar, a  o czem szanow na publiczność łatw o może się prze- 
o n a ć ., “ 9 - 1 2

6 ©  s z t u k
szesnastomiesięcznych, zupełnie do 
rozpłodu zdatnych, francuzkich tryków 
z wełną czesankową. Zaszczepiono 
im ospice jako jagniętom i stado jest 
wolne od wszelkiej dziedzicznej cho­
roby. Cena minimalna między 50 i 
20 talarów.

O prócz  tego je s t n a  sprzedaż we w zm ianko­
w anych  dobrach  200 sztuk, 3— 5 letn ich , zda­
tnych do rozpłodu, w ełnistych i zdrow ych m a­
cior N egretti, ja k o  też 15 m iesięczne wsch. fry­
zyjskie stadn ik i pełnej krw i.

B liższą wiadomość zasięgnąć m ożna w D o- \ 
m inium O rłow o (przez Inow rocław ) lub też w j 
B an k u  K redytow ym , D onim irski K alk s te in , j 
Ł yszkow ski i Sp. w T orun iu ._________ 4 —-5 »

Rosyjskie Towarzystwoiii mmm on«
założone w roku 1827,

[z j kapitałem  w całości opłaconym

l i t : z ter y  M iljon y  n § r .
i znacznem i funduszam i zasobowemi. 

P rzyjm uje wszelkie ubezpieczenia od poża­
rów , załatw ia w ynagrodzenia za poniesione 
szkody n a  zasadach słusznych, w razie zacho­
dzących sporów, poddaje  się wyrokom  tu te j­
szych sądów i w (ym celu obranem  m a zam iesz­
kan ie  praw ne w biurze Ajencji Jena- 
rnlnrj u® Mrólcstwo Polskie i\ 
W arszawie przy ulicy »łii£Se | 
pod l%r. 590 (n en j 11).

l i i i
• W

Ajent Jeneralny
Królestwie Polskiem

B. Ro$enl>lum.

w D ru k a rn i Rządowej O kręgu N aukow ego W arszawskiego. -  Za pozw oleniem  Cenzury.

JUTRO L POWODU ŚWIĘTA UROCZYSTEGO^DZIENNIK YTE WYJDZIE.
DODATEK.



Dodatek do JV: 190, Dziennika Warszawskiego. 
Piątek, dnia 29 Sierpnia (10 Września) 1869 r. 1 9 5 1

npuOae.teuie kz .A? 190, Dziennika Warszawskiego’ 
J lm w u m , 29 Aeiycma (10 CeumnCpn) 1869 i.

U l i Ł O S Z M I A  U R Z Ę B O WE .
UWIADOMIENIA I PRZYWILEJE. 
SA flB JIE H ia II IIP lIB IIJIE rm .

N .D . 6430.
MY ALEXANDER II-gi

C e s a k z  W b z e c h  R o s j i  K r ó l  P o l s k i  

&  &  &
W iadomo czynimy komu o tem wiedzieć 

należy, iż 
w Imieniu N a s z k m  

Sąd Kryminalny w Lublinie 
wydał następujący wyrok:

Obecni: Działo się w m ieście
Nagler Sędzia Prez. Gub. Lublinie w miej-
Dąbrowski Sędzia. scu posiedzeń Sądu
Piekałkiewicz Asesor Krym. w Lublinie d.

3 ;15j Wrześ 1865 r. 
i podp.) J. Nagler Sędzia Pred. 
i — ) M. Rudnicki Pisarz, 

w sprawie przeciwko:
1. Janowi Popiel, nateraz mogącemu lat 

liczyć 28, wyrobnikowi z wsi Dorohuska.
2. Teofilowi Brandt oficjaliście prywatne­

mu lat 34, z wsi Rudnika W yższego, tym  
dwóm z Powiatu Krasnostawskiego.

3 Piotrowi Tomczuk lat 34.
4. Tomaszowi właściwie Łukaszowi Mar­

czuk lat 32.
5. Janowi Cybulskiemu lat 33 mieć na te­

raz mogącym, tym trzem synom rolników z 
wsi Cichoburza Powiatu Hrubieszowskiego

6. W incentemu Bobek właściwie Bociak 
zowiącemu się, lat na teraz 28 mieć mogące­
mu, katolikowi, synowi rolnika, ostainio we 
wsi Suchowoli gm inie Krasnobrud Powiecie 
Zam ojskim  mieszkającemu.

7 H ieronim ow i Św iętochow skiem u lat 37 
lub 38 l i c z y ć  na teraz m ogącem u, niew iado  
mej religji b dependenta przy Patronie, o sta ­
tn io  w L ubbnie m ieszkającem u.

W s z y s t k i m  o samowolne opuszczenie kra­
ju bez pozwolenia rządu obwinionym, przy 
obronie z urzędu Patrona Kazimierskiego 
pod wyrok w I. instancji przychodzącym.

Sąd Kryminalny w Lublinie.
Po przedstawieniu stanu sprawy, odczy­

taniu obrony i wysłuchaniu wniosków Proku­
ratora Królewskiego zgodnie z temiż.

zw ażyw szy
Że wymienieni wyżej w komparycji Teofil 

Brandt w r. 1842, Hieronim Świętochowski 
w r. 1848, Wincenty Bobek właściwie Boeiak 
w r. 1751, Piotr Tomczuk, Tomasz właściwie 
Łukasz Marczuk i Jan Cybulski w r. 1853, 
Jan Popiel w r. 1857 wegług protokółów  
przez właściwe władze Policyjnie sporzą­
dzonych, samowolnie kraj tutejszy opuścili, 

zważywszy
Ż e wzywani na zasadzie art. 1 Najwyższe­

go Ukazu z dnia 25 Kwietnia (7 Maja) i860  
roku przez W ładze Administracyjne nie zgło­
sili sią w ciągu sześciu tygodni co stanowi 
dowód nieobecności ich w kraju.

Następnie wzywani stosownie do art. 567 
powołanego Ukazu oraz do postanowienia 
Rady Administracyjnej Królestwa z dnia 6 
(18) Października 1856 r. przez tutejszy Sąd 
Kryminalny, w terminie zakreślonym do p o ­
wrotu, bądź usprawiedliwienia swej nieobe­
cności za ogłoszeniami trzykrotnie w Gaze­
cie Rządowej pod dniem 13 (25) W rześnia 
1860 roku Nr. 222, 233 i 257 i w rządowym 
Dzienniku Powszechnym a następnie War­
szawskim pod dniem 19 ("31) Maja 1864 roku 
Nr. 134 151 i 169, tudzież jednorazowie po 
Dziennikach Urzędowych w Gubernach Kró­
lestwa zamieszczonemi, z zastrzeżeniem , iż 
wrazie nieuległości prawu i nieuc/.yneniu  
zadosyć pomienionym wezwaniom stosownie 
do art. 340 K. K. G. i P. skazani zostaną na 
karę pozbawienia wszelkich praw i  bezpo­
wrotne z Obrębu Cesarstwa i Królestwa wy­
gnanie, a wrazie samowolnego następnie po 
prawomocności zapaść mającego przeciwko 
nim wyroku, powrotu do Królestwa, zesłani 
zostaną na osiedlenie w Syberji, nie tylko do 
kraju niewróc li, ale nawet za pośrednictwem  
władz, o przeszkodach zachodzić mogących, 
Sąd Kryminalny nie zawiadomili, przeto zagro 
żonej karze obecni uledz muszą.

zważywszy
Ze koszta procesu z powodu niewykaza 

nych funduszów umorzeniu'ulegają, 
z tych przeto zasad,

Sąd Kryminalny w Lublinie:
, Teofila Brandta, Hieronima Świętochow­
skiego, W incentego Bobek właściwie Bociak, 
Piotra Tomczuk, Tomasza właściwie Łuka­
sza Marczuk, Jana Cybulskiego, Jana P o ­
piela, za samowolne opuszczenie kraju bez 
pozwolenia Rządu, z mocy art. 340, 19, 21, 
25, 30, 3 ) , ,i2, K. K II. i p. tudzież Najwyż­
szego Ukazu 2.) Kwietnia (7 Maja) 1850 roku 
i postanowienia Rady Administracyjnej Kró­
lestw a z dnia 16 (28) Paźhziemika 1856 r. na

pozbawienie wszelkich praw i bezpowrotne z 
obrębu Cesarstwa i Królestwa wygnanie, z 
zagrożeniem, że gdyby do kraju po prawo­
mocności wyroku wrócili, zesłani zostaną na 
osiedlenie w Syberji skazuje, koszta umarza. 
M ocą I. Instancji.

(podpisano) Nagler., (podp.) Rudnicki.
Zalecamy i rozkazujemu ect.

(podp.) Nagler, (podp.) Rudnicki.
Za zgodność poświadczam. 

Podpisarz Sądu Kryminalnego w Lublinie, 
(M. S.) Nagler.

N. D. 6431.
W I m ie n iu  N a j j a ś n i e j s z e g o  

A L E K S A N D R A  I I .  

C e s a r z a W s z e c i i  R o s u  K r ó l a  P o l s k i e g o  

&  &  &
Rządzący Senat 

wydał wyrok w osnowie następującej:
Dziesiąty Departament.
Komplet zwyczajny.

Działo się w W arszawie w miejscu  
posiedzeń Dziesiątego Departamentu 
Rządzącego Senatu, dnia 6 (18) L u te ­
go 1868 r.

Obecni:
White Generał Lejtnant Senator Przewo­

dniczący.
Rożnow Generał Lejtnant Senator.
Hr. Opperman Generał Lejtnant Senator.
Gościński Tajny Radca Senator.
Bembieliński i Rzeczywiści Radcy Stanu
Piątkowski /  Członkowie Senatu
Hube Radca Stanu Pomocnik Naczelnego 

Prokuratora.
(podpisano) W bite.

(podp.) Paszkowicz.
W  sprawie przeciwko:

1. Janowi Popiel, lat 25, wyrobnikowi z 
wsi Dorohuska

2. Teofilowi Brandt, lat 34, oficjaliście 
prywatnemu, z wsi Rudnika Wyższego, obu 
z powiatu Krasnostawskiego.

3. Piotrowi Tomczuk, lat 34.
4. Tomaszowi a właściwie Łukaszowi Mar­

czuk lat 32.
5. Janowi Cybulskiemu lat 33; wszystkim  

trzem synom gospodarzy rolnych, z wsi Ci- 
choborza, powiatu Hrubieszowskiego-

6 W incentemu Bobek v Bociak, lat 28, 
katolikowi, synowi rolnika, ostatnio we wsi 
Suchowoli powiecie Zamojskim zam ieszka­
łemu.

7. Hieronimowi Świętochowskiemu, lat 
37, byłemu dependentowi przy Patronie Try­
bunału w Lublinie.

Zgodnemi wyrokami Sądu Apelacyjnego 
z dnia 30 Grudnia (11 Stycznia) 1866/7 roku 
i Sądu Kryminalnego w Lublinie z dniu 3 
(15) W rześnia 1865 r. za samowolne opu­
szczenie kraju, niepowrócenie do tegoż i nie 
złożenie w tym względzie usprawiedliwienia 
z mocy art. 340 K. K. i Najwyższego Ukazu 
z dnia 25 Kwietnia (7 Maja) )850 r., oraz 
Postanowienia Rady Administracyjnej z dnia 
16 (28) Paźdz ernika 1856 r. na bezpowrotne 
z obrębu Państwa wygnanie z zagrożeniem  
zesłania na osiedlenie w Syberji, gdyby po 
prawomocności do kraju wrócili-skazanym, 
przy obronie Wrotnowskiego Obrońcy przy 
Senacie, pod wyrok III Instancji przycho­
dzącym w drodze przejrzenia.

Po wprowadzeniu sprawy, odczytaniu re­
lacji przez Referenta, przedstawieniu obro­
ny, oraz-wysłuchaniu wniosków Pomocnika 
Naczelnego Prokuratora

Rządzący Senat 
przedstawione sobie w drodze rewizji wyro­
ki Sądu Apelacyjnego z dnia 30 Grudnia (U  
Stycznia) 1866/7 r., Sądu Kryminalnego w 
Lublinie z dnia 3 (15) W rześnia 1865 r. co 
do Jana Popiela, Piotra Tomczuka, Łukasza 
Marczuka, Jana Cybulskiego i Hieronima 
Świętochowskiego uchyla i akta co do tych 
podsądnych reponuje, też wyroki co do W in­
centego Bobka i Teofila Brandta zatwierdza, 
przy podstawieniu jedynie co do Bobka art. 
339 Kodeksu, w m iejsce art. 3 4 0 1. p., koszta 
umarza wyrokiem ostatecznym.

(podp.) W hite.
( — ) Paszkowicz.

Za zgodność z oryginałem świadczę, 
Podpisarz

D ziesiątego Departamentu Rządzącego 
Senatu,

(podpisano) Paszkowicz.
Zgodność poświadczam, 

za Podpisarza Sądu Kryminalnego w Lublinie, 
1 — 1 N agel.

N . JO. 6111. Komisja Rządowa
Sprawiedliwości. ,

Pcdrje do wiadomości osób interesownych, 
iż otrzymany w drodze urzędowej dowód 
przekonywający o śmierci mającego pocho­
dzić z  W arszawy, W ojciecha Gutowskiego 
zmarłego d. 3 Listopada 1867 r. w szpitalu

wojskowym w mieście Irkucku na Syberji, 
przesłany został Prokuratorowi Królewskie­
mu przy Trybunale Cywilnym w Warszawie, 
dla nadania mu odpowiedniego art 94 K. C. 
skutku prawnego.

Warszawa d. 14 (26) Sierpnia 1869 r.
Członek komisji,

Rzeczywisty Radca Stanu, K Łaski.
3—3 Naczelnik Wydziału, Puchalski

N. U. CS94. lyA 'b  IIcnpufitim c.it,rum
rioAtiHiu U  O m Ą b/.eu in  «'«• Raputaob.
ClIMTb OÓTjflBJJieTT., 4TO JKHT6JlbCTBy 10IÎ UH

Bi* ftepeBHii KapojiHHt., raniiu Koali, i i o ^ s h - 
ujnija Poaajibi nM'feiomuff, 58 Ji'fcTrb
OTił poAy, 3ći HapyiueHie Bpaqebtmro ycTaBa, 
HC3aKOHHoe h HenpaBHJF.HOcjBpa^eBaHie, npn-
roBOpOMTi yroaoBnaro Cyjja otti 17 (29) Iio- 
jia c. r. HMliiomuan> 3 &KOHHyK> cHjy, noflRep- 
rtyT a  T pexił HeA'fc.ibHOMy apecTy h AByroflu- 
qno y uojiiineilcKOMy Haflsopy.

liapinuBa, 2 ( ) A B r y C T a  (1 Ce bt uf*.) 1869 r. 
IIpeACt,AaTe.ibCTByionu& CyjbH,

KaABopiibiii CortiTHHKł>: MoqiiA.iOBCicifi.
* * *

Pod t je do wiadomości, i" Kozy na Fandel, 
lat 58 leząca, wyrobili, a ze wsi Karolina, 
gminy Konie, za l>ezpra -no i błędne leczenie 
na areszt przez tvgooni trzy i następnie dwu­
letni dozór policy ny prawt mocnym wyrokiem 
Sądu Kryuiinł lnogo ny Warszawie z dnia 17 
(29j Lipc* r. b. skazaną została.

W. rszawa d. 20 Si rp. (1 Wrześ.) 18(<9 r.
S ę d z ia  P r e z y d u ją ^ y ,

R a d c a  D w o ru ,  M oczyd łow sk i .

OTWARCIE SPADKÓW. 
OTKPHTIE IIACJTBJICTBT).

N. D. 6494. Rejent K ancelarji Ziem iańskiej 
w Warszawie.

Po zmarłych: 1. Marjannie z K wiecińskich  
Zajączkowskiej, współwłaścicielce nieruchomo­
ści Nr. 897 w W arszawie, oraz wierzycielce su­
my rsr. 4,245, tytułem hypoteki prawne na dru­
giej współwłasności tejże samej nieruchomości 
ubezpieczonej; 2. Antonim  Żerańskim, wierzy­
cielu sumy rsr. 225, na dobrach Siedlewo- 
D rzykozy, w Okręgu Łęczyckim  położonych, 
ubezpieczonej; 3. Franciszku Gejster, w spół- 
wierzycielu sumy rsr. 2,400, ulokowanej na 
nieruchomości Nr. 905 w W arszawie. Toczy  
się postępowanie spadkowe, 'do ukończenia 
którego, wyznacza się termin w kancelarji hy- 
potecznej Gubernji W arszawskiej w W arszawie 
na dzień 2 (14) Grudnia 1869 r.

Aleksander Dziewulski.

N . D . 6501. Rejent Kancelarji Ziemiańskiej 
w Kaliszu.

Fo śmierci: 1. M acieja K olińskiego co do 
sumy rs. 1,500, na dobrach Pstrokonie z Okrę­
gu Szadkowskiego, w D ziale IV  pod Nr. 30  
zahypo te kowanej; 2. Juljusza-W ilhelm a dwóch 
imion H ejnig, co do schedy z sumy rsr. 1,005, 
na nieruchomości w Kaliszu Nr. 164, w D ziale  
IV  pod Nr. 4 zapypotekowanej; 3. W ojciecha  
Itanis, co do tytułu własności gospodarstwa w 
wsi 1 lubrcu-W ielkim z Powiatu K aliskiego, pod 
Nr. 1 3  położonego; 4. Marjanny z Balcerza- 
ków  zamężnej Sośnickiej, co do tytułu w spół­
własności gospodarstwa w wsi Dubrcu-W iel- 
kim z Powiatu K aliskiego pod Nr. 85 sytuowa­
nego; 5. a) Sebestjana Brykowskiego; b) Ja ­
na Brzezińskiego; c) Macieja Łuczak; d) M a­
teusza Rochowczyk i e) F eliksa  Szczerkow- 
skiego, co do tytułów współwłasności cząstko­
wej dóbr Prusinowiee-W ielkie z Okręgu Szad­
kowskiego, otworzyły się spadki, do regulacji 
których, wyznacza się termin na dzień 4 (16) 
Marca 1870 r. o godzinie 10 z rana w kance­
larji hypoteeznej.

Kalisz dnia 19 (31) Sierpnia 1869 roku. 
Teofil-Józef Kowalski.

N . iJ .  6505. Rejent Kancelarji Ziemiańskiej 
w Suwałkach.

Ogłasza się, że z powodu nastałej śmierci:
1. Teresy Snchórzewskiej, właścicielki dóbr 

Urdanino w Powiecie Kalwaryjskim położo­
nych.

2. Adolfa Szwykowskiego, współwłaściciela 
dóbr Taboryszki, w Powiecie Kalwaryjskim 
położonych.

3. Barbary Sudnik, właścicielki folwarków 
Koile, Lugiele i Rogozajny, w Powiecie Su- 
wałkskim położonych.

4. Emilji Muczyńskiej, wierzycielki sumy 
rsr. 4,000, pod Nr. 8 Działu. IV  wykazu hypo- 
tecznego dóbr ziemskich Kowniany w Powiecie 
Augustowskim położonych, ubezpieczonej.

5. Adama-Józefa dwóch imion Szymborskie­
go, właściciela dóbr Piaskowce, w Powiecie 
Augustowskim położonych.

Toczy się postępowanie spadkowe, do ure­
gulowania którego, termin na dzień 3 (15) 
Marca 1870 r. jest oznaczony, strony więc in­

teresowane z prawami swemi w tym termin. -> 
do kancelarji podpisanego Rejenta pod prekluL 
zją zgłosić się zechcą.

Suwałki dnia 18 (30) Sierpnia 1869 roku.
Władysław Russocki.

N. D. 4758
Po Ignacym Borkowskim dnia 10 Lutego  

1862 r. we wsi Woli dawniej w powiecie P ło ­
ckim, a obecnie Płońskim, gubernji Płockiej 
położonej zmarłym otworzył się  spadek.

Gdy nikt do rzeczonego spadku nie wyle­
gitymował się, Prokuratorja w Królestwie 
Polakiem więc na rzecz Skarbu dżiałająca 
na mocy Postanowienia Rady Administracyj­
nej Królestwa Polskiego z dnia 30 Stycznia 
( l l  Lutego) 1842 r., wzywa strony intereso­
wane: iżby w ciągu sześciu m iesięcy licząc  
czas od daty tego ogłoszenia z prawami ja ­
kie mieć mogą do wzmiankowanego spadku 
zgłosili się, wrazie bowiem niezgłoszenia 
się, Skarb Królestwa działać będzie, o wpro­
wadzenie go w posiadinie takowego.

Płock d. 16 (28) Maja 1869 r.
3—3 Sadkowski.

N .D . 3920. Rejent Kancelarji Ziemiańskiej 
w Płocku.

Z  powodu śmierci:
1. Józefy Zelwietr, wierzycielki dóbr Umie- 

niuo Zelaski z Płockiego.
2. Marji z Zielińskich księżny Woronie- 

ckiej, wierzycielki dóbr Glinki Stare z P ułtu­
skiego.

3. P iotra Z ielińskiego, właściciela dóbr 
Mokrylas, Rząśnik z Ostrołęckiego, Zbądź 
z Pułtuskiego, współwłaściciela dóbr W ąse­
wo z Ostrołęckiego i wierzyciela dóbrZ bą- 
dza.

4. Rocha Perzanowskiego, właściciela 
nieruchomości Płockiej Nr. 274 i wierzyciela  
dóbr Gradzanowo Zbąskie z M ławskiego.

5. Edwarda Pauli, właściciela nierucho­
mości Płockiej Nr 49 i wierzyciela nierucho­
mości Płockich Nr. 74a, 50, 4 6 2 /

Toczy się postępowanie spadkowe, w dniu 
4 (16) Grudnia r. b. ukończyć się mające, 
wzywam przeto istereseiitów , aby w dniu 
tym-do regulacji spadków stanęli.

Płock d. 26 Maja (7 Czerwca) 1869 r.
2 -  2 W. Holtz.

N. D. 6504. riui-apb nu.u tuK a?o  
Mupofia?o C y,\u .

C hw l o ó tH H jia e T r , ,  u  t o  n o c . i t  c a e p T ii :  1 .  
M a p i a i i H s i  BoHgexoBcitoS ypoageHHoii n ioH - 
t k o b c k o h  c o B jia jy fc j ib H ii i łu  gO M a b t ,  r, n n .in n ,t  
n o g  K i n o jr . 2 2 , h i i o tc n h o m t .  m e 1 3 4 , u  2 . P u ­
b u  I l im e j ib i i iT e f iH O B o S , y p o m g e H H o f t  R u m -  
M e.ih M aH 'b , B J ia g t . iH i(M  c y i m u  2 2 5 p y ó .  c e p .  
o 6 e 3 t i e u e n H o 8  b w  lv "  o r g l u t e n i u  n o g t  1 n -  
nOTeuHaro y K a 3 a r e j i a  n a c r n  HCgBiiHtHMOCTu b - ł  
r .  I l u - i i m t  n o g b  K  i io . i .  1 6 8  6 y:« H ,  i i i t o t c u -  
HOMT. IKe 1 5 2 , O T K pblJlH C b n a c a t g c T B a ,  g .w  y -  
TBepiKAeHiHKOTOpjjx'b OKOHqaTeJbHwii cpoici* 
HaammeHb Ha 18 (30) M a p i a  ń y g y i g a r o  1S70 
r o g a  n r .  s g t n i H e S  H n o T C iH O ft K:iHne.Mpiu.

I’. Iliumpa, ABrycTa 19 (3 1 )’ gHa 1S69 r.
 ̂ EarencHiS.

N. D. 6506. P isarz Sądu Pokoju 
w Sieradzu.

Z powodu nastąpionej śmierci Walerjan 
Putkamer K leszczyńskiego, właściciela nieru 
chomości w mieście powiatowem Sieradzu poi 
Nr. 114 i 115 sytuowanych, otworzył się spa 
dek, do ukończenia i uregulowań'a któregc 
wyznacza się ostateczny i prekluzyjny termi: 
na dzień 24 W rześnia (6 Października) 186 
r. przedemną Pisarzem Sądu Pokoju w Siera 
dzu, w którym, strony interesowane, pod skut 
kami prawa stawić się mają.

Sieradz d. 25 Kwietnia (7 Maja) 1869 r.
W. Porczyński.

N . D. 6496. P isarz Sądu Pokoju 
to Łęczycy. t

Z  powodu śmierci Konstantego Kawczyf 
skiego współwierzyciela sumy rsr. 153 koi 
75, na nieruchomości Kr. 6 w Łęczycy ubes 
pieczonej, toczy się postępowanie spadków 
do ukończenia którego na dzień 24 Marca ( 
Kwietnia) 1870 r został wyznaczony termir 
w którym strony interesowane w kancelarj 
hypoteeznej Sądu tutejszego pod skutkam 
prawa staw ć się winny.

Łęczyca d. 16 (28) Sierpnia 1869 r.
1—"2 Zabokrzecki.

JY. D . 6502. P isarz Sądu Pokoju 
w Sandomierzu,

P o śmierbi: Aleksandra, Seweryna, i Adeli 
rodzeństwa Jawornickich, współwierzycieli, a, 
sumy rs. 600 w D ziale IV  pod Nr. 3 i b. rs. 
986 lc. 25 w D ziale IV  pod Nr. 6 na nierucho­
mości pod Nr. 102 i 270 w mieście Zawicho­
ście położonej zabezpieczonych, otworzył się  
spadek do regulacji którego termin w kance.



arji mojej na d. 3 (15) Grudnia r. b. pod pre- 
kluzją wyznaczam.

Sandomierz d. 14 (26) M aja 1869 r.
W . Piramowicz.

REGULACJE HIPOTECZNE. 
YCTPOtCTBO iniOTEKT).

N. D. 6433. M u p o e u u  C ijĄ b  Ob l u p n ^ b  
l lh ta .ib ^ M e p -M h .

I I o  j i p i r m u ®  TpeóyeM aro ycTpoiieTBa  h o -  
b o h  HnoTeKH A ona b® r. l I L a / i h ó  viepmB oó o  - 
3Ha'ieHHaro N. 28  e® 4 uopn>i® h  ot*opo4 oM® 
p n 3 rp a H H lieHHaro o t®  BocToKa ei> n i o -  
ma4*>io oCTaemeiocH n o c n u  u o c T B i a  C a .  
T t o h i j m ,  c t  3 a n a 4 a  c l .  He4 >iii®H viocrifO I łB a -  
Ha Ko34oBCKaro, cl.  ro ra  c i .  ropo4C K oio  n io -  
m a 4 h i o  pacuo.ioaieHHoK) n p n  p®iti> HH4311- 
B®, ci,  c e n t p a  e t  óo i h n n i H h i  .il> l y ro .M i ;  a 
paBHo 4 y r a  T a m ,  Ha3hiHaeMaro ,,KpifiHBAa“  
H a x o 4 s m a ro C H  B® n p e 4 H - ’ax i ,  T o ro  m e  r o -  
p o 4 a  p a c n p e 4 T ;a e H H a r o  >ipe3® c e p e 4 n n y  
pBOM®, o S c a w e H ' i a r o  B O K p y r ®  AepechHMH, 
BMtCT® Cl. IIpyT3MH Ta.MT.ffie B3J04fUl|l1MH- 
CH, KOTcphIH rpaHHHBT® OT® UOCTOSta Cl. 
AyroM® Pa43enK oK) ,  o t ®  s a i i y a  c® 4 op o -  
r o r o  Tan® Ha3biBacMoio , ,. topiel is lsa“  c® Kira 
c®  TonoAhCKoio 4o p o ro K )  u  riaxaTHoio 3ew- 
a - : o  K ap .  L(an!Cii, c i .  c e a t p a  c® JiyroM® P o -
JK8Hl(OBBl!M® COCTaBAH 1011(11 M® COÓCTBCHUOCTb
M ap ta n i i i .1  h  0OMI.J c y n p y r o u ®  B y i t i ( n K e B H -
«FOB®.

OÓiflKABCT® BCtM® 4I!IiaMl. HMT.IOU1 HMl. 
Bl.  s t o m ® y ia C T ie ,  s t o -  aah  y c T p o i i -
CTBa BwaieynoMflHyTOH K punoc T H ofi  k h b m
Ha3HascHi> e p o k ®  Bi, 34 tu i i !e .v ib  CyA® 4  (16) 
/J eK af ipa  c e r o  r o 4 a.

Bc, i 'E4CTuie s e r o  n p n r . i ? i u  e rc f l  bc ® a i i - 
Ra nv T , io in  a saK in  ahóo  i i p a n i  n a n  n p e -  
TCH3in Ha CKa3aHHBIH Ke43M»HM0CTH i t p n -  
6 l . ;n .  c i .  H a 4 . ie» am H M H  40Ky.vieHTaMH a n s *  
h o  ii a n  nocpeA cTeoM ®  s t k o h k o  ynoAiioMo- 
s e H B b i i l ,  4 . i n  3 a n B a e n ia  o r r i x ®  b® 8ktT> 
Hvs'BlomeiicH y c i p a H B a i h  i in o ie K H .

n p e 4 B a p a e T C B ,  s t o  b® c . iy sa®  HeaiiKH 
o rn i  Ha o c H o s a B i s  154  pi 160  c r .  n a o r e s i i a r o  
no40!KeHifi c® 18 1 8  r o 4 a i io 4 i t e p n iy T c a  n o -  
C/l®4CTBiHM® n p o c p o S K H .

‘ E c n n ó b i  B/is4 ®4 eij® BU3Banfioft He4 0 n a u i -  
aiocTH TaKme HeflBH4CH, t o  n o  T peóoB an i io  
Kaicaro  Hllóy. ib  i i n m o u i a r o  y s a c  i! n o 4 Bep- 
rH e rc H  B3bicKaHito o t®  1 p.  50  s .  4 0  7 p. 50  
k .  h  c o rn a c H o  c t .  15 0  t o i  o me n o / io m e n in  
r r am i iT c a  b c r k h x ®  n p e i iM j  u iecxu®  4 / ia  cb  j -  
Hx® KpeAHTopon®.

06®BBAeHie nocT anoB ae i i iB  n 0 c.lT.4 y e r l .  
6  (1 8 )  ,4 eKa6 pfl c. r .  11 c o c t o h t c b  n a  bbiiomi.  
3 a c ® 4 a f l i n  34®uiHBro C y 4 a n c® h t o t o  n p e -  
MeHii KCTeseHie cpoK a  6y4eT®“c sH T 4 T b cn  4 1  
n p i i H o i u e n i a  an.e inu ioH H oń  ffia.ioobi.

Be® ffie 3anfiTepecccBaHHi>)H AHL(a 6e3® 
DCn KHi ® A p y r n x ®  n p n r / i a iu e H i i !  B® a r o n ®  
c p o u y  404111 ii®) npncyTC TBoBaTb.  
r .  UluaAbóMepiii® Aur . 20  (CeHr.  1) 4 . 1869 r.

3a r i o 4 c y 4 Ka, U n c ap ®  MaiixpoBCKin.

*  *  *

Sąd Pokoju w Szkalbmierzu.
Z pow odu  ż ąd an e j  r e g u la c j i  n o w e j  h y p o te k i  

d o m u  w m ie śc ie  S z k a lb m ie r z u  pod N r .  2 8  p o ­
łożonego ,  z p o d w ó rk ie m  i o g r ó d k ie m  g r a n i ­
c z ą c e g o  o d  w sc hodu  z p la c e m  po K o śc io lk u  
S -go  D u c h a ,  od zachodu  z d o m e m  J a n a  K o ­
z ło w sk ie g o ,  od  p o łu d n ia  z p la cem  p u b l ic z n y m  
n a d  r z e k ą  N id z icą  od  pó łnocy  z łą c z k ą  s z p i ­
t a ln ą ,  o raz  łą k i  K r z y w d a  z w an e j ,  w t e r i t o r ju m  
t e g o ż  m ia s ta  p o ło żo n e j ,  r o w e m  p r z e z  ś r o d e k  
p rz e d z i e lo n e j ,  do  k o la  w ie rz b am i  o b s ad z o n e j  
z  s a d z a w k a m i  w nie j z n a j d u ją c e m i  s ię ,  g r a n i ­
czące j  od w schodu  z ł ą k ą  i l a d z i e c k ą ,  od  z a ­
c h o d u  z d ro g ą  z w aną  T o p i e i i s k a ,  od p o łu d n ia  
z  d r o g ą  T o p o l sk ą  i polem K a r y c i a u k i ,  od  p ó ł ­
n o c y  z ł ą k ą  R óżańc ow ą  w p o s ia d a n iu  M a r j a n -  
n y  i T o m a s z a  m a łżo n k ó w  W ó jc ik iew ic z ó w  b ę ­
d ą c y c h .

U w ia d a m ia  in te re s e n tó w ,  że t a k o w a  n a s lą -  
p i  w Sądz ie  tu te j s z y m  w d n iu  4  (1 6 )  G r u d n ia  
1 8 6 9  r.

W z y w a  ich przeto, aby do t a k o w e j  osobiście  
lub przez pełnomocnika u rz ę d o w n ie  i szczegó l­
n i e  n a  to  um oc ow anego  zg ło s i l i  s ię ,  ż ą d a n ia  
sw e  i w n io s k i  do  p ro to k ó ł u  r e g u la c j i  p o d a l i  
i  w d o k u m e n t a  p r a w a  ich  u d o w a d n ia j ą c e  o p a ­
trzyli Big.

O s t r z e g a  i c h  o raz ,  że  n i e z g la s z a j ą c y  s ię  w 
t e r m in ie  p o d p a d n ą  s k u t k o m  p r e k lu z j i  w a r t .  
1 5 4  i 160  p r a w a  o h y p o te k a c h  z r o k u  18 18 
p r z e p i s a n e j .

J eż e l ib y  w łaśc ic ie l  n i e ru c h o m o ś c i  w y w o ła ­
n e j  w te rm in ie  do  r e g u lac j i  n ie  s taw i ł  s ię ,  t e n ­
ż e  n a  ż ądan ie  k t ó r e g o k o lw ie k  z i n te re s an tó w ,  
n a  k a r ę  rs r .  1 k .  5 0  do  r s r .  "1 kop .  5 0  s k a z a ­
n y m  zos tan ie  i p o d łu g  a r t .  150 te g o ż  p ra w a ,  
u t r a c ę  wsze lk ie  do b ro d z ie js tw a  p r a w n e  w z g l ę ­
d e m  s w y ch  w ierzycieli .

O g ło s z e n ie  d e c y z j i , j a k a  w s k u t e k  re gu -  
l a c y j i  w y d a n ą  będzie ,  n a s t ą p i  d n ia  6 ( 1 8 )  G r u ­
d n i a  r o k u  b ie ż . ,  n a  p u b l ic z n em  p o s ied z e n iu  
S ą d u  tu t e j s z e g o  i od  tegoż  d n ią  czas o d w o ­
ł a n i a  się od  n ie j  u p ły w ać  zaczn ie .

I n t e r e s e n c i  p r z e t o ,  bez  d a lszego  w e z w a n ia  
w ty m ż e  d n iu  o g ło s z e n ia  j e j ,  p rz y to m n e m i  być  
powinni#

d z k a l b m ie r z  d .  2 0  S i e r p .  (1 W rz e ś . )  1869 r .  
za  P c d s ę d e k a .

P i s t r z ,  M a jc h r o w s k i .

iV. D. 6 i4 0 . Sąd Pokoju w Zakroczymiu 
Wydział Hypoteczny.

Z powodu żądanej pierw iastkow ej regu la ­
cji hypoteki.

N ieruchom ości w m. P łoń sk u  Nr. 69 i 60 '/2 
składającej s ię  z dom u drew niauoga, staje  
nek w podwórzu, p lacu  na którym  te za b u ­
dowania sto ją  1 p lacu  po zn iesionym  domu  
jako też ogrodu w arzyw nego, do w łasności 
M agdaleny Jod łow sk iej należącej.

2. C zęści z iem sk iej na w si W ojnach zw a ­
nej K o w a lew iz ią  w pow iecie P łoń sk im  le ż ą ­
cej, do w łasn ości Rom ualda W ażyńskiego n a ­
leżą ce j. .

Z aw iadam ia in teresantów , że  regulacje te  
n astąp ią  w Sądzie tutejszym  p ierw sza w d. 5 
(1 7 ), a druga w d 6  (18; Grudnia r. b.

Wzywa ich przeto, aby w oznaczonym  te r ­
m inie osob iście  lub przez pełnom ocnika, u- 
rzędow nie i specjaln ir na to um ocow anego  

i zg ło s ili s ię , żądania sw e i w nioski do proto- 
kułu  regulacji podali i w dokum enta prawa 
ich udow adniające zaopatrzyli się .

O strzega ich  oraz że  n iezg łssza ją cy  się  w 
term inie, podpadną skutkom  p rek luzji w art. 
154 i 160, prawa o hypotekach  z roku 1818  
przepisanej.

Jeżelib y  w ła śc ic ie l n ieruchom ości wy­
w ołanych  w term inie do regulacjj n ie  staw ił 
się , tenże na żądanie k tóregok olw iek  z in te ­
resantów  na karę rs. 1 kop. 50  do rs. 7 kop . 
50 skazanym  zostan ie i w ślad A rt. 150 tegoż  
prawa utraca dobrodziejstw a praw ne w zglę­
dem  sw ych w ierzycieli.

O głoszenie decyzji, jaka  w skutek  aktu  
regulacji wydaną będzie, n astąp i w d. 8  (2 0 ) 
Grudnia r b. na posiedzeniu  pubiicznem  S ą ­
du tutejszego i od tegoż dnia czas do od w o­
ływ an ia  się  upływ ać zaczn ie.

In teresenci przeto, bez dalszego wezwania, 
w dniu og łoszen ia  przytom nem i być winni.

Zakroczym  d. 19 ( 3 i ) S ierpnia 1869 r.
R edsędek , w z. Chądzyński.

N . D. 6 4 3 i. Sąd Pokoju w Szydłowcu 
W ydział Hypoteczny. •

Z powodu żądania nowej regulacji h yp ote­
ki n ieruchom ości, m ianowicie;

Dom u murowanego o parterze gontem  kry­
tego m ający d łu gości ło k c i 70, szerokości 20, 
obejm ującego w so b ie  8  izb  z  kuchnią, 3 p i ­
wnice, 4 góry, za tem że dem em  po prawej i 
lewej stronie znajdu ją  się  2  oficyny z drzewa  
pod gontem  parterow e, w końcu których w 
poj rzek  sto i szopa  z drzewa pod gontem  ró­
w nająca się  d łu gości frontow ego domu, w resz  
cie  w boku dziedzińca je s t  studnia, n ierucho­
m ość ta  pod Nr. poi. 6  w m. Szydłow cu przy . 
u licy  Ogrodowej je s t  położona.

Uwiadam ia przeto strony interesow ane, że  
term in do tej regulacji w Sądzie tutejszym , 
naznaczonym  zosta ł na d. 24 L istopada (6  
Grudnia) r. b.

W zyw a zatem  in teresantów , aby w tym  
term inie osobiście, albo przez pełnom ocni­
ków  urzędow nie i sz czegó ln ie  upow ażnionych  
do takowej zg ło s ili się . żądania sw e i wnioski 
do protokulu  regulacji podali i w dokum en­
ta prawa ich udawadniające opatrzyli się.

O strzega ich  nadto, że  nie zg łasza jący  się  
w term iuie pow yższym , podpadną prekluzji z 
art. 154 i 16O prawa o hypotekach  z roku 
1S i 8  przepisanym , tudzież

Jeżeliby  w łaśc ic ie l wyw ołanej nieruchom o­
śc i w term inie do regulacji oznaczonym  wca  
)e s ię  nie staw ił, ten że  na żądanie k tó reg o ­
kolw iek z interesantów  na karę rs. 1 kop. 50, 
do rs. 7 kop. 50 skazanym  zostan ie  i podług  
art. 150 tegoż prawa utraca w szelk ie  dobro­
dziejstw a prawne w zględem  sw ych w ierzy  
cieli.

O głoszen ie decyzji, jaka w skutek aktu  
regulacji wydaną b ęd z ie , nastąpi d 24 L isto ­
pada (6  G radnia) r. b. na posiedzeniu  publi- 
czuem  Sądu tutejszego i cd  tego dnia czas  
do odw ołania s ię  od niej upływ ać zacznie, 
przeto  w tym że dniu o g łoszen iu  jej in teresan­
ci przytom nem i być powinni

Szyd łow iec d. 19 131) S ierpnia 1869 r 
P odsędek , H oltz.

AT. D. 6439 Sad Pokoju w Ltpme 
W ydział Hypoteczny.

W skutku w ezw ania Prokuratorji w K ró­
lestw ie  P olsk iem  og ła sza , iż  pierw iastkow a  
regulacja hyp otek i, ogrodu, gruntu i łą k  z 
chałupam i, cawniej do byłego K lasztoru  X X . 
B ernadynów  w Skem pem  należących , a o b e­
cn ie na w łasność skarbu p rzeszłych  p o ło żo ­
nych w Gubernji P łockiej, O kręgu Lipnow - 
skim  i graniczących  na pó łnoc z  w sią W y- 
m yśiinem  i gruntam i m. Skem pe, na południe  
z jeziorem  do dóbr Skem pe n ależącem , na  
w schód z gruntam i m. Skem pego, na zachód  
z dobrami prywatnem i Skem pe, nastąpi w  
Sądzie tutejszym  d. 23 Stycznia (4 L utego) 
1870 r.

W zyw a przeto in teresentów , aby do regu­
lacji tej w teraiin ie oznaczonym  z dowodami 
zg ło s ili s ię , i w n iosk i sw e do protokółu  r e ­
gulacyjnego podali, pod skutkam i prekluzji 
z art. 154 i 160 praw a liypotecznego z roku  
1818 .

D ecyzja  w pow yższej regulacji wydać się  
m ająca d. 23 S tyczn ia  (4 L utego) 1870 r. 0 - 
g ło sz o n ą  będzie. „

L ipno d. 21 S ierpn ia  (2 W rześnia) 1869 r.
P odsęd ek , S. Sulikow ski.

LICYTACJE. —  TOITJI.
N. D. 6451. Dyrekcja obu Dzienników 

Warszawskich.
Podaje niniejszem do wiadomości publicznej 

że na dostawę nowych ruskich czcionek do dru­
karni Warszawskiego Ruskiego Dziennika mie­
szczącej się przy ulicy Miodowej w domu pod 
Nr. 487, odbywać się będzie w dniu 1 (13) 
Września 1869 roku w biórze Dyrekcji obu 
Dzienników, licytacja in minus, przez opieczę­
towane deklaracje, od cen szczegółowo w wa­
runkach licytacyjnych zamieszczonych, obejmu­
jących zarazem ilość odlać się mających czcio­
nek.

W arunki te przejrzane być mogą w biórze 
Dyrekcji każdodziennie, w godzinach biuro­
wych, z wyjątkiem dni świątecznych i galowych.

Deklaracje na stemplu ceny kop. 15, pod nie­
ważnością powinny być pisane wyraz'nie, po­
dług poniżej zamieszczonego wzoru, bez skro- 
bań, przekreślać i poprawek, i zamieszczania 
jakichbądź warunków i zastrzeżeń.

Procent jak i deklarant od cen zamieszczo­
nych w warunkach odstąpi, literami w deklara- 
cji wypisze.

Do powyższej licytacji potrzebne jest radium 
rs. 120, w gotowiźnie lub w papierach podług 
kursu lub wartości oddzielnemi rozporządzeniami 
oznaczonych, albo nakoniec złożony być winien 
kwit kasy rządowej, przekonywający o wnie­
sieniu do tej entrepryzy vadium w powyższej 
ilości.

Deklaracje przyjmowane będą w biórze Dy­
rekcji, w dniu na licytacją przeznaczonym, do 
godziny 1-ej z południa; podane zaś poz'niej 
przyjętemi niebędą.

Ńa licytacji utrzyma się konkurent odstępu­
jący największy procent od cen w warunkach 
licytacyjnych zamieszczonych.
W arszawa d. 2® Sierpnia (4 W rześnia) 1869 r.

Dyrektor, “**
Tajny Radca, Pawliszczew.
W zór do deklaracji.

W  skutek ogłoszenia Dyrekcji bbu Dzienni­
ków Warszawskich z d. 23 Sierpnia (4 W rześnia) 
r. b. w N-rze 188 Dziennika Warszawskiego za­
mieszczonego, podaję niniejszą deklarację, mo­
cą której obowiązuję się odlać i dostawić do 
drukarni Dziennika Warszawskiego Ruskiego 
przy ulicy Miodowej w domu pod Nr. 487 nowe 
czcionki ruskie, odstępując od cen w warunkach 
licytacyjnych zamieszczonych, (wypisać wyra­
źnie liczbą i literami ilość odstąpionego od sta 
procentu) poddając się wszelkim obowiązkom 
i zastrzeżeniom w warunkach licytacyjnych ob­
jętym, które dokładnie mi są wiadome i prze- 
zemnie podpisane.

Kwit kasy N. na złożone vadium lub
vadium w gotowiz'nie albo w papierach publi­
cznych (wymienić ich nazw.ę) załączam.

Stałe moje zamieszkanie w przy
ulicy N.

Pisałem w dnia 1869 r
(podpisać imię i nazwisko).

N . D. 6500 y n p a a .ie itie  llapwaecKU- 
mu IIm t f  pamopcHH ,t;u /jrwpit/iM ii.

Oó®aBjineTca cum®, k to  17 ( 29)  CeHTaópa 
cero  r o ja ,  n i. 11 uacOB® y rp a , b® KopoJCB- 
ckiix® JIa3eHKaxi>, npoRaBaTbca óysyT® c® 
ayngiOHHaro T o p ra , c r a p u e  aKunaaiu uh- 
caom® 19 t .  e  K a p e p j, k o jh c k h  h  iiaHjo. 
Ilo ity n a io m ie , oÓHsaHU óyjyr®  to tu u c ®  n p u  
noityiiK®, ynaauHBaTB npii'iuTaioiuieca c® 
mix® *eH TH.

P . B apuiaB a, A B ry r a  2 8 (Ce«T. 9 ) 4.1 8 6 9  r.
3 ub BjUBamufiB finopuaMii,

J],ropa E ro  BeanueCTBa K aneprep® , 
MyxanOB®.

E ro noMOiumiK®, YnpaBJiBioniiii ^t,.Ta«H 
yiipaBiieHin, i/rarcjciii CobIithiik®,

1— 3 BMŚIlHHCKift.

N. D . 6454. O n p y m to t  A pm ii.icpuucK ue  
J  npiie.iettie .

B apn iaB csoe O kpyanioe A pT iuepiłicK oe 
Y upaBJeH ie Bbis®iBaeT® aiezaiom ux®  iipn- 
h h t ł  Ha ceó a  nocraPK y B®lIoBOreoprieiiCKyio 
n BpecTŁ-.lHToBCKyio KplmocTHwa ApTiute- 
p iu , Hiia;c cjil.syioipux®  MUTcpiaJiOB®;

B® KpisnocTHUH ApTiuepiH.
B® I l o B O r e o p r i e E c i t y i o :  j ( p o B ®  c o c h o b u x ®  

o k h o  i io - 1'I .h b ix ®  (sJiHiia n ozk n a  3/ 4 apuuiiia 
308 ca®., b ®  BpecT®-JIaTOBCKyro 308 cam.

B® BpecT®-JliiTOBCKyio; Y ras jipeBecHaro 
2 2 0  u t .

B® HoBoreoprieBcnyio: Cjiojbi miny 20 
ny«-

B® H oK oreopriencityio: Mt>iy njaBneHHa- 
ro  5 ny s., BpecT®-jInrOBCi(yio 5 nys-

B® HoBOreoprieBcsyio; M acjia KOHOnjiHHa- 
ro 20 nys-, b® BpecT®-JlHTOBcnyio 20 ny;p

B® HoBtfreoprieBCKyio: C ypnuy  3 ny s., b ® 
EpecT®-JInTOBCKyio 3 nys.

B® H or.orćoprieB cnyio: B u j tC e p r  ieTy 20 
<i>,, b ®  l i pńcT®-.InToncKyio 2 0  4 .

B® H o n o rieo p rien cu y io : O aoEa 1 3  ny s., 
e® Bpecx®-JInTOBCKyio 13 nys-

B® IIoBOveprieBCKyio: CauLHMx®, CBkueft 
(4  na ®y'H.) 3 n y j .,  e® BpecT®-JIiiTOBCKyio 3 
nys-

B® HoBorcopricBcnyio; JlaTynHolł iipono- 
.lOKii Ni 2 3 , ąiaueTpou® B ® 2 '/a to-iku 5 nys-, 
b ®  Bpec® vlHT0Eci(yio 5 nys.

B® H oBoreoprieB cnyio: ByjiamHoit itiinep- 
hoK t < CbMLi um puHOio OKOJO '/2 s ,0łl» a  22,000 
a p u i . ,  u® EpecT®-JlHTOBCKyio 22,000 ap m .

B® HoBoreoprieBCKyio: Camu rojaHscnofi 4 
nys-, b® BpecT®-JlHTOBCKyio 4 nyj.

B® H oB oreoprieB C K yio: CirfeTjio hscatoS 0 - 
x p w  1 n y s ., b® BpecT®-JIiiTOBCKyio 1 11 y 1 .

T opr®  B3ycTHBiil, coBOh-ynno c® 3a n e ia -  
TaHBŁIMH OÓl.HPaeHiaMH, OKOHTaTeUbHblii Óe3® 
ncpeTOpwKH, Ha3HauaeTca n p n  OKpystHOM® 
ApTHjepiiicKOji® ynpanjieH iii 18 CeHTaópa 
1869 r o j ą  ne  U03me 12 uacoB® yTpa.

IIpieM ®  3 aneT aT aitH ux®  o6®an.ieHi(1 n p e -  
KpaTHTca b® je i ib  r o p r a  n® 12 aacoB ®  y T p a , 
paBH o TaH O rw a oS®HBireHia c® nosTncTK aw u 
n  nonpaB K auH  , naszeiK aipH a®  oópa30M ® He 
oroBopeHHŁiMH, c® o0o3H aT enie«®  h-B hu n u -  
o p a aH , a  He n p o n n c b io  11 B ooó ipe  H e y so B je -  
TB opuioujiii h® ueM® 4HÓO npap.HJiiM® y s a -  
3aHHbiM® b® 1 9 0 9 ,  1910 u  1912  CTaTi.ax® I. 
uacTb X. Toaa CfiOja PpaiKsaHcSHx® 3ako • 
h o b ® ,  H3gaHia 1857  r o j ą ,  nO T T yica  n e  s®fi- 
CTRHTeAbHblMH.

Topr® óyseT® npoH3Beseu® Ha Kamjbifi 
npesMcT® h b® Kastsyio H3® fl-Byx® K pknocT - 
Hbix® a p T u jiep iii ocoóo.

oa jor®  k® Topry, snu s n u ® ,  K O T o p u a  no- 
mejiaioT® ToproBUTbca Ha nocT ainy s iaT c p is- 
•»OB® b® oók n p h u o c T H b iH  a p T u j i e p i i i ,  so x - 
weH® óbiTb npescTaBucH® Ha cystny b® 8 5 0  
PIO-, a  e c A n  k to  n o a ie j ia e T ®  T o p r o B a T b c n  H a 
n o c T a B i ty  J ia T e p ia - io B ®  T O A b n o  b ł  o sh j ' H3® 
KpkuocTHbix® a p T H A e p iS ,  t o  b ®  stom® c a y -  
u a ti 3azora caksyeT® upeACTamm.: g n a  Ho- 
B O r e o p r i e B c i i a  b® 4 0 0  p y ó .  a  s-ia B p e e T ® - J I u -  
ToncKa p.® 4 5 0  p y ó .  B ®  3 , z o r ®  jonycKaioT- 
c h  naxniHbie s e m . r H ,  n p o u e H T H U i t  O y n a r i i  
n p u K H iia e w b iH  no n o s p a s a M ®  B o e a H a r o  n k -  
SOMCTBa, a  Taninę BnoxH li 6 .iaroH aseiK H oe 
HesBiimiiiioe HayiuecTPo, c® y c th h o b jieHhf,i- 
J1H O HC&l® CBHS®Te.lbCTBaiIH.

IIospoÓHbiH  y cu o B ia  n a  o 3 HaTenHyio n o -  
CTaBKy MOiKHO UHTaTb E® y n p a B je i im  B ® n p a - 
cyTCTrenHOe Bpesiii

1’. B a p u iiw a , 25  A B ry cT a  186 9  r o j ą .
KosiaHsyiomift A pT iinepieio,

B apm aB C K aro  B o eH a a ro  O n p y ra , 
renepaji®-M aiop®, CaBin®.

IIpaB H T ezi, s ®j ®, IIo.TKOBHHIt®,
1 — 3 Comor®

N . D. 6377. Warszawska Izba Skarbowa. 
Z a w ia d a m ia  n in ie jszem  że w  d n iu  15 (2 7 )  

W rz e ś n ia  1869 r .  o g o d z in ie  12 w  p o łu d n ie , n a  
u licy  R y m a rsk ie j w  d om u  M in is te rs tw a  F in a n ­
sów  n a  2 p ię trz e  w  s a li o g ó ln y c h  p o s ied z e ń  Iz b y  
S k a rb o w e j, o d b y w ać  się  będzie  l ic y ta c ja  in  m i­
nu s  p rzez  o p ieczę to w an e  d e k la ra c je ,  n a  d o s ta ­
wę 8 0  k u b icz n y c li sążn i so snow ego  i 20  b rzo - 
zow ego  d rze w a  w  b ieżącym  ro k u  d la  dom u M i­
n is te rs tw a  F in a n s ó w . L ic y ta c ja  zaczn ie  sie 
od  ru b l i  s re b re m  9 k o p . 90 za  sążeń .

W a ru n k i  lic y ta c ji m o g ą  być  p rz e jrz a n e  k a ­
żd o d zien n ie  o p ró cz  d n i n ie d z ie ln y c h  i  św ią ­
te czn y ch , w  K a n c e la r j i  W arsz a w sk ie j Iz b y  
S k a rb o w e j od  g o d z in y  10 ra n o  do  2 po  p o łu ­
d n iu .

V a d iu m  n a  rz e cz o n ą  d o staw ę  o z n a c z a  się  n a  
rs . 100 i p o w in n o  być  w n iesio n e  razem  z d e ­
k la ra c ją ,  w  g o to w iźn ie  lu b  p a p ie ra c h  p u b lic z ­
n y c h  po  k u rs ie .

D e k la r a c je  pow in n y  być  p isan e  p o d łu g  z a ­
łą czo n e g o  w zo ru  w ję z y k u  ru sk im  a  p rz e d s ta ­
w ian e  w O g ó ln e  Z e b ra n ie  W a rsz a w sk ie j Iz b y  
S k a rb o w e j do  te rm in u  n azn a c z o n eg o  n a  l ic y ta ­
c ję , D e k la r a c je  p o d a n e  i  p rz e d s ta w ia n e  po  t e r ­
m in ie , z ro b io n e  n ie  p o d łu g  w zoru , z  p o d s k ro -  
b a n ia m i a lb o  p o p ra w k a m i, z w a ru n k a m i "lub 
u w ag am i n iezg o d n em i z w a ru n k a m i lic y ta c ji,  a  
ta k ż e  bez v ad ium , b ę d ą  u w ażan e  za  n iew ażn e  
i n ie  p raw n e .

W z ó r  do  d e k la ra c ji  
W  s k u te k  o g ło sze n ia  W a rsz a w sk ie j Iz b y  

S k a rb o w e j z d n ia  16 (2 8 )  S ie rp n ia  r .  b. j a  n i ­
żej p o d p isan y , n in ie jszem  zaw iad am iam  że 
p rzy jm u ję  n a  s ieb ie  i  obo w iązu ję  się  dostaw ić  
w  b ieżącym  ro k u  d o  W arsz a w sk ie j Iz b y  S k a r ­
bow ej 80 k u b ic z n y ch  są ż n i so sn o w eg o  i 20 b rz o -  
zow ego  d rzew a  za  cen ę  (w y p isać  lite ra m i)  rs 
za  są ż e ń  p o d d a ją c  się  w szystk im  w aru n k o m  ż ą ­
d an io m  p o k a z a n y m  w  w a ru n k a c h  licy tac ji.

P r z y  tem  z a łącz am  v ad iu m  (w y p isa ć  l i t e r a ­
m i) rs . k tó re  je ż e li  p rz y  lic y ta c ji n ie  u trz y ­
m am  się  sam  o d b io rę  ( lu b  p ro sz ę  w y s łać  p o cz ­
tą  n a  m ój k o sz t)

S ta łe  m oje  z am ieszk an ie  w  N. (w y p isać  m ie j­
sce  z am ie sk a n ia ) .

P is a n o  N . d a ta  i  p o d p is
W a rsz a w ą  d. 22 S ie rp n ia  1869 r.

Ar. D. 6349. IlempononcKun Kabennan  
Jla.uima.

Oó®iiBAHeT®, u r o  c o ra a c n o  pacnopaiK eiiiio  
6 . <finKaHCOBaro y n p aB -icH i,!> o t ® )3  M an  c.
r .  3 a  Aś 1 7 2 7 0 /8 5 6 9 , ocaOBaoHOMy Ha nocT a- 
HOBJiCHiH y>ipcAHTeJii,Haro IiovH T eT a no c t .  
2 3 7 6 , r.® O ó iu e a®  U pucyTC TB iu IleTpoK O r.- 
cko8 K a 3 «HH0 ł  IlaxaT M , óy^yT® upoa3B O - 
jHTbCii 18  (3 0 )  C euT Ji6pn b® 12 uacOB® ahh, 
H3ycTHMe Topra n a  a p o r t y  j ta s e u n o ń  n e jtk - 
h h u u  rnau iH H ® , cocTO am efi b® 'I c h c to x o b -  
4KOH® OT® CYMM 2 ,4 0 2  p . 4 0  E.

BpOM* H3ycTHiiix® ToproB®, A03B04aeTca 
jsezaiomHM® Toprop.aTi.Cit nocpeACTBOM® 3a- 
neuaTaHFiwx® naaeTOB®, KOTopbie a o j h k h h  
OuTb iipejcTaBaeHEj 12 uacoB® jh h  B®ime- 
oaHaneHiiaro m cjia, h  b t h  naKerbi e c k p h t b i  
6yAl’T® no OKOHuaniti HsycTHaro Topra.



J K e a a i o m i e  y n a c T B O B a x h  B b  T o p r a x b ,  n a  
n o i t y u K y  n o H B e a o B a H H o f t  M e j b H H i r u ,  o 5 s 3 a -  
B b i  n p e j c T a E H T b  s a j i o r b  B b  T y S e p H C K o e  h j h  
O n p y i K H o e  I C a 3 H a 4 e f e c T B 0 ,  i i a J K i n b i M H  R e H b -  

r a j i a ,  H a  c y s m y  2 4 0  p .  2 4  i t .  p a B H i u o m y i o c i i
y ,  4 3 CTH CTOHMOCTH 0 3 H a 4 t ' H H 0 f t  CTaTkH.

y n i i a r a  R C H C rb  K a 3 H i ,  u p o B E B O j a x c H  c . i i -  
RyieiUHMb o 6 p a 3 0 M b .

C y K i i y  1 ,2 0 1  p . 2 0  k. K O Topas c o c T a B sa -  
e T b  n o j O B H H y  o i c L h o h h o S  c y u a u ,  H O K y n -  
m H K i i  o 6 n 3 a i i b  B irecx ii ex. IleT poK O B C iioe T y -  
GepHCitoe I C a 3 i i a a c i i c T B O ,  HCtioaate 3 0  R H e S ,  
c o  R n a  H 3 B t m e H i a  o O b  j T B e p i K R e n i i i  x o p r o B b ,  
saJHUHbiMH je H b r a B H ,  p i  c h c t x ,  K O T O p u x b  
R03K04neTC.T eiuy y n n aT iiT b  ’/«  n a c T t  cyMMU 
■IHKBHRaniOHHhlMH JlHCTaMH HO H a p H H a T C J b -  
0 0 8  HXb U t i l *  H Cb  CJllflyiOmHMH K b  110Mb
3 a  H c x e i t u i e e  B p e i u r  K y h o h h m h .  R p y r y i o  * e  
l a c x b  o u I h o x h u S  c j s i i s b i ,  x .  e .  x y ,  C b  k o t o -  
p o H  H a ' i H y x c H  x o p r a ,  n o  n p H 4 H C J > e a i n  K b  
i i e S  n p e R s o a e i i H o S  H a R S u B t c i i ^  n o K y n m m t b  
0 Ó H 3 a H b  o O e c n e x a x b  B a e c e H i e i i b  e a  H a  u e p -  
B o e  M t c x o  I V  O T R t J i a  i m o x e i H o S  k h h i h ,  k o -  
x o p y i o  o n b  3 a » e j e x b  R- ia  K y n a e H H o S  M e j b -  
H B 0 U  r H a m i i H b ,  0  c b  s x a i o  RO-ara  y n a a a H -  
B a x b  B b  I C a s H a ' i e f t c x B O  n o  5 %  h  n o  2  / 0 H a  
n o r a n i C H i e  K .iu i tT a j a ,  B u p e R b  B b  r b a  n o - a y r o -  
j O B b i e  c p o K i t  B b  I a m b  u  / ( e K a 6 p b  M b c i i n , a x b ,  
r o  O K O H x a x e j L H o S  y n x a x h i  B c e r o  a x a r o  

R O x r a .
n p o x i a  y c J O B i H ,  a t e j i a i o i u i e  s t o r y  x b  B H R b T h  

e a te R H e B H O  B b  O x R t s n e H i i i  T o c y s a p c r B e H -  
B b i x b  I l M y m e c x n b  I I e x p o K O B C K O &  I t u a e i i H o f t
l l a . l H X H .

4 > o p s s a  o O b a B i c i i i H .

B c a t i c  s i e  o ó b i i B j e H i i i  I l e x p o K O B C K  ft Ka- 
3 e H H o S  i i a x a x u  o x b  2 0  A B r y c x a  c .  r .  c n s i b  
o 6 b a B J i a i o ,  x x o  o 6 a 3 y i o c . b  K y i iH X b  i t a s e H H y i o  
j r e J b i i H n y  I ’n a n i n H b ,  3 a  c y s t s i y  ( n p o t t H C b i o )  
n O R B e p r a a  c e 6 a  n c f e n b  s f i f i a a H i i o c x n M b  n  k o h  
R i m i a M b  n o a l i i n e i i i i b i M b  B b  y c . i o B i a x x ,

I l p i i  c e M b  u p n j a r a i o  K B i i x a i m i i o  N .  K a s n a -  
x e f i c i B a ,  f o  B 3 H o c t  s a j c r a  2 4 0  p .  2 4  i t .  k o - 
x o p b i f i  L b  m y n a l s  e c r u  x o p r i i  H e o c x a H y x c a  
3 a  m i i o i o ,  n o j t y x y  c a b b ,  h j ii i  n p o u i y  B U C J a x b  
n a  y .o ft  c x e x b  B b  N .

i l o c x o n H H o e  H b c x o  a t H x e x b c r B a  M o e r o  B b  
J J .  O ó b H B . i c n i e  n n c a j i b  B b  r o p O R b  N .  M b c a u a  

r h h  1 1 6 9  r O R a .
(h v .k  11 4*UMHjial 

r .  I l e x p O K O B b  2 0  A B r y c x a  1 8 6 9  r o s a .

A c e c o p b ,  P a r e a ii . ib .

y ,  D . 6 3 id - neu tp u K o ecK i.fi K a 'je n n a fi  
Ih i.ia m u .

O S b H B J H e x b ,  h t o  c o r s a c H O  p a c n o p s m e H i i o  
6 .  t& H H a H C O B a ro  Y n p a B s e i i i H ,  O T b  1 3  M a a  c .  
r .  s a  As  1 7 2 7 0 / 8 5 6 9 ,  o c H O E a H i r o i i y  H a  n o c x a -  
HO BKeHiH  y x p e R u x e J i b H a r o  K o n n x e x a  n o  e x .  
2 3 7 6  B b  O G m e M b  l l p n c y x c x E i a  I l e x p o K O B -  
c k o ii K a s e i i H o f i  i l a j a x u ,  6 y , i y x b  n p o e 3 B O  
B H i b c a  1 8  ( 3 0 )  C e H x a G p a ,  B b  1 2  x a c o B b  s u i t  
n a y c T H b i c  x o p r a ,  a a  n p o R a a t y  K » 3 e n i i o l i  J i t -  
c o i i H J b i i H  C i n u a ,  c o c x o a m e S  B b  P a B C K O M b
y t a R t ,  o x b  cyMMbi  4 , 0 5 9  p .

K p o H t  a s y c x H U x b  x o p r o B b ,  r o s b o j i h c x c h  
ae .ia iom nsib  x o p ro n a x tc a  uocpeRCTBOMb 3a- 
nexaxaHHbixb naKexOhb, K oxopue  ROnatiiH 
5 u x b  Bpejcran jeH bi r o  1 2  xacoEb r h k ,  Bbixuc- 
03na4eBHaro 'i i tc ja ,  a  ax a  naKeibi Bcitpbixu 
o y sy x b  no oitOHxaiiin ji3ycxHaro x opra .

I K e s a t o m i e  y x a c x B O B . i x h  n b  x o p r a x b ,  H a  
n o n y n n y  n o n n ' e H O B a H H o S  j i b c o n i i s b H U ,  o & i i s a -  
l ib i  a p t  R v 'x a B H x b  3 a j i o r b  B b  T y C c p H C i t o e  h j i i  
O s p y i i t n o e  K a 3 n a 4 e i i c x B o  H a - s n ' i H b u m  R e w b -  
r a M B  H a  c y M M y  4 0 5 p .  9 0  i t .  p a B H a i o m y i o c a  ' / i  0 
n a c x i i  c x o i i H O C x H  o s H a n e i m o S  c x a x b i t .

y n s a x a  R e H e r b  K a S H b  n p O H 3 B O R i ix c i i  c a t -  
R y t o iH H s i b  o 5 p « 3 0 i i b .

C y n n y  2 , 0 2 9  p .  5 0  k .  i t o x o p a a  c o c x a B a a -  
e x b  n o s o B n t i y  o i r t n o i H o f t  c y m i u ,  n O K y n -  
m n i t b  o 5 3 3 a n b  B n e c x H  B b  r T e x p o K O B C K o e  T y -  
C e p n c K O e  l i a a u a n e S c x B O ,  l i e  n o s a t e  3 0  R i i e S ,  
c o  r h h  H3 B i m c H ' ‘ it  o f i b  y x B e p s R e H i n  x e p -  
r o p . b ,  l i a j H X H M n i i  R- u b i a M H ,  B b  c x e r b  k o x o -  
p b i x b  R0 3 B O S H e x c a  e > iy  y n a a x n x b  ’A  x a c x b  
c y s iM b i  S H K B i iR a n io H H b iM H  s H C x a M i i  n o  n a p n -  
K a i e s b i i o S  i i x b  n b H i i  u c b  c j b R y i o i m m i i  K b  
HH M b 3 a  H c i e K U i c e  n p f  mu i t y n O H a m i ,  s p y r y i o  
a t e  x a c x b  o n t , H o m i o S  c y s tB B i ,  t .  e .  x y ,  ex,  k o -  
Topoii H a i H y x C H  x o p m ,  i i o  n p i i ' i H C J i e H i H  K b  
H e 8  n p c R j o a t e H H o S  H a  x o p r a x b  H a s O a B i t H ,  
n O K y n u ' , n K b  o 6 a 3 a i i b  o S e c n e n a x b  BHCceHieMX, 
e a  n a  n e p B o e  M b c x o  1 Y  o x R b j a  n n o x e m o S  
K H H r n ,  K o x o p y i o  o i i b  s a n e R e x b  r j h  i t y n j i e n -  
HOil a t c o n n s b H i i  C n a s a ,  h  c b  s x a r o  R o s r a  y -  
n . i a H H n a T b  B b  K a 3 i i a « i e 8 c x B O  n o  5 %  n  n o  2 %  
H a  n o r a m e H i e  i t a i m x a s a  B i i p e R b  B b  R n a  n o . x y -  
r o R O B u e  c p o n u  B b  J i o h I i  i i  B b  J ( e K a 6 p l ,  H b -  
c i m a x b  r o  o K O H n a x e x b B o S  y i u t a x b i  B c e r o  s x a -  
r o  A O J r a .

I l p o x i a  y c a o n i s ,  a t e s a i o i ą i e  H O r y x b  e h -  
R t T b  ea te RH CB HO B b  O x R b s e H i i i  T o c y R a p -  
C T B e H H b lX b  H M y i p e c X B b  r ie x p O K O E C K O f t  K a -  
3 e H n i l  i l a j a x u .

(I ? o p M a  o C b H B J t e H i a .

B c j b R C X B i e  o 5 b H B j e H i a  I l e x p o K O B C K o S  K a -  
s e H B o f i  I I a . i a x H ,  O T b  2 1  A B r y c x a  c .  r .  c n s i b  
o G b H B j a i o ,  i r o  o O M y i o c b  i t y n i i x b  K a s e n n y i o  
i i c o t i n j i b i i i o  C n a s o .  s a  c y i t i s y  ( n p o i m c b i o )  
n o R B e p r a a  c e 6 a  B c b i * b  o 6 H 3 a B H O c x a a b  h  k o h - 

R n n i m i b ,  n o M b m e H H W J i b  B1> y ^ ^ O B i a x b .
I l p a  c e M b  n p i m a r a i o  K B i i T a n p i i o  N .  K a 3 H a -  

n e S c T B a ,  b o  BB HO cb  3 a j i o r a  4 0 5  p .  9 0  k . k o t o - 
p w f i ,  B b  c j i y x a l i  e c j i u  x o p r n  H e  o c T a H y x c a  3 a

m h o i o  n o a y n y  c a a b ,  n a a  n p o r n y  B b i c a a x b  H a  
MOft c n e x b  B b  N .

I I o c x o n H H o e  M b c x o  a t H x e a b C x B a  M o e r o  B b  
N .  O O b X E a e n i c  n n c a a b  B b  r o p O R b  N .  M b c a n a  

r h h  1 8 6 9  r o R a .
( h h h  h  i a u H J s i a )  

r .  I le x p O K O B b  2 0  A n r y c x a  1 8 6 9  r o R a .
A c a c o p b ,  P a r C M H S b .

K. D. 6349. [kn tp o K u a cK t i f i  K u 3 tn i iH H  
l I u . i Q m u .

O f i b H B S i i e x b ,  k x o  c o r s a C H O  p a c n o p a s K e -  
niio 6 . ® 0 H a n c o n a r o  y u p B j e H i n  o x b  1 3  M a n  
c.  r .  3 a  J Ć  1 7 2 7 0 / 8 5 6 9  o c n o B a i i H O M y  H a  n o -  
c x a H O B j i e H i n  y x p c R B x e R b H a r o  l i O M H x e x a  no e x .  
2 3 7 6  B b  i i p n c y x c x r i H  I l e x p o s o B C K o f i  K a 3 e u -  
B o i i  I l a j a x b i ,  O y s y x b  npo HE BORHXbCH 1 8  ( 3 0 )  
C e H x n O p n  c .  r .  B b  1 2  n a c a n b  r h h ,  H s y c x H b i e  
x o p r a  n a  u p o R a i K y  K a 3 e H H o S  M e jb H H j s b i  b i ,  
c e j i e H i a  K o B O R i s a ,  c o c i o i i m e B  B b  ' l e H c x o x o B -  
c i t o M b  y b 3 R b ,  O T b  c y s iM b i  2 , 0 6 .  p y 6 .

K p O M b  HaycxHbixb xoproBb RosEoaiiexcn 
Ktejaiom«iib, ToproBaTbcx nocpeRCTEOMb 3 a -  
neHaxaHlibixb u a i t e x o B b ,  K oxopue  Rosatiiu 
óbirb'  iipeRCxaB.ieHbi r o  1 2  xacoBb rhh B um e-  
03Ha>ieUHaro x n c a a ,  u  b x h  n a n e x b i  BCsptiTbi 
O y s y x b  n o  o e o H x a n i H  H3 y c x H a r o  x o p r a .

H i e j a i o m i e  y x a c x o B ' a x b  n b  x o p r a x b  H a  no- 
K y n K y  i iO HM CH OBain io f t  j a e a b H i i n u ,  o 6 a 3 a i i b i  
H p e R C x a B H T b  3 a x o : b  B b  I ’y G e p H C K O e  h j h  
O i t p y i K H o e  K a s H a x c f i c x B O  n a a a n H i j M H  R e H b r a -  
Mii H a  c y i m y  2 0 6  p y 6 . 1 0  k o h . ,  p a B H H t c m y -  
w c a  ' / n  K a c x i i  c x o h m o c t h  o a H a  t e n H o S  c x a x i . a .

y m a r a  Reircrb Ka3Ht npoH3BOR0Tbca cxb- 
R yiouRH M b o6pa30Sb:

C y s w y  1,030 p .  50  k. Koxopas c o c x a B s a e x b  
n o .T O B i tn y  onbHOKHoft cyMMM noitynorHKb o 6 h -  
s a H b  b h C c t i i  r . b  I l e x p o i t O B C K o e  F y O e p H C K o e  
K a 3Ha'iciiciBo H e  uo3ate 30 R i ie S  co r h i i  0 3  
BtmeHia o ó b  yxBepiKReHin xoproBb , n a -  
JHHKMHH ReHbrailll', Bb C Htlb  KOXOpb Xb RO- 
3BOJiHexcH ynsaxHXb ' / 4 x a c T b  cyMiibij i h k b h -  
RaąiOHHbmH j i icxaxn  n o  iiapiiuaxeji .i iofl i i x b  
H ,bHli  0  c b  c.’.T.RyitTUiiaii k b  H H M b  3a Hcxen- 
m e e  Bpeaia Kyi iOHaM K, sp y ry io  ate xacxb oh,1i- 
HOHiioft cyHMhi t .  e .  x y ,  cb  KOTopoS HaXHyxcH 
TOpi'H HO IipBHKCXeHlH Kb Hell IipeR.lOateHHOft 
n a  x o p r a x b  H t iR G a m tH ,  n o K y n i n i i K b  o 6 a 3 a i i b  
oGecneiaxi,  BHeceniGKb eir Ha n e p c o e  m’L c t o  
IV  O x R l . j a  mioTeniioa itmirn,  ltoxopyio OHb 
3 a B e R e x b  r x h  KynieHHoft i i e j tb H H U M  K a n o R -  
x t a  u  c b  s x o r o  Rojira ynsaxtiBaxb Eb Kasita 
neflcxBO n o  S '1 ,  u  n o  2 %  h i i  n o r a m e H i e  ua- 
n n x a . i a  E iife tb  Bb Rna i i o s y r o R O B u e  cponu 
Bb Iioiit, ii JI,eitaGp1; Mbcanaxb, r o  o k o h h u -  
x e s b H O t t  y i i s a T M  t c e r o  s x o r o  R o s r a .

Tlponie y c j i O B i s  a t e . i a i o m i e  w o r y x b  b h r I t ł  
e a te R i i e B H O  B b  O x R l i R e H i a  r o c y s a p c T B e H H W x b  
I l H y m e c x B b  I l e T p o K O B C K o S  Ka3emioft  I l a -  
s a x b i .

t&opjia o o'ions x chi it.
E c s t . R c i r . i e  o O b a B . i e n i a  I l e T p o K O B C K o S  E . t -  

s e H K o S  O a . i a x L i  o x b  2 0  A B r y c T t i  c.  r  , c n s i b  
O C b l lB J H IO ,  4 1 0  o 0 H 3 U B a i O C b  K yH H X b K a 3 t H -  
t i y i o  M C j b i i i t n y  ICaBORata  3 a c y a n y  ( u p o n a c b i o ;  
H O RB epi raH  c e O a  B c b H b  o S a s a H H O C x i i i M b  n  
KOHRHHIH Nb n S l l t m e H H b l M b  B b  y C S O B iH X b .

I I p n  c e n b  n p i u a r a t o  K E H T a n u i i o  N .  K a a n a -  
n e l i c x E a  b o  b s h o c X ,  s a s o r a  2 0 6  p .  1 0  k . ,  k o -  
T o p u S  B b  c j y ' i a b  e c . n i  T O p r n  n e y c r a H y r c i i  
3 a  m h o i o ,  i i o s y n y  c a u b  11.10 a p o m y  B u c x a x b  
H a  n o l i  c i e x b  Bb M.

I I o c x o H H i i o e  h I i c t o  s tH T e s b C T E .a  m o e r o  Bb 
N -  O S b a B a e t i i e  t i a c a s b  B b  r ^ p O R b  N . ,  m h -
c a n a ................. r h h  1 8 6 9  roRa, ( a n a  11 o s m h
j i a ) .

T .  I l e x p o K O E b ,  2 0  A B r y c x a  1 8 6 9  r o R a .
A c e c o p b ,  P a r e M i i J i b .

A. I) 6343 . flem poK oo i n a n  K ..3e n n u f i  
n u .ia m a .

O ó b a B jm e r b  , 4 x 0  corxacH O  p acn op a iK eH iio  
6 . (laHHHCOBaro I t ip a H je H ia  o x b  13 M aa  c e ­
r o  r o j a  3 a  A i 1 7 2 7 0 /8 5 6 9  ocH o i-aH iio siy  Ha u o -
cxaH O ExeH iii yn peR H T exb H aro IbO M n rexan o  ex . 
2 3 7 6  B b  n p iic y x c T B in  IlexpOKOKCKoH Ka3eH- 
h o S  I la a a x b x  O y sy T b  H poii3BORirrbca 1 8  ( 3 0 )  
C eiiT iiG pa E b  1 2  n acO E b  rhh n s y c T i iu c  x o p -  
t h ,  Ha iip o s a a ty  B o S x o c x B a  C itp a fin im a , c o -  
c x o a m a r o  b b  ’leHcxoxOBCKOMb y b 3 R ’li, o x b  
cyMKbi 1 ,1 7 8  p yO . 1 0  K on.

K p oM b  ii3ycxHbixb x o p r o B b  R03B0 ia exca  
iKexaioiUHHb, ToprOBaTbca nocpeRCTBOMb 3a- 
n eaaxaH H U X b  n a iteT O B b , K O T O p b ie  r o r s h m  
6 u x b  n p eR C xaB xeab i r o  1 2  aacO B b  r h h  Bbiuie- 
0 3 Ha4 eH H aro x n e j a  a  b x h  n a K e x u  b c k p h t u  
S y s y x b  n o  0K0H4aHiH H 3ycT H aro x o p r a .

I K e x a io m ie  ynacxB O B aT b B b x o p r a x b  Ha 
n o K y n n y  HOHueHOBaHHaro B o S x o c x B a , o 6 a 3 a -  
Hbi n p e R c x a n a x b  3 a a o r b  B b  TyG epH CK oe h . i h  
OK pystHO e K a3H a4C ScTB0 HaRH4HMllH R e H b -  
raMH na CyMMy 1 1 7  p y 6 .  8 1  it. paBH H iom yio-  
c h  ' / I0 n a c x ii  c t o h m o c x h  osH aneH H oS c x a x b ir

y t t i ia x a  R e n e rb  K aan S , n p o n 3BOR0 xbCH c a t ,-  
Ryioin,HMb o6p a30M b :

CyMMy 5 8 9  p y 6 .  5  s o n . ,  KOTopait c o c x a -  
BJIHCTb nOROBHHy OI(liH04HoS cyMMU, HOKyn- 
HRiiKb oO aaaH b BiiecTH  E b  llexp oK O E C itoe  
r y O e p H c n o e  K a 3 H a 4 e licx B 0  He n oaate  3 0  r h c h  
c o  r h h  i i s E t m e m a  0 6 b  yiBepiK R eH iH  x o p -  
r o B b ,  n a .im iib is i i!  ReiibraM it, B b  c n e x b  k o -  
x o p u x b  ROSBOsaexcH e s iy y n ja x H T b  '/4 n a c x b  
cyMMU HBKBHRanioHHbiMH HHcxaMH n o  B a p n -
H a T e R b H O f i  IR6h1i  II C b  CJI'hRyiOURHMH Kb H H l l b  
sa  HCTeBiuee B p e n ii itynoHaM H; s p y r y io  ate 
4 a c T b  o i R i i i O H H o S c y M M H  1 . e . T y ,  c b  n o x o p o S

H a n i i y x c a  T o p r n n o  n p n ’iK cseB iH  kx, H eS npeR - 
HOiKeHHoll Ha x o p r a x b  HaRGaBtcti. HOEyuiiRHKb 
o S n a a u b  oOecuennxb BHeieHieMb ea  Ha nep- 
B o e  ii'licxo  I V  O T R b sa anO T enH og KHiirn, ito x o -  
p y ,o  OHb 3aB eR eT b  r h h  x y tu e H H a r o  B o S t o -  
cx B a  C K p a S n H p a  11 c r  x o r o  R o sr a  ynjiaB H B axi. 
B b  ita3H 4eftcT B 0 n o  5 ° /0 h  n o  2°/q Ha tio r s.iiie -  
Hie Kannxajia BnpeRb 11b  r h h  uosyroRObbiL- 
cpoKH B b  I i o n t  0  /(e K a C p t M b c a p a x b , ro  
O K O iinaxejbH oS y u sa T H  B cero  s x o r o  RO-ira.

I l p o n i a  y c s O B i a  m e a a i o i p i e  x o r y x b  BHR'fcTb 
e i f i eR u e B H O  b i > O r R b s e H i n  I o c y R a p c x B e u -  
H u x b  IlM yuRecTBb llexpoKOBCKoB ICa3eHHoii 
I l a J i a T b i .  V

< & o p n a  o G b a B J f c H i a .
BcHtRCTBie oG bK BjieH ia IlexpOKOBCKOli K a -  

seH H oil n a s a r u  OTb 2 0  A B ry cT a  c. r .  c h h x  
o O b i i B R H i o ,  4 t o  o ÓH 3 W B a i o c b  K y n i i T b  B o S t o b  
c t b o  CBpafsHHiraj 3a  cyM iiy  (n p on H C b io) iio r -  
B e p r a a  c e 6 a  B c ia ib  0 6 ii3 aHH0 cxHMb 0  k o h r h -  
ip aM b , iiOMf.meiuiwii'i. n b  y c s o B ii ix b .

IIpH  c e u b  n p n i a r a io  KBBTaniRiio M. ita s iia -  
4 e fic r n a B O  B 3 H o c E 3 a j io r a l l7  p . 8 1  k .  ito T o p u S  
E b  CJJ 4a1l tCHH TOprH HeOCTHHyTCH 3 a  MHOIO
n o j y x y  c a M b  h s h  n p i o u i y  B K c s a T b  H a  n o i l  

c r e i b  B b  N .
HoCXOHHHOe MbCTO JK IIT e JbCX’Ba MOerO E b  A . 

O S b H B jieH ie n a c a j ib  B b  ro p o R t, N . M b c a p a ..  
r h h  1 8 6 9  roR a, ( h m h  h  a ,a s iii j ia ) .

I 1. IleT p oK O B b , 2 0  A n r y c T a  1 8 b 9  rORa.
A c e c o p b ,  PareM H Jb.

N .  D .  6 349 . n em p o K o o cK u fi Ka3€H H a/i 
I i a. 1.1 m u.

O 6 x.HB0 H e x b ,  410  c o r / i a c n o  p a c n o t i n a i e -  
n i i o  r .  4 > n i i a H C J B a r o  y i i p a u i e n i H  o  r b  13 M a n  
c .  r .  3 a  N .  1 7 2 7 0 / 8 5 6 9 ,  o c H o i i a s n o M y  n a  n o -  
C T a H O H r e n i n  J 4 p e 4 1 i T e 0 h 1ii- .ro  K o M M T e T a  n o  
c r .  2 -3 7 6 ,  u b  O ó u R e .M b  I l p i i c y r e r u m  l l e x p o  
Koi iCKO H K.sifll-i ' i i  I l a . i a i b i ,  o y 4 y i b  n p o u 3 -  
u o 4 i i i b c . i  1 8  ( 3 0 ,  C e H T i i o p a  B b  1 2  4 a c s n b
4H11 B.iycTHbie Topi-M ha n p o 4 a * y  Kaaeuiloii 
Me.IbtlimM Bb C64. r,plK030MB IRS, COCXOHlHeS
l i b  Bpe3HHCKOMA y - B 3 4 U  ox b  cyMVIbl 1 , 7 0 0  p .

KpaM-B HsycxHi.ixb rop i  OHb 403B0.iHercH 
.'Ke.]vioij|n,-vib r a p r o B a i b c n  n o cp e4 CTBoMb 
3aiie4axaKBbixb naKeroBX,, Koxopbte 4 0 4 - 
1BHIJ O.-Tb npe4Cl«U4e>ibl 40  12 40COHb 4 HH 
BblLUe 0311343.tHaro 4MC4a 1! 9TM II-iKelf.l 
11C K p 1,1 [ hi f .y jy r b  no OKOH4aHilI H3ycrnaro 
T j ira .

>K • leiomie y 4 . orooBATb Bb x o p ra x b  na 
l lO K y f lK y  UO BA ie t lO U A Il H oa  .Me.Ib -ll l lRbl,  OÓH-
a a i i n i  t ipe .rcram i  i b BA.iol'b B b  lyotpiiCKoe 
ii.ii) (iKj-yai.ioe ha3Ha4eiici i io , Ba,l04HhpMM
4 eiihiaMii n a  c y v ix iy  1 7 0  p y ó . ,  paaHilloinyNicH 
'/ l0 HrcTH c t o h m o c i II o i i ia  ieiiiiols c r a ib H .

J ' l l  > a r a  4 e - - e . i b  k s s h ’B i i p o i i 3 B0 4 HTCH c . i s -  
4 ) i c i i l 0 M b  o ń p a a o M b :

C y « » i y  6 5 0 p., K a x o p a a c o c r» B 4 n e ib  ho.io-
I IIH) 01111H04H 0 . yM.Mbl llOXJHUllIKb OO.UuHb 
uneoxH ub  l ie rpoK oacK oe  l'y6ep u cK o e K 3Ha- 
neficiBO i i e  n o j .be  30 4 H e n  co 4 m l  i i j b H -  
HRe.iill CIO OÓb yXUepiK4 eliiH TopiOBb, HdHll- 
4 HWMH .leiibraMH, in, c-iexb K oropoń  yii.ia- 
r i n b  4 o3Bo4 nexcH e>iy '/) nacxb cy.MMU a h - 
hBi14auioi111u.Mil HiicraMu, no n a p u u a r e a b -
HOH H X b  U b H b  H C b  C l b . l  * H, i p  11 -M .1 K b  H H M b
3 a  u e i i u i e h t u e e  B p s M r t  h y i l o u a i i U ,  u p y r y i o  
m e  4 , c i b  oubH04HoH c j m m u t . e. Ty, c b  ko- 
X o p o l i  H a 4  y r c a  T o p m  110 a p i l K l l C / i e H i l l  K b  
Ht 11 u p e 4  l o a i e H U o U  ha x o p i a x b  u a 4 a a B K H ,  
U o K y i i u u i K  o o ó a j a i i b  o ó e c i i e 4 M  l b  B i i c c e  
Hie.-wb e a  n a  n e p c o e  M b c r o  I V  0 i 4 b . i a  u r i o -  
x e x H i - 11 k h h i h ,  K o x o p y w  o u b  3 a i i f 4 e r b  4.111 
Kyn.ieuii- fi w eubiinuw B b AeP- OpmoaoBima,
II c b  3Toro R0.11 a yii/ia4HBAXb ob KajHaxeii- 
c r c o  110 6 %  11 no 2 %  Ha noram eHie  k-jIih- 
Ta/ia Bfipeu'b Bb 4 ba ilo.iy 1040Hbie cpoxa ub  
1 K)nb b 4eK a6 p S M tC H U » ib ,  40  0Koii4are.ib- 
iiofi y 11 ,t.Thi cc i i o  31010 40 0 1 a.

I lpon ie  yc.Toum me.iaioinie,  MoryTb nil 
.1 111b e,KC4 ne»no  bm O rubH eH iu  io c y u a p -  
criiet iHMxb llMymecTUb llerpoKorcKOM Ka- 
3emiofi l l a x a i h i .

t p o p n a  o 6bH« leiiin.
Bc0-B4 c t b h  oobHBHeHiH OerpoKoBCKoft Ka- 

3e«Ho0 n a 0aTU o i b  20 AurycTa c. r .  ch»ib
O b b H B U i l O ,  4 1 0  O t l H J U B  lOCB K ) l I H T b  K a l S l l -

nyio s i e . i b i i i i u y  i i r  4 e p .  B f> w Ó 3 o B B n 3 , 3 a  c y n -  
w y  ( n p o t u i c b i o )  n o 4 i i e p r a H  c e ó r f  B c l m b  o ó h -  
3*9HHOC THM b H K 0 H4 K u i f i M b  n O M b l U e H H b l M b  
B b  y c 4 0 B i f l „ b .  n p n  ce .M b  n p M H a r a K )  k l i h -  
x a H p i i o  N . K a 3 u a 4 e 0 c T B a  bo u a u t c b  a a n o r a  
1 7 0  p y ó . ,  K O T O p h IH  B b  0 4 ) 4 3 7 1  e C 4 H  T o p T H  
H e  o c x a H y T c a  3 a  m h o i o ,  n o 0 y 4 y  c a j i b  0 0 0  
n p o u i y  HbiC4 a T b  H a  k o h  c n e x b  B b  N.

IlocTOHHHoe Mbcro muTe.ibCTiia Moero Bb 
N. OobHB4 eHie nuca.ib  ub ropo4 b  S .  MS- 
c«ua  4 HH 1869 ro4 a.

( u m h  0 ®aMH4i«). 
r .  F l e T p o K O B b  2 0  A B r y c r a  1 8 6 9  r .

A c e c o p b ,  P areM H 4h .

N . D . 6349. l l e m p o K o e c K a n  K a 3e u n u / i  
I la A a m a .

0 5 b H B 4 f le T b , 4X0 c o r a a c H o  p a c n o p H m e H i lO  
6 . <I>iiH aH coearo J ' n p a B A e u i a  o T b l 3 M a a  c . r .  
3a  N .  1 7 2 7 0 /8 5 6 9  o cnoB a i iH O M y Ha r i o c r a H O -  
B4eH iH  y 4 p e 4 H X e 4 i,H a r o  K oim iT eT a c r .  2 3 7 6 ,  
Hb O ó m e M b  r ip u cy T C T ciH  n eT poK O B C K ofl K a- 
3eH H oir  l la . ia T H , 6 y 4 y T b  n p o H 3 BO4 0 ThCfl 1 8  
( 3 0 )  C e iiT fló p a  B b  1 2  n a eo B b  4 h h ,  H 3ycT H u e  
T o p r n  Ha n p o 4 a i K y  M e4hH HU hi Bb c e 4 .  l o p a ,  
COCTOHmeft B b BpC3HHCKOMb y H 3 4 l» >  O Tb
cyMMbi 1 , 4 0 0  p y 6 .

K p o M b  0 3 y C T I !b l X b  T o p r o u b  4O3BO0HeTCH  
m e i a i o a p i M b ,  T o p i o u a x b c a  n o c p o 4 c r p o M b  
3 a n e 4 i T a i i H u x b  n a K e r o n b ,  K o r o p h i e  404jr-  
h u  6 b i n >  r ip e .* i c r a u  ieiu> i 4 0  12 4 a c o  t b  4 HH 
B u u i e  c 3 ( i a 4 e H i i a r o  411c  la  11 ara  n a K e x b l  
B c K p u r u  6 y 4 y T h  n o  O K o i i 4 a i i i n  H 3 y c T H a r o  
r- p r a .

/ i i e . u i o L u i e  y K a c T i i o B a x i .  11b  T o p r a x b  11a  
n o h y  i h y  i i o H M e H o n a H r i o S  M e a h H l l H b l ,  o 6 h -  
3A H U  l l p e 4 C r a B H l h  3 3 0 o r b  B b  l l e T p O K O B -  
CK0 6  i ’j o e p w c K o e  H 4 H O x p y a i H o e  K a 3 H a 4 e 0 -  
c t h o  i i a 4 H 4 H i i i m a  4 e H h r a M i i  n a  c y M M y  140 p .  
p a i m H i O L u y i o c H  4 &CT11 c x o h m o c t h  0 3 H a -  
4 e  i H o a  c T a  ibM.

Y i l  l a ' r a  4 e n e r b  K a a n - B  n p o i i 3 3 o 4 UTCfl c  1b -  
4 y i o m i i M b  o ó p a 3 0 M b :

Cy.MMy lOO p y ) . ,  K o T o p m  c o c r a t M u e T b  
n o . i o B H H y  O U B H O 4 H O 0  c y M M h i  , n o K y n m a h b  
o 6 ( i 3 a H b  B H e c x i l  B b  i l e x p o K o i i c i o e  r y ó e p n -  
c k o c  K a 3 n a 4 e i ”i c T B o  H e  n o 3 a t e  3 0  4 h b 0  c o  
4 H H  I!3 i 7 u u e n i . i  c5b  y T a e p « 4 e n i H  x o p r o a b ,  
H a , i i i 4 H U M H  4 e n . r a M H ,  n b  C 4 e x b  K o x o p u x b  
4 0 3 i i o . i n e T C i i  e n y ,  y n . i a  r a x h  ' / ,  n a c x h c y M M h i  
. lU K B H A a u i o H H M M H  a a c r a M H ,  110 t i a p i i u a r e a h -
H 0 f i  H X b  U ’B H l l  H C b  C l b 4 y i O U 5 [ l M H  K b  I IH M b  
3 a  H c r e K m c e  n p e i i n  K y n o u a M n ,  4 p y r y i o  w e  
4 f l c T h  o ip E H O B H O H  cy.M.Mu r .  e .  T y ,  c b  k o x o -  
p o f t  H R M n y x c H  T o p m ,  n o  r i p i n u i c . i e i l i H  K b  
n e i i  n p e 4 . i o a e n n o H  tia  x o p r a x b  n a u o a a K H ,  
i i o K y n u R H K b  o ó n 3 x u b  o ó e c n e H i i r h  B H e c e -  
n i e M b  eH n a  n e p c o e  m - b c i o  I V  O r 4 b , ; a H n o -  
T e 4 ! l c H  K H H I H ,  K O T O p y lO  O i i b  3 a B e 4 e T b  4 4 a  
Kyn i e n L ' 0 0  m c  i m i h u m  h  c b  a T o r o  4 o 4 r a  
y n a a u H B a  i b  B b  K a 3 i ! a 4 c 0 c T B o  n o  5 %  h  2 ° / 0 
H a  n o r a m e H i e  K a u t i T a H i i  n n p e 4 h  B b  4 B a  n o -  
4 y r o 4 o B u e  c p o K i i  B b  I to n  H  u  / ( e K a ó p b  M b -  
c n u a x b ,  4 0  0 K 0 i i 4 a i e . ! h H 0 f i  y s i . i a T h l  B c e r o  
a r o r o  4 0 .1 1  a .

r i p o n i e  y d o a i H  m e . i a i o m i e ,  M o r y x b  b h -  
4 -Bxi,  e w e u i i e B t i o  in ,  O r 4 - B 4 e n ! H  l o c y . i a p -  
c T B e H i i u i b  l l M j i u c c T i i b  l l e r p o K o B C K o H  K i -  
3 e H i i o f i  I l a r a r b i .

( p o p v i a  o ó b H B  lenia.
Bc4b4CTBb oObHBXeniH IleTpoKoncKou 

K a 3 e H H 0 U  [1 1 1t n u  OTb 20 ABrycxa e.  r .  cnsib 
O0bHB0HK), 4X0 0 0 H 3 b lB l ii O C h  Kyilllrb K 3 3 e H -  
H y i o  Me4t,H;my nb  ce0 . fo p a  s a  cy.M.siy ( n p a -  
HMCblO) P 0 4 BeprsH CeÓK BCbMb OOH3aHHO- 
CTHMb II KOH4HUiHMb, noJlblU eH Hbl-Mb Bb
y c  o B i H X b .

r i p i l  c e . s i b  n p n . n r a t o  K i i H T a n u i i o  N .  K a -  
3 H a 4 e 0 CTH3 , HO B 3I10C -B  3 3 4 0 1 3  1 4 0  p y ó .  KO-
T o p u l i  o i .  c 4 y 4 , b  e c r u  T o p r i i  n e  o e n - H y T C H  
3 a  MHOK) n o 0 ) 4 )  c i  M b  0  !H l i p o m y  U b i C 4 a T h  
H a  M0 fl C4 c T b  llb N .

n o c T O H t i i i o e  M b i  ro W H T e i h c r i a  M o e r o  B b  
N .  O ó b H B  l e n i e  n n c a 4 b  n b  r o p o 4 b  N .  M b -  
c H u r  4 HH 1869 1 0 4 a .

( H U H  0  * a M U 4 i n ) .
r .  r i e r p o h o B b  20 A m y c r a  1869 r.

A c e c o p b , P a r e M H 4 b .

N . D . 6 3 1 9 . n e m n u K o n r . K H f i  K u 3 e i i u a i i  
Hu. lam a.

0 ó h f lB 4 H e T T .  4 T o o o r  i a c 4 o p a o r t o p n w e H i i o  
ó 4 )0  H a n c  o B a r o  J n p a i n e i i i n ,  o n ,  I ó M h h  c.  r .  
s a  N . 1 7 2 7 0 /8 5 6 9  o c H o B a H i io m y  h j  n a c r e H a -  
o i e i i i n  J 4 p e 4 ti r e . J i .H a r o  K o m u  r e r a  n o  c t .2  576 
n b  f ) ó u , e s i b  l l p u c y T C T i n  " l l e r p o K o e c h o i i  
K i 3e H i i o n  r i a . i . T U ,  ó y u y n ,  n p 01H B 0 4 1 m . c n  
18  ( 3 0 ) Cei lTHÓpH c .  r .  Bb  12 4 a c o B b  r h h  
B3 y t r u u e  T o p r i i ,  H a  n p o 4 a w y  n y r a  n p n  
® o i b « a p K b  B u M b ic . i o B b  c o c r o n m « r o  i»b , I >  
c K o s i i  J ’b 3 4 b  o r b  cyMMU 5 : 8  p y ó .  10  K o n .

K p o s i b  H3 y c T H U t b  T o p r o u b  4 o 3 a o i H e T C 0  
W en alO lU H M b ,  T o p r o B 3T I .c n  H0 Cp6 4 CTB0 M b 
3 a n e 4 a r a H 4 b i i b  u a K e T O B b ,  K o r o p u e  4 0 4 m- 
HU D UTh U p C 4 CTaB.ieHbl  4  > 12 4 3 COBb 4 HH 
B u m e  0 3H a> ieH H aro  411043 u  s t h  n a K e T M  
H C K p u T U  ó y . R y r b ,  n o  o K 0 H4 aH ii i n a y c T i i a r o  
T o p r a .

/ K e n a r o i u i e  y n ac T B O B aT b  B b  r o p r a i b  H a 
n o K y n K y  n o H M e i i o B a i i H a r o  0 y r a ,  oÓH3 aHW 
n p e . R C T a i i m  Ł 3 a i o r b  B b  T yóepH C K oe H4 H 
O K p y w i i o *  K ) 3 H a 4 e n c T i i o  H a 4 H4 iius iM  4 e i i b -  
raM H n a  cyMMy 51  py6. 81  K o n . ,  p a i m m o -  
mylOCH ’/,(, M-iCTlI CTOHMOOTll O3Ha4eHHO0 
c r a T h n .

y  11 la  Ta  4  e n  e r b  K a a H b  n p o i n B 0 4 H T c a  C4 b t  
4 ylOLUMMb o ń p i , 3 3 Mb:

CysiM y 2 5 9  p y ó .  5  k o b . ,  K O T o p a a  c o c T a B -  
4 n e T b  n o n c B H i i y  o u b u o H H o f l  cy s iM U  n o K y n -  
m i l h b  oÓH3 a H b  BH6 CTH B b  I le T p o K O B C K o e  
r y 5 e p i i c K o e K a 3 n a 4 e 0 CTBO He n o 3 We 3 0  41100 
c o  41m  0 3 B b m e n i f l  o ó b  y T B e p w 4 eH iH  T o p -  
TOBb H a0 H 4 HhIMH 4 C H hraM 0 , B b  C4 e T b  KO- 
T o p u x b  4 0 3 B0 4 HCTCH eM y,  y n 4 3 T H Tb  ' / ł  
n a c T b  cyMMU niiKiJH uau io i i i iL i .M H  0 ncTa.Mi1 
n o  n a p 0 u a T e 4 hH O 0  i i i b  u b H b  h  c b  C4 b 4 y -  
HJimiMH K b  HHMb 3a  HeHCTeKlHeC BpeMH KV- 
noH aM H , 4 p y r y i o  w e  n a c T b  o u b n o n i i o H  cy.si- 
Mbi t .  e .  T y ,  c b  K O T o p o n  n a 4 Hyxcf l T o p r a  n o  
n p i r i H c n e n i H  K b  H e ń  n p e 4 4 o w e m i o H  n a  x o p -  
r a x b  H a 4 óaB K H , n o K y u L iR H K b  oÓH3 a H b  o ó e 3 -  
neM HTh BH eceH ie M b  e n  n a  n e p s o e  M b c T o  IV  
O T 4 b . i a  n n o T e n n o H  k h h t h ,  K o T o p y r o  o h w  
3 a B e 4 e T b 4 4 H K y n n e i i H a r o  n y r a  n p n  c-o - iŁBap-  
K b  BUMMC4 0 B b  H C b  3 T0 T0 4 0 , i r a  y n 4 S4 0 - 
B a T b  K a3 H b  n o  5 %  h  n o  2 %  n a  j i o r a -  
u i e n i e  K8 n 0 T a 4 a  B n p e 4 b  B b  4 3 a  n o 4 y r o 4 o -  
B u e  c p o K H  B b  I iO H b  0  / [ c K c Ś p *  M b c f i u a i b ,  
4 0  oKOH4 aT C4 h H o ń  y n . i a T h i  c c e r o  a r o r o  
4 0 0  r a .

I l p o n i e  y c n o u i n  w e 4 a i o i u i e ,  M o r y T b  b u -  

4 b T b  e w e 4 neBH o B b  0 T 4 b 4 e H iu  l ' o c y 4 cp *  
c T B e H i ib i x b  H M y m e c T B b  n e r p o K o B C K o ń  K a~  
3 e i i a o ń  r i a n a T b i .



<t>opMa 06 l . S B .1e m 3.
B cxB A C Teie oobH B XeH ia H eTpoKoBCKoii Ka- 

3 eHHofi t l a  i a r H  o t®  20 r o  Am-ycia c. r. 
CHM l OÓ®HaX!lIO, STO OÓB.IblBHIOCb KyilHT 
K a3em ih iH  x y r®  iip n  «oxnB apK ®  Bmmmcxob® 
3a cyw.ny ( n p . u n c ^ i i o )  n o ^ B e p r a s  c e 6 s
B C B .H Ł oÓHlaHHOCTHMŁ w  K o H 4 i m i a M ®  n o -
w B inea iib iM i. u i. y c io u if l i® .

I l p i i c e M ®  n p n x a r a i o  K B H T a m i i i o  N. K a 3Ha- 
H e f i c i B a  BO u 3 H r i e ®  a a . i o r a  5 1  p y ó .  8 1  
Kon. K O T o p b i H  B i  c a y s a t .  e c x i t  T o p n i  He  o 
C T a H y T c s  3 8 M H O H ) ,  n o x y n y  c a M ®  b x h  n p o u i y  
BblClaTb Ba MOH CMfcT® BI, N.

I I o e T O H H H o e  M " B c to  H i u T e a b C T B a  M o e r o  b ®  
N . O o iH B x en ie  n u c ą  .1. b® r o p o 4 ® N. Mb 
c f l i ( a  4 « s  1 8 6 9  1 0 4 a.

(llMS H 4>1MHXifi).
r.  I l e i p o K O B i .  2 0  ABi y c T a  1 8 6 9  r o 4 a.

A c e c o p ® ,  P a r e M H . i b .

N. D. 6319 .  llcmpoKOiiKiia R a3eunan  
IlaAum a .

OóbHB.meT®, s i o  c o r x a c u o  pacnopii iK e  
Hiio 6 . $HHaHcoBaro y n p a B i e n i n  o t i .  13  
Mas c. r.  3a N. 1 7 2 7 0 /8 5 6 9  ocHouaHHOMy u*  
nocTaHoBHeHiii  y s p e 4 H T e . ibna ro  Koiw ineTa 
n o  e r .  2 3 7 6 ,  b® Oóme.M® IIpncyT C T B ia  l l e -  
TpoKoucKoH K a jeHHou l l a i a i b i ,  6 y 4 y r®  n p o -  
H3B04HTbCH 1 8  (30)  CeHTHÓpH B® 12 43COB® 
4 HH H3ycTHbie Topi K ,  Ha n p o 4 a « y  t o c t h h -  
HHl(hl b ®  r. B p * e 3 a n i ( b i  c l .  aeMxeto, c o c t o -  
HUłeń Bi. H o n o p a 4 0 MCKOMl. y ® 3 4 ,6  o t i .  c j m -
m m  1 ,3 1 2  p y 6 . 8 0  k o u h . k i .

K p o M U  H 3 y C T H b lX ®  T o p r o a ®  403B03fleTC.’J 
m e s a ro m l iM i ,  T o p r o a a T h cs  n o c p e 4 CTBOM® 
aanesaTaHH hii i .  naKeTOu®, KOT.ipbie 4 0 .1a  
Hbi obi Tb np e4craB 3e i ib i  4 0  12 Macois® 4 HS 
Bbiuie o3H asen H aio  Milena H b t h  neKc-rij  
BCKpbiTbi 6y 4 yT b  no oKOHMaHin H3y c T H . r o  
Topra.

/Ke.ial0 U(ie y s a c T B o n a i b  b ®  T o p r a x ®  Ha 
n o n y c K y  n o H M e K O B a H H o i i  r o c T U H H H t i b i ,  » 6 h  
3 a n w  n p e 4 C T a a i i T b  3 a x o r ®  b t .  P y ó e p H C K o e  
H / l i i  OKpyasnoe K a 3 H a 4 e ń c T B 0  H ax i iM H b iM H  
4 e H b i  a» iH  n a  cy.MMy 131 pyó. 2 3  K . ,  p a B H f l i o -  
lH y i O C S  ]/ 10 4 3 C T H  CTOHMOCTH 03Ha4PHII0H 
C T a T b H .

y n / i a  r a  ,xeHer® KaaH'B n p o H 3B0 4 H i c a  en®-
4 yKiu(HMb o ó p a 3 o M ® .

CyMiwy 6 5 6  p y ó .  4 0  K on.,  KOTopas coCTae- 
xneT® noaoBiiHy oi(T.H04H0H ryMMM, noK yn-  
IHHKT. 0ÓH3atl® BH0 CTH BT. I le  r poR cB Soe

ryóepHCKoe K 3 3 Ha4 eficTBo ne  n o 3 » e  3 0  4 Heń
C0 4 HH H3B-Bu(eHiH 0 6 ® y T B e p i K 4 e n i n  Top 
r o B T . ,  Ha.iH4HbiMH4ebra.MH, u ®  c h c t ® k o t o - 
p ® ix ®  4 0 3B 0H se T c s  esiy ynx»THTb %  MacTb 
CyMMbl HHKOH43I(ioHHhlMH XIICTaM H,  HO Ha 

p i m a T e H H o f l  IIX® i p E H l ł  II  CT> c . l 1 54y!OIHHM H 
Ki.  ini.MT. 3a H C T e K i u e e  upeais  KynonaMH, 
4 p yry io  w e  Maorb olvbhomhom cyMMbi t . e. 
T y ,  c® K O T o p o ń  HasayTCH Topru no  npiiMH- 
c x en i i i  k i  Heli l?pe4  ioweHHOH Ha T o p r a i ®  
Ha4 6 iuKH, n o R y n u i n m .  oóx3aH® oóecr io -  
4 HTb BiiecetiieMb e s  h-  n e p B o e ir E c r o  IV  O r -  
4 ® -a unoTesHOH k h h t h ,  K OTopywoHi.  3aBe,  
4eTT.4,iH Kyu.ieH loń i o c t h h h h h w  ii ct.  s t o t o  
4 o s r a  y u s a s i in a T b  bt. Ka3 n a 4 eScTiio  no  
5 %  u no  2 %  Ha nopvUieHie KanuTa. ia  
B n p e 4 b B b 4 ua n 0 .1y r 0 4 0 Bi.1e c p o i n  HbliOH®
B 4 eKa6p® M T.CSUK XI .,  4 0  0K0H4aTeHbB0H 
y n s a r b i  u c e io  s r o r o  4 041a.

I l p o s i e  y c / io e i s  .'be.iaiom ie M o r y t i .  b h -  
4 ® ti .  b t .  0 T4 ® ,ie . iH  r o c y 4 apcTBeHHh)xT> 
MMyii(ecTBi> l l eT p o K o B C K o n  K a 3 e H n o i i  I l a -  
4 a T b i .

4>OpMa O Ó I H B H e H i f l .
B c / l ® 4 e i B i e  o ó b H B . i e H i H  H e T p o K O B C K o i i  

K a3ena  H ria. iHThi o n , 2 0 A B r y c i a  c .  r . - c K M b  
o 6 t . h b i h k ) ,  s t o  o 6 a 3 b i 8 a r o c b  K y n U T b  K a 3 e n -  
Hyio r o c T H H H H i i y  b t ,  r .  B p w e a i m n a ,  3 a  c y M -  
w y  ( n p o n n c h w )  u o 4 B e p r a s  c e ó s  b c ® m t .  o t . h -  
3aHHOCTHMT> H KOH4Hl(iH.MT.  n o M B i ą c H U b l M b
b ł  y o . i o a i s x b .

r i p n  otiMb n p n r s a m a i o  KBHTaHniioN. Ka-  
3 H a 4 e u c T B a  h s b h o c ®  3 a , i o r a  1 3 1  p y ó .  2 8  k . ,  
K O T o p b i ń  b t .  e s y s a ® ,  e c . i H  T o p r n  h o  o c T a -  
H y T e s  3 a  m o h ) ,  n o  i y 4 y  c a M i ,  h . i h  n p o u i y  
B b i c . i a T b  H a  m o h  e s e n  b t .  x7.

I l o C T o a H K o e  m ® c t o  w n r e s b O T B a  M o e r o  u ®  
N .  O ó b H u s e H i e  H H c a . i ®  b ® N .  > i®CHi(a  . . . .

4 HH 1869 r o 4 a.
(h m s h  «>aMH.iin) 

r. IleTpoKoB® 2 0  A Brycra  1 8 6 9  r o 4 a. 
A cecop® ,  PareMH/ib.

n!  D .  S349. Ilem pon oecK ta  Kazeiman- 
Ilu.tama.

0 6 ® s u s s e T l ,  4 T o  c o r s a c H o  p a c n o p s w e -  
H i i o  6 . 4 > H H a i i c o B a r o  y n p a B . i e s i a  o t ®  13  
M as c .  r .  3a  N. 17 2 7 0 /8 5 6 9  o c n o u u H n o M y  s a  
n o c T a H o B . i e H i n y 4 p e 4 H T e / i h  a a r o K  . M H T e T a  u o 
®T- 2376  b® Oóme.M® I l p H c y tc b I h  I l e T p o K o B .  
c k o h  K 3 3 6 H H 0 H  I l a . i a B b i ,  ó y 4 yr® n p o H 3  10-  
4 H T b C S  18 (3 0 )  C e H T H Ó p H  C. r. B® 12 4 3 C 0 B ®  
4 H S  H 3 y C T B b i e  T o p i  h  Ha  n p o 4 a a i y  K 8 3 eH U O H  
M e , l b l l H U b l  I I l y p o K ,  c i  pb lÓHOlO  alOB/ieK), C c -  
C T O f l lU e H  BT» PaBCKOMT» y ' B 3 4 * B  OTT> CY.MMbl 
1 ,2 0 7  p ) 6  6 0  Kon.'

KpOMS H3yCTHWXT» TOprOBB 4 0 3 I 0,1fleTCH 
H i e / i a K > m n vi»,  ToproBaibcH nocpe^cTBŁMi.  
aaneH ^H H bii l  naKeTOB"b, K oropwe 4 o^}KHbi 
6 biTb n p e 4 CTaB>ieHbi 4 0  12 HacoBt 4 na b h i -  
m e  o 3 HaHeHHaro MHC/ia h  s t u  naKĆTbi 
BCK pbJTW 6y4>’TT» no  0K0H4UH<M H iyCTHai O 
Topi a.

rKejafOU^ie ynacTBOBaTb bt* ł o p i a n ,  na 
noKyilKy UOiiMeHOBaHHOń .Yie,1HHHlVb2, OÓH3a-
Hbi n p e 4 CTatmTb 354011* bt» I y 6 epHCK,oe

H 4 H  O x p y A H o e  K a j i j a ' i e i i c T B o  h a i I H I H m m h  
4 e i ib r « M M  Ha cy > iM y  120 n y ó .  76 K o n .  p a n H f l -  
łOLMyiocH V jo  ’l a c T U  c t o h m o c t u  o i H a M e H ' i o M  
C T a T b H .

y r u a T a  4 e n e n  KaTH'B n p o i i3 i « » o 4 H T C f!  c a K -  
4 yfO!J4 HMT> OÓpaTOMTr.

Cy>my 603 pyó. 80 k o h . ,  Kom pan co craw  
4f leTT» i i O / i o B i i n y  ou lS ł jM M H o H  cyMMbi, n o R y n -  
U p i K l i  OÓH3ćHT> BI i eC T H  HT» I l e T p o K O B C K O H  
ryóepHC<r>e K .iHaMeficTno łie noame 30 4 Hea 
CO 4 H H  H l B l i l U P H i H  oÓT> y T B e p j K / i e n i H  T O p -
r  o  B t  h m h h h k u M h  4 e i  b r a .M H  b t .  c iieTT> r o t o -  
p b i n .  4  330 i»ieTCH e v y  y i  i a T H T  ł/ 4 H a c T b  
c y v iM M  . i i i K u n j a u i ■i h ,h w v ! h  ^ i i c t a m h  n o  t i a - 
p H l j a T e . 7 M ! O H  HXT» H'BH'B II CT» C/1l 54yK)U^M- 
MH K i l  II H.\IT> T7) H C T e K M ie e  B p e v iH  K y i l i - H a -  
MH, 4 p y i y H )  Hi - ’n C T b  f U 1 .H 0 4 H O H  c y >1 vibl T.  e.  
T y, c i r  k -  r o p  n  n a H n y T C H  T o p r n  n o  n  p  n  4 u  - 
c  e n i l i  k i  He 11 n p e . i / i -  Hie*iHOH h h  l o p i o X T .  
H a 4 0 -  BK H,  H o K y ( i i m | K T »  {»OH3aHT» o r  e T I i e H H T b  
b h e c e h i e m 7 >  e  < n a  n e p i i o e  v . t c t o  I V  0 t 4 *B- 

a a im'iTeMBoii h h h i t i ,  k o t o  y i o  ' ' l i t  3 a B e 4 e n ,  
4 .1H K y n  l e H H o i i  w e . i b i i n L p w  I H y p c . K i i  u  ct> 
a r o m  4  ) , i r a  y n  l a m m a T b  bT» K a 3u 4 •*ń c T b o 
n o  5%  h  n o  2 %  n a  n o r a m e n i e  K a m i T a . i a  
B i t p e  j v  bt> 411a  n o  i y r ' * 4 0 B H e  c p o K a  b t .  1k>- 
HT. h  / ( e K a ó p S  m T j c h u h x v ,  40  OKOH i a T e / l h -  
H o f t  y n  ifTTM B c e r o  b t o t  » • l o . i r a .

f l p o n i e  y c i o B i r t  H i e . i3K » in :e  M o i y r i *  b h -  
4 *BTb eHie 4 u e b h o b v  0 i 4 l> ieHin i o c y 4 &p-
CTBeHHKIXT* H V iy ! i ;e C  1‘BV f l e r p O K O B C K . O i l  K d -  
3 e m h o h  r i a n a T b i .

<J>opMa o6i,nB4ew!H.
B i / i ’B . ’C T B ie  o o T H B i e H i n  I l e i p o K o B C K o i i  

K a . i e H H o u  I l a ^ a T b i  o t t >  20  A ^ r y c T a  c .  r .
CHMŁ 0ÓT.HB 4 TO * ‘ÓH 3b lB d K)< h  K y  I IH T h
K a ^ e m i y f O  w e  b i i w u y  I J H y p c K T ,  a a  c y w iw y  
( n p o n  i i c i i o )  n o 4 B e p r a s  - c e ó s  b c ® m ®  _ o 6 s -
3 3 4 H 0 C T S M ®  11 K 0 H 4 H L ( i s M ® ,  n O M ® U te H H b ]M ® ,  
H® y c  "o  iHX®.

r i p n  4 6 m ®  n p n  l a r a i o  K B H T a H u i H )  ^  K a 3 H a -  
4 e H C T B a ,  n o  b b h o c ®  3 a s o r a  120 p y ó .  76 K o n .
K T '  p b l H  B® C ! J ' 4 a ®  e c . l l l  T o p i  H He O C T a -  
H y T c s  -aa ,m i i o h i  n o . i y s y  c a m ® ,  n a n  c p o i n y  
B h i c . i a r b  n a  m o h  C 4 e r ®  b ®  N .

I l o c T o s s s O e  m ® c i  o  W H T e  i c T i i a > i  o e r o  b ®  N .  
0 5 ® H n a e i i i e  n u c a a ®  n ®  r o p o 4 ® N .  M ® c « u a  

4 'i fl  1869 ri>43.
( i i m . i  h  a . a m i i . i t a ) ,  

r. I l e T p o K o i i L  20 A B i y c r a  186.) r. 
A c c c i p ® ,  P a r e M H 4 h .

iV. D. 6107. Dyrekcja Rządowa leatrów  
Warszawskich.

Podaje do powszechnej wiadomości, że z po­
wodu nie dojścia do skutku dwóch poprzednich 
licytacji ogłoszoną, zostaje trzecia głośna (in  
plus) licytacja na wynajęcie lokalu w zabudo­
waniach Teatrów W arszawskich pod Nr. 1 i 4 
składającego się ze sklepu z izbą ua parterze 
i dwóch izb w antresoli.

Licytacja odbywać sig będzie w d. 4 (16)  
W rześnia r. b. w biórze D yrekcji Teatrów w 
gmachu Teatrów pomieszczonem, o godzinie 12 
w południe i rozpocznie się od ceny dzierża­
wnej rs. 304 rocznie.

Termin trwania kontraktu najmu oznacza się 
od dnia 19 W rześnia (1 Października) 1869 r. 
do dnia 19 Czerwca (1 L ipca) 1872 r.

Gdyby jednak przed upływem tego terminu, 
okazała się potrzeba zająć rzeczone pomieszka­
nie na użytek Teatrów, w takim razie Dyrekcji 
Teatrów służyć będzie prawo wymówić takowe 
w każdym czasie, za poprzedniem na miesiąc na­
przód zawiadomieniem o tern lokatora, który o- 
bowiązany będzie wyprowadzić sig bez roszcze­
nia jakichkolwiek z tego tytułu pretensji.

Przystępujący do licytacji powinien złożyć 
kwit Banku Polsk iego na deponowane w nim 
vadium w gotowiznie, wyrównywające '/, ceny 
lokalu do niniejszej licytacji podanej, to jest w 
kwocie rs. 76.

W  lokalu przedmiotem niniejszej licytacji 
będącym nie mogą być założone: cukiernja, ka­
wiarnia, restauracja, szynk piwa i wódek, skła­
dy wyrobów chemicznych i innych materjałów  
łatwo palnych jak  niemniej zakłady utrzymują­
ce warsztaty.

B liższe warunki dotyczące w mowie będącej 
licytacji, są do przejrzenia w biórze Dyrekcji 
Teatrów każdodziennie od godziny 10 z rana do 
1 z południa, wyjąwszy dni świątecznych i nie­
dzielnych.

W arszawa d. 12 (24) Sierpnia 1869 r. 
p. o. Prezesa,

Badca K olegjalny, Bojanowski.
Sekretarz Dyrekcji, Goślicki.

N. D 6 1 4 9 .  R a n a A b H H K b  I ' a p n o . i n H c i s a i o  
M j . i j u .

06®:iB.iHeT® 4 to  16  (2S) CeHTnOpn e. r .  u® 
1 2  4aC0B® J’T p a  Ó JftJT® npOH3B0)(lITbCH p.® 
npiicyTO.TP.iu y® 3j(H aro y n p a i i j te n ia  n o e p e s -  
ctbom® oiieuaT aH iib ix®  s e a - ia p a n id  ( i n  m i­
n u s )  T o p in  hu o rg a n y  c® n o j p a j a  pa6oT ®  n o  
uomiHK® PnM CKO-KaTo.iH4ee.iaro K o cT ezn , 
itó c T e jb u o ii o rpaR iu  u  k o jo k o jis h ii b ® r .  P a p -  
B o ja n ® , o t ® cm'Bt h o S cyuM si 2 ,7 0 0  p y ó . 10  
Kon. H34HC.xeHH6i.Vb i 71,3^11 Mn® u  P y 6 cp H - 
CKHM® ApXIITeKTOpOM®.

jK e x a io ip ie  s . i t I . m t ,  BSHTh cita3aHHbin noj- 
psj®  jo jiiiH b i npa o6® iiB xen iii HamicaHHOM® 
na rep6oB.nl Cyuur® 3 0  Kon. socTOHHcTBa a 
no *opw® iipn ce>i® upnaaraeM oS npejcTa-
BUT® K a3Ha4eftcicyio KBiiTanniio Ha BHeceH-
h u H hm® s ax o r®  b ® copa3ii® piiocT H  ' / , 0 4 a -  
cth  omB t h o S cyMMbi t . e . 2 7 0  p y 6 . 1 koh ., 
K O T O p w d  t o  3 o x o r®  i n n e  t ®  o u t ®  B H e c e  <9

X

H a x H 4 H b i M H  f l e H b r a a H H X H  Hi e e a K x a j H b i M H  h x h  
XH B B H jan iO H H b lM H  X H C T U M H , H.IH B t i p O i e M ®  
S p y r H M i i  Kpej(HTHbiM H O y M a r a M H  p a 3 p e u i e H -  
H b i a n  b ®  n p i e M ®  H a  s a x o r a ,  K O Topuil H e y -  
CTOSBiueMycH n p a  t . i k o e k i x ®  Topfax® óy^CTT, 
B03Bpam eH® , a  y jep jB aB u ia ro cH  6 y je T ®  b h -  
cxaH® b ®  BaHK® ^ x h  n p a p o m e H ia  n p o n e H - 
TOB®.

ToproBM H  ate yczO B ia xaK® paBHO h  c a t -  
Ta M oryT® SbiTb pa3C M aT paB aeabi b o  b c ®  
npncyTCTBeHHbie s h h  3a iicK xioneH iea®  u p a 3 j ( -  
H H 4 H U ®  HTaSeXbHbJX®  BŁ PapBOXHHCBOM® 
y®3^H0M® y n p au x eH iH , o6®HBxeHia ROXiKHbi 
SbiTb n a e a H b i  i e T K 0 ,  h h c t o ,  6e3®  b c h k h x ®  
n o n p a B O K ®  a  h o j t h c t o k ®  h 6 o  BH ane TaKO Bfaie  
n e  O yjyT®  u p a n a T H .

$ o p a a  o 6 ® i i B x e H i a .

B cxk^C T ie oó®HBxeHia IlauaxbH iiK a P a p -  
BOXHHCKaro y®3Ad o t ®  . .  I io h h  c. r .  3 a  Ais. . 
Aaio c iio  g eK zap au iio  b ®  t o m ® ,  t t o  o ó a ab iB a - 
I0C6 B3ST® B® I io jp a r®  paOoTbi no  h o t i i i i k ®  
Phm cko  - K aTO X H 4ecnaro KOCTexa, K o c re jb -  
h o 8  o r p a jb i  a  k o x o k o x s h u  b ®  r .  I ’apBOxaH® 
3a c y M u y  (N . u p o u a c b io )  KBaTaHi;iio o B H e -  
c e m a  mhoio 3 a x o ra  b® KOJiaaecTF® 27 0  p y 6 .
1 k o h .  n p a  c e n ®  n p e ^ C T a B x m o  c ®  t ® m ® ,  4 t 0  
Ta K O B o i ł  a a x o r ®  e c x a  h c  y ^ e p i K y c b  n p a  T O p -  
ra x ®  6 y je T ®  u t  B03BpameH® Ha p y u a  ( a x a  
n o  n o 4 T ® ) ,  a iH T e x b c T B O  M o e  b ®  N , r o j ® ,  m®-  
can®  a  a a c A o ,  n o f l u a c b  j o x a t H a  6 H T b p a 3 Q o p -  
4 H B a .

P . TapBoxHH®, A B ry c T a  12  j h h  1 8 6 9  r .
3 — 3 HanaxbHHK® y®3,Ta.' ( ................. ) .

N .  D .  6 4 7 1 .  H a u a . t b H U K *  H b x a n u u c n a z o  
■ \ R 3 4 a.  1

C u m ®  o ó ® H 8 4 H e T ® ,  h t o  Ha  o c H u B a u i H  B u -  
C o n a H H i e  y T s e p  « 4 e H H W x ®  7 ( 1 9 )  I h i u h  1 8 6 6  
r o 4 a  u p e M e H H b i i ®  H o c T a H o i M e H i H ,  o o n o c o G ®  
c & o p a  3 a  n p o 4 a * y  i m  r e H  n a  a p e c  1 b h h c k h i ®  
3e M H H I ® ,  H y K 3 3 a  II IO UKOH K a . l e H H O H  I l a -  
a a T b i ,  o t ®  11  A u r y c T a  1 8 6 9  r o 4  1 3a  N .  8 9 9 ,  
4 4 H n p i o ó p B r e n i a  u p o a H H a u j i o s a a r o  4 >10 - 
4 a  b ®  4 e p e u H 9 x ® ,  B 4 a 4 - B  i b t t b l  K o r o p m x ®  
He n p * 4 c r a B H , i H  4 e x . m p a n i H ,  n u  o c T a B / i e -  
H i e  a a  HHMH s  r a  [ O i p a n a ,  c ®  2 0  A a r y c T a  (1  
C e H T H ó p n )  1 8 6 8  r .  n o  I ( 1 3 ;  F e i i B a p n  1 8 7 0  
r o 4 a ;  bt* u p w c y T C T B i w  J ^ B i a n  > « C K a r o  y*B3 4 * 
i i a r o  y r i p a B / i e ł i i n  6y 4 y T V  n p o n i B e 4 HTCH i n  
p l u s  n y ó  lU H H b ie  T o p r w ,  K a m 4 hi ft  p a a i .  b t ,  1 0
H a C O ł ib  y  T p  ■>, BT» Cp oKaXT,  11(1/A e y  K.a3 aHHWXTł, 
h m c h h o  n o  n o p « 4 K y  K a w 4  4 e p e » H P J ,  h , i h  
c o 6 c  i B o . i H o c r n  c o c r a B . i H K n u e n  0 4 H0  w e l i ­
n i e ,  HttMHHaH OTTł CyMMT, l lOM’Bm e H H b lX 'b  n/>n  
K 0 H1 4 OH 4 e p e n H H ,  bt»  i m m e  n p H / f o m e t t n o n  
b T i ^ o m o c t h ,  n a  u p e M H ,  c o  ą u h  n p o n . ł B 0 4 - 
c T H a  T o p r o B T , ,  n o  l ( 1 3 >  l e n n a j m  1 8 7 0  1 0 4 a ,  
B V K&KOBOH c p o K T ,  w e . i a i o i n i n  M o . * e n >  n p n -  
C T y n n i b  K i .  T o p r a . M i , .

B c a i i i i  . K e . i a i o i i i i H  n p i i H H T h  h ®  o p e r i x y  
'  d p o i i H H a m ' o H i i h i e  4 0 x 0 4 1 ,1; a i ,  h h j k s  r io H M e  

H O naHH W X ®  HMCHIHX®, 4 0 H .® eH ®  HB HTbCH 
b t ,  y ® . i 4 H o e  y u p a B . i e H i e  a ®  H 3 3 H a 4 e H H ! , i e  
c p o K H  11® 1 0  M a c o  u® y i p a  h  i i p e 4 c r a ! i H T b  
n p e 4 e a p m e . i b H o  3 a . i o n . ,  n a  v a d i u m  ’/ ł i  i c r b  
B c e t i  c y M b i  n a 3 H ' i 4 e H H O M  k ®  n y ó / iH 4 H ® iM ®  
T o p r a M ® ,  Ha iHM HbiM i!  4 e i i h r a M H ,  H a n  K p e -  
4 HT HbiMH ó iM e T a .M M ,  K a K ' i H o i i  s a x o r ®  n e y  
C T o H B U i ' .M y  11a  T o p r a x ® ,  c e i l  M ac®  Hie ó y 4 e r ®  
i ) 0 3 B p a u f e H ® ,  t o t ®  * e ,  3 a  K o T '» p W M ®  o c T a -  
HeTCH 4 o x o 4 t i a H  c r a r h H ,  o 6 H 3 a H ®  n o n o . i -  
H H T h  33.101® c e i i M a c ® ,  h , i h  n ®  n p o 4 0 4 » e n i M  
l 5  4 Hef i  o r ®  n p o B 3 B 0 4 c r u a  T o p r o i i ® ,  4 0  r o ń  
r o 4 H 4 H o f i  c y i n i  j ,  K a K a u  6y 4 e r ®  n p e x x o a t e -  
H a  h m ®  H a  T u p r a x ® .

06® y e x o H i a x ®  n y o x H  i H b i x ®  T o p r o B ® ,  m o -  
H iH a y z H d T b  111 L ( R x a H  > u c k o m ®  A, ' B i 4 H o m ®  
y n p a a x e H i n ,  e a i e 4 n e B H o  o r ®  9  m s c o b ®  y  r p a ,  
40  3 l a c o H ®  110 n o x y x i i i i ,  H C K x r o  i a H  i i p a 3 4 - 
HIlMHblX® 4 H eH .

B B 4 0 M 0 C T ®  HM®Hi. M® B® K O T o p w x ®  n p o -  
n H H a i t i o H K b l e  4 e x o 4 bi H a  K p e c T b H H C K H X ®  
3 e M , iH x ®  o T 4 a w ) T c a  u ®  a y e H 4 y ,  n o c p e 4 ~ 
CT B0M® u y ó i H M H b i i ®  T o p r o B ® ,  4 -1H y a e x H -  
M eH ia  c p e 4 0 T B ®  H a 3 H a 4 e H H b i x ®  Ha B 0 3 H a -  
r p a f f i 4 e n i e  B i a 4 ® . i b i ( e B ® ,  3a  3 e M i H  o r 4 »H-  
HblH K p e C T b f l H a M ® .

a )  B ®  H M k l l i f l l ® ®  CO C T O H m H X ®  H 3 ®  H1J * 
c k o x i . k h x ®  4 e p e B e H h :

1.  9  ( 2 l )  C e H T H Ó p H  1 8 6 9  r o 4 a ,  b ®  n u t -
HiHii:

I l e H M K H  K o 3 x o b o ,  o t ®  c y M M U  7 9  p .  9 5  k .  
c e p  ;  C a p x H H o  K o m o h h h o ,  o t ®  2 3 1  p .  5  k .  c . ;  
y i f o ó e p s 4 3 ® ,  o t ®  2 9 9  p .  2 0  K.  c . ;  M i x r o w n H i ,  
o r ®  ( 8 0  p .  5  K. c  ;  P y M o K * ,  o r ®  1 2 5  p .  6 0  
k .  e ;  C y x e p a i K i u i ® ,  o t ®  1 9 9  p .  4 2 %  k .  c . ;  
H l b l H K H ,  o t ®  6 7  p  6 5  k .  c ;  1 ' j m o b o  K i m p h -  
H e ,  o t ®  7 3  p .  2 0  k .  c  ;  H y m e B o ,  o t ®  7 6  p .  c . ;  
P h i 43e B o ,  o t ®  1 4 0  p .  c . ;  y H 34o B o ,  o r ®  88  p .  
c e p . ;  / K o x m ,  o r ®  8 7  p .  4 0  k .  c .  h  b ®  h  m o h  h i  
O i i H H o r y p c K " H  0 p 4 H i i a i t i H ,  c o c r o H u ^ e ń  H 3® 
3 8  4 e p e B C H b ,  o t ®  cyiMMM 2 , 0 1 8  p .  5  k .  c .

2 .  1 0  ( 2 2 )  C e H T H Ó p n  1 8 6 9  104 a ,  b ®  h m ® .
H i a x ® :

B o x « b o ,  o t ®  c y M h i  8 5  p .  1 5  k .  c . ;  y a p u o -  
t ( i i H ® ,  o t ®  9 9  p  7 0  k .  c . ;  K o T e p . M a n b  o t ®  
7 0  p .  8 0  « .  c  ; K x i m e ,  o r ®  5 9  p .  c . ;  ^ I e c H ® B 0- 
4 0 / i b H e ,  OT® 1 0 8  p .  1 5  K.  c  ;  M o 4 X a ,  o t ®  1 7 0  
p .  c ;  I l p * e 4 B o e n o ,  o t ®  1 4 4  p .  7 0  k .  c  ;  l l i -  
b x o b o ,  o t ®  1 3 6  p .  1 5  k .  c  ;  l U y x . M ® p a i ®  o t ®  
3 3 1  p .  2 5  k .  c . ;  C y x K o u o - n o x b H e ,  o t ®  1 4 5  p .  
7 0  k .  c . ;  y H H K o n o ,  o t ®  6 7  p .  c . ;  B x k c h h ® ,  
o t ®  1 3 1  p .  5 0  k .  c . ;  I ( ® m H e B o ,  o r ®  2 2 9  p .  3 0  
K. c . ;  b ®  H M ® H i u  K p a c H e  c o c T O H U ( e M ®  H 3 ®  
1 8  4 e p e B e H b ,  o t ®  6 6 3  p .  5  k,. c - ;  A k i u i t b o  

OT® 88  p .  1 5  K .  C ;  O c ® K ® - 4 0 4 b H b l I I ,  OT®

1 2 5  p .  7 0  k .  c . ;  C m B i j h h ®  o t ®  9 4 .  p .  1 5  k.  c . ’ 
A o n a p H H ® ,  o t ®  2 2 5  p .  4 5  k .  c .
0)  B ®  M M S H i B X l  COCTOHU(HX® 113® 0 4 H 0 &  

T o . i b K o  4 e p e B H H .
1 . 11 ( 2 3 )  C e H T / i ó p H  1 8 6 9  r o 4 ’i ,  b ®  h m ® .

H i m ® :

B i p T o x 4 bi, o t ®  cy.MMM 5 9  p .  8 5  n o n .  c e p . ;  
B a p a H b p e ,  o t ®  21 p .  c .; B p m o s o i i o - B e x b K e ,  
o t ®  2 3  p  c  ; l l e p n u r o p j K  b 0 t ®  2 9  p .  o.,- 4 x y -
r o x e n K n - i M H p o c b i ,  o t ®  1 1  p .  C ;  Ą  ! y r o x e H K a -  
B e x h K a ,  o t ®  2 9  p .  4 0  k .  c e p . ;  T o x H H b ! ,  o t ®  
1 1 9  p .  7 0  k . c e p . ;  C x e p K H ,  o r ®  9 2  p .  c . / l ' p a -  
ó o B o - r e H C ® ,  o t ®  1 8  p .  c . ;  r p a o o s o - B e x b K e ,  
o t ®  2 2  p .  c . ;  H h h h ® ,  o t ®  3 4  p .  c . ;  H s b h h m  
o t ®  20  p .  c ; K a M e H i u j e - c x e c i m e ,  o  r ®  1 5  
p .  c.; K x e n o B o  o r ®  2 1  p .  c  ; A  , r y H u ,  o t ®  7 9  
P- 8 0  k .  c . ;  - l i r y H b i - n o K o e H o ,  o t ®  1 0  p .  c  ,• 
P ć M Ć y B K a ,  o t ®  3 4  p .  c . ;  I l l  l H C w - x e i p e  o  1 ® 
2 0  p .  c ;  C  . c h o b o ,  o t ®  1 8  p .  c ;  T y p o i i o ,  o t ®  
5 6  p .  7 0  k .  c . ;  B y . i h K a - x a n e H U K a H ,  o r ®  3 8  
p .  c . ;  B h x i . k o b o ,  o t ®  2 8  p. c . ;  3 a r y ® e  n a T o -  
p u ,  o t ®  2 8  p .  c . ;  3 a i e B o ,  o t ®  1 3  p .  c ; K p a c -  
k h  c x e c n i ( e ,  o t ®  1 4  p .  c  ;  B o x H - B e p * 6o » C K a H  
y M a c T K O B b ix ®  B X i 4 ® x b 4 e B ® ,  o t ®  8 4  p .  c . ;  
B o . i H  u e p m ó o B C K a H  X M T . i e i i c K H i ® ,  o r ®  3 4  
p .  c . ;  B p w o 3 0 B o - M a x e ,  o t ®  3 2  p .  c . ;  Pe M Ó o B O ,  
o t ®  5 2  p .  5 0  k .  c  ;  X y M e n u i f H o  p e T K H ,  o t ®  
4 6  p  c . ;  r p y 4 y c K ® ,  o t ®  2 9 4  p .  c . ;  X ) M e H i ( H -  
H o - a H 4 p n x H ,  o t ®  5 1  p .  6 0  k .  c  ;  K  H O i u e B o ,  
o t ®  1 8 0  p .  6 0  k .  c . ;  y I ; C H ® B o  r y p H e ,  o t ®  2 0  
P -  c . ;  M ® p m a n o B O ,  o t ®  1 4  p .  c . :  I l y p a t M u e -  
n o M H H w ,  o t ®  2 0  p  c . ;  n p * n a i i . i b 4®, o r ®  9 2  
p .  r . ;  C o k o x o b o ,  o r ®  4 0  p .  c . ;  B u c b i i e B O  
M B p a t e e B C K a r o ,  o t ®  2 5  p .  2 0  k .  c  ;  / K a p H O B O  
l o T . i e ó i i i a ,  o t i .  1 8  p .  9 0  k .  c . ;  y K a p H o a o  y -  
M a c T K o i i b i x ®  B x a 4 ® x h u e B ® ,  o t ®  3 5  p .  c ;  3 a -  
K p m e B o - B e x i . K e ,  o r ®  3 4  p .  c . ;  3 a K p j R e B o - M a -  
x e ,  o t ®  2 4  p .  c . ;  B H C b i i e B o  y  i a c T K O B b i x ®  

b  , a 4 ^ . , |>l ' e u 1 ’’ ° 1,fc 1 0  P -  c . ;  n m y x K H - r y p H e ,  
OT® 1 9  p .  c. ;  I l y p m i m e  p o 3B o p b i ,  o T ® 2 8 p .  c . ;  
K o x a K H  M a x e ,  o t ®  1 4  p .  c .

2 .  1 2 ( 2 4 )  C e H T H Ó p H  1 8 6 9  r o 4 a ,  u ®  m m ® .
H i m ® :

tapHOBO CTapa Bee®, o r ®  cyMMi.1 2 6  p. c.;  
K o 6 bixHHo e 4 biTbi, o t ®  4 5  p y ó .  c e p  ; KaHap-  
HieBo-cK y3e , o r ®  2 6  p y ó .  c e p  ; K o H a p m e B o -  
c x a u K i i ,  o r ®  2 9  p. c  ; / I o h k m  KaxHH'JHCKaro,  
o r ®  2 0  p .  c ; yieHKH IIilXHTOBCKaro, o t ®  2 0  
p.  C.; M y p a i iK a ,  o t ®  4 3  p. c . ;  H a c S p o B O  4110- .  
p a i ie H e u ® ,  o t ®  4 8  p. c. ;  I l a e B o - B e x h K e ,  o t ®  
4 0  p. c.; l l a e i i o - K p y x e ,  o t ®  4 3  p. 6 5  k .  c . ;  
Pyu iK O B o,  o t ®  5 0  p. 4 0  k .  c  ; B p y o x e a o ,  o t ®  
3 3  p. 6 0  k .  c.; B p y  o x e i iK o ,  o t ®  2 3  p. c. ;  f l a e -  
B o - u i B c x i m e ,  o t ®  2 8  p .  c ;  C M u cam ® -n H H K H ,  
o t ®  2 2  p. c. ;  T o r o x e - B e . ib K e ,  o t ®  4 6  p .  c . ;  
r o c t o m h h ® ,  o t ®  4 9  p. 3 i  k .  c . ;  K ip r ® u iH H ® ,  
o t ®  p. c. ;  Hecry.M® o t ®  4 6  p. c . ;  PbiKaMeB-  
k o ,  o t ®  12 p . ;  C o K o x y u K o ,  o t ®  3 4  p. c . ; U l y p -  
mHH®, OT® 4 5  p. C ; yH 3 4 yB K O , OT® 3 8  p  c.;  
A o T y M C K i e - ó i p a K u ,  o t ®  I S  p .  c . ;  X o r y M b - H o -  
Ba Bee® o r ®  2 2  p.  c.; 1’o h c k h ,  o r ®  4 4  p .  c.;
1 o p b i i u e ,  o t ®  5 6  p. c  ; P o n e x e , ' ) T ®  2 6  j i .  c.; 
K oBH ai  hl-Bt>HH0 Be, o t ®  2 3  p. c . ;  K oB i ia r i . i  
3 e i i 4 o s e ,  0 1 ® 4 4  p .  c . ;  P yTK H -óopw H M i. i .  o r ®
1 0  p .  c ; B p o H 4 3 e H i i H H ® ,  o t ®  5 l  p .  c.; B  iói,i 
o r ®  2 1  p .  c.; l I ’ p n o u H i i e K ® ,  o t ®  7 5  p .  6 0  
K- c  ; I'p HiH 0 0 B 0 ,  o t ®  5 6  p .  c . ;  B p x o T b i - n e x h -  
K e ,  o t ® 5 7  p .  7 5  k .  c ;  f l p x i O T t . i - M  i x e ,  o t ®
^ 4  p .  c ; K o h t k h , o  r ®  1 4  p .  c ; K a p n e s o ,  o t ®
8 2  p. c.;  K x h m k h ,  o t ®  2 0  p .  c .;  T a p r o n ® ,  
o t ®  5 4  p .  c . ;  3 e i i b Ó 0 K ®  o t ®  1 6 5  p .  9 0  K. 0  ; 
y ie Ó K ii ,  o r ®  6 0  p  9 0  k .  c . ;  r p a 6 e u n u e - u e x h -  
Ke, o t ®  11 p ^  c-; i l n e B O ' B e x b K e ,  o t ®  5 1  p .
4 5  K. c  ; r p a o e B H i t e - M a x e ,  o t ® 3 1  p .  c  ; K o -
HOIIKH pHCKH, o r ®  11 p.  5 5  K c  . K p o c u H i ( e ,  
o t ®  u l  p .  9 5  K. c.; l l l u e H K i i - B e  i k k i ,  o t ®  2 7  
p c.; H a c s p o B o . ^ o . i h H e ,  o r ®  1 7  p .  c .; K o a n e -  
BO - . lb lc a K H ,  o t ®  3 4  p .  c ;  A  : ó k i i  H e x b K e ,  
o t ®  4 9  p .  9 5  k .  c. ;  M b u i k h  B e x h K e ,  o t ®  4 9  
p. c.; X pocum ie-X biM K H  o t ®  2 7  p .  3 0  k .  c . ;  
/ IeÓ K H  K p i i u i n w ,  o t ®  9  p .  c ; I 'o H c e M t i i ! ® ,  
o t ®  2 0  p .  c ; M a c a K H - H n y B K o ,  o t ®  8 p. 4 0  
K.  c  ; M n x e B o - 6 p » e r e H 4 bi, o t ®  2- i  p .  c ;  M o -  
c a K H - C T a p a  B e c b ,  o r ®  3 0  p .  c .;  3 0 H K n  a i iT O -  
Chl OT® 2 2  p .  c. ;  M n  i e B 0 - p o H 4 K l l ,  OT® 4 2  p. c ,

r .  LJb h  -o b ® ,  A u r y c r a  2 1  ^ h h  1 8 6 9  r .
I I o 4 i i o x k o u h h k ® ,  f y x e u H - i ® .

N .  D .  6 4 7 5 .  M a z t i c m p a m b  1 u p t t Ą a

0 0 ® i i n . i H e T ®  c h m ® ,  4  r o  B C X B x c T t i i e  n p e . i -  
n n c a n i H  T-na H a M a x b H H K a  K o x h c R a r o  y ® 3 f l a  
o t ®  2 2  c e r o  A B r y c T a  3 a  N .  1 0 2 5 7 ,  1 6  ( 2 8 )  

C e H T H Ó p H  c .  r .  b ®  1 0  M a c o n ®  y i - p a ,  b ®  n p n -  
C y T C T B i H  I I o M O H l H H K a  n o  A l M H H H C T p a T H B -  
H b l M ®  4 ' B x a .v i®  l ’ - H a  H a  i a x b H H K a  K  i x s c K a r o  
y ® 3 4 a ,  6 y 4 y r ®  n p u c h  1 1 0 0 1 1 3 0 0 4 1 1  r e n  r x a o -
HhiH r o p n i  B a  n p o 4 a « y  p a 3 H o f t  M e ó e x H  a a -  
HHTO H o .  a p e i i 4 a T o p y  K a a e H H w x ®  n p o r i H H a -
U i n  b ®  4 e p e B p n  M a x m e c ®  / [ i y r ®  11 3 ó o h h o  
C e p r e m  3 ' X i p o B ® ,  H a c n e r ®  4 h c x . ' u ; ' U c h  3 a  
h u m ®  h * 4 o h m k h  b® c y m 11®  2 9 4  p yó . cep.

H l e x a w m i e  npiiHHTh y n a cT ie  n® t u k o -  
B b i x ®  T o p r a x ® ,  O Ó b H . l a i l b l  HBHTbCH B ®  0 3 H a -  
M eH H O e npe .MH b ®  a x T . i u n i i i  M i r H e T p a T ®  

r. K x o 4 a o a ,  A  i r y c r a  2 5  4 » a  ] « 6 9  r o x a .
1 — 3 B y p r o M H c i p ® ,  M aiop ®  r p u r o p b e i i ® .

; x .  D.  6 4 7 6 .  M a e u c m p a m b  y P o A n a z o  
1 n p o . i a  l l l i x a v o i u i .

Tan® K a K »  c p o n i s a K x i o H e m i O M y  k o h t p » k -  
T y  H a  a p e H ^ y  j o x o ^ a  I j k x a a o B C K o S  T o p o i -  
cKO li K a c b i  o t ®  M O C T O B aro  H a  p ® K ®  J I u s u h *  
c f i o p a  c ®  KO HgeM ®  T e K y m a r o  1 3 6 9  r o j a  i i o h -  
MaeT CH , t o  hjix O T j a i H  o u a r o  b ®  a p e H j t y  H a
c r k j y i o m i e  T p n  r o ^ a  1 8 7 0 /7 3 ,  b ®  K a H i i e x s p i H  
c e r o  l l a r B c T p a  b ®  i i p n c y T C T B i H  I I o M o i u a K u a  
H a ia x .  I ^ k x a u o B C K a r o  y h 3 j a  n o  A ^ M U H H C t p a .
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th b h o S iacT 0  30 -ro  ó ygym aro  CeHTHÓpa bt> 
11 aacoBT. yTpa fiygyT t npoii3BOgHTbCH Top- 
r a  nocpegCTBOMT. saneaaT aH H Lixt geR xapa- 
Hi8 HaBBBaHHUXi. nOHiizao npHxoateHHoft ®op- 
H *; Toprn  óygyT* H aqm aT bca ( in  p lu s)  ott , 
rogHHHoB apeH gu 626 py6  6 6 %  k . c. h u h *  
ynxaqHBaeuMXT,. ^ e s x a p a n ia  gox® na 6 m ti> 
HanncaHa Ha repóoBofi 15-Hon-fiqHaro gocTS- 
HHCTBa no ®opM*, aeTKO Óe3* iiogqHCTOKT, h 
npegcTaBxeHa go 03HaqeHHaro r -b T o p raH *  
cpoKa kt> 11 aacaM * yT pa no  noaT * bjib xh - 
bho ct, npH xom eniein. rt> oho8 EBHTaHnin 
KasHaae0CTBa bt> HpegCTaBxeHiH Ha 3axorq> 
Vi o nacTB npegnoxonteHHOd rogHqiioft a p e a j u  
KOTOpuS OTRa3aBBlBMCB OT* TOprOB>-, TOT- 
a a c *  óygeTT, B03BpameH*, ocTaB iuaroca ®e 
apeH gaTopoin , no gonoxHeHiii '/ ,  aacTB apeH- 
gaoft cj' mmu ooTaHeTca bt, hhcx*  3axorOBT, 
ropogCKoft i ta c u  B upegt go OKOHqauin apeHgw 

T o p ro n u a  KOHgHuin OTHOcamieca g° ce® 
ap e H g u , mojkjbo pa3CMaTpHBaTb b-s  KaHnexa 
p in  MarHCTpaTa eaicgHeBHO Kpoji* bucoko- 
TopasecTBeHHux* b npa3gHnqHbixT> gHeS.

P. H*xaHOBii, A B ry cra  21 gHH 1869 r . 
h. g. ByproMHCTpa r. IpfixaHOBa,

1—3 I’yGepHCKift CeiipcTapt, ( ............ ).
flops!a genxapaniH.

Ha ocHOBaniB 0ÓŁHBxeHiz MarHCTpaTa >. 
H*xaHOBa o t t ,  ABrycTa 21 gHH 1869 r. sa  M 
1492, CBsi'b B3i>HBxa!0 HiexaBie B3arb b b 3 - x t > 

x iT H je  apeHgHoe cojepataaie goxogi, H * x r - 
HOBCKOfi TopOSCRoK I ta c u  OTT. MOCTOBarO 
c6opa Ha p in *  JIwgMH* Ha 1870/73 ro g u  sa 
cym iy (CTOxbKO to  py6xeli HauacaTb npomi- 
cwo) f t .  ro g u  t .  e. 6ox*e npoTHBT, noxyqae- 
Jiofi Hbmli apeHgu Ha (CTOxbKO to  pyó .) nog 
Bepraacb bcŁmt, ycxoBiaMT. TOprOBUx* koh- 
gHuin. Kiurramii 10 (TaKoro to  ita3HaqeficTBa) 
na EHeceHHuft mhoio 3axorT, bt, ROXHqecTB*
125 py 6 . 33 k . c. y  ce ro  u p ax ara io .

lIocTOHHHOe Moe jKHTexbCTBO N. geaxapa- ‘ 
Hiio ciio nacaxb bt> N. TaKoro to  qacxa b 
roga.

nojnncaTb m b  b ®aMBxiio nogaTexa.

TV. D 6482. Urząd Leśny Garwolin.
W skutek  resk ry p tu  R ządu G ubernjalnego 

Siedleckiego z dnia 30 K w ietnia 1869 r. Nr. 
1521 U rząd L eśny G arwoliński podaje do wia­
domości że dnia 23 W rześnia 5 P aźd ziern i­
k a ) r. b. o godzinie 10 z ra n a  w U rzędzie  
L e ś n y m  Garwolin w H ucie G arw olińskiej w 
asystencji leśnego rew izora zostającego przy 
Siedleckiej Kaziennej P a łac ie  i nad leśn icze­
go tegoż Leśnictw a, odbywać się będzie g ło­
śna licytacja obrębam i od zniżonej sum y na 
sprzedaż drzewa na pniu stojącego ze s t a ż y  
Garwolin tutejszego L eśnictw a, a m ianow i­
cie:

1. Z O brębu W ola O kręgu IV  Nr. cięcia 7, 
8, 9, 10.

Z O brębu Wola O kręgu II I  Nr. cięcia 
6 i 7, od sumy rs. 2,026 k. 79

2. O brębu Uśniak, O kręgu I Nr. cięcia  7.
Z Obrębu U śniak O kręgu I I  N r  cięcia  1,

2, 3, od sumy rs. 256 k. 85.
3. Z O brębu Stoczek O kręgu IV  Nr. c ię ­

cia 7, od suuiy rs. 166 k. 36.
4. Z O brębu W yłkow yją Okręgu I  N r cię 

cia 7 i 8, od sumy rs 856 k.,55
Przystępu jący  do licytacji w inien z łożyć  

w Kasie U rzędu Leśnego vadium  w ' / , 0 c z ę ­
ści sumy do licytacji podanej, a  m ano w i­
cie: na O bręb W ola rs  202 k. 67, na  Obręb 
U śniak  rs. 25 k. 68, na Obręb S toczek rs. 16 
k. 63; na O bręb W yłkow yja rs. 85 k 75.

N ieutrzym ujący się p rzy  licytacji natych ­
m iast będzie m iał zwrócone vadium  V a­
dium zaś nabywcy p rzy  podpisaniu protokó 
łu  licytacyjnego po dopłaceniu w stosunku  
>/10 części postąpionej przewyżki, z a trzy m a ­
n ą  zostanie jak o  kaucja.

O bliższych w arunkach licytacyjnych, jak  
również i o gatunku  drzew a, może codzien­
nie powziąść wiadomość na  m ieiscu w U rz ę ­
dzie Leśnym.

’►Garwolin d. 25 S ierpnia 1869 r .
1—3 Starszy  N adleśniczy, P au la .

N. D 6412. HanaAbHUKb 3 a n a ,\u a tn  
r o p n a io  Onpy?a.

Chmt. yBtsoMxaeTi. bo Bceoómee CBligk- 
nie, u to  bt. CeHTHÓp* Mtican* 18 (30) gHH 
h i, 10 uacCET, yTpa óygyTT, npoH3BogiiTbCH 
b t, ynpqBxeniH HaiaxbBBKa EeHgHHCitaro 
y*3Aa nyÓJHHHue in  m inus Topru nocpcg- 
ctbom i. 3aneHaTaHBŁixT. oÓT>HBxeHiii Ha 0Tga« 
uy bt. nogpagT, bt, 1870 rosy.

1. HoCTaBEH HpOAOBOJbCTBiH RXH 00XHI.IXT.
X50CT0H1UBXT. na COACpiKaHiB BT, PopHOMT, Ha- 
aapCT* BT, JIoMÓpOR*.

2 M u ti.h  ó*XbH u  sp y rn x b  Ó0.ibHBTnbix-b 
npeAMeTUBT,.

3. IIocTiiBitn BcnOMaraTeJhHMX1> „ a Tepia- 
x o B 'b , a  HMenuo: yncyca, Meły) r yÓKH, npax- 
Maxa, cOJOmm n n p o ’i.

4. He u ox h u h ic ycxyr-b npn óozhHHiyk r s k t .  
to :  A0B03T. yrxH iia oxon-jeme JlaaapeTa, no- 
CTaBKy necny, 0TB03T, yMepiniixi, H3T, 6 o x b -  
h h u u  na  KxagÓHma, npiiBosi. CBHmeHHUROBT.
R-b Ó OXbH M M T,.

I j t u a  Ha nocTar.ny npogoBoxbCTBia gxn 
CoxbHbixi. no KOHTpamy 1869 ro g a  ct> k o to -  
poS  ó y s y n .  HamiTbi Toprn Ha3HaqaeTCH 14,85 
koh . o t t .  o gnaro  OoxbHaro bt. cyTKH, gpyriH  
a e  n*HbiMOryTT> Obirn npocMaTpHBaeabi b u ś -  

CTi c* ToproBMMH ycxoBinMH B t ynpaBxeHia

HaqaxbiiHKa 3anagHaro IopH aro  O n p y ra  
BCHRifi geHb aa HcnxioqeHieM t npa3A H H qnuxt 
a TaOexbHbixt jHeft.

3 a x o r t  K t aTOMy nogpagy Ha3HaqaeTCH 75 
pyóxeS HaxnqHbiuH geHbraaH hxh npopeHT- 
HUMH óyjraraHH, Ha H3Aepati!H ine no o ó t s -  
BxeuiH 15 pyóxeft. O StaBxem a OygyTt n p a- 
HHMaeaM He no3ise n o x t  qaca jo  HaqaTia 
ToproB t, ho HanHcaHM HeqeTRO e t  nepe- 
qepTKaiin h nogqHCTKaMH, hxh He no yita3aH- 
Hoft ®opM* npHHHTbi Be fiygyTt.

<bop«a Ha o6tHBxeHie, KOTOpoe goxaiHO
Cu r b  H an H c aH O  H a  repóoBoft óystar* 30

gOCTOHHCTBa.
B c x t j C T B i e  o n y Ó Z H K O B a H ia  O T t  18 ABry- 

C T a c. r  3a IV  3 5 2 0  n p e g c T a B X H ip  H a C T O H ig e e  
o 6 b H F x e H ie  a o n b i s i *  o ó a s y i o c b .

1. nocTaBJHCb B t 1870 rogy npogOBoxb- 
CTie gxa 6oxbm .ixt cocToautnxt Ha cogepisa- 
Hin B t  PopHOMt H asapeT * B t HoMÓpoB* no 
Tapn®y BbicoqaSme yTBepwAeHHOMy AxaPpa- 
jKAaHCKHxq. I’ocnHTaxeH.

2 .  M u T b  6*xbe H gpyria SoxbHHqHHenpeA- 
MeTU.

3 .  n o c T a B x n T b  F c n o M a r a T e x b H u e  M a T e p i a -  
x u  axh H a 3 a p e T a .

4. HcnoxHHTb ycxyrH  n p n  .Ia3apeT li.
3 a  yc.TynKOio a a  BceMt O T t  n * H t  B t  1869 

r o g y  0 ÓH3 a T e x b H H X t  h B t  T o p r O E U x *  ycxo- 
B i a x t  n o g p o Ó H O  n O K a 3 a H H b ix t  N. npogeH- 
T O B t  B t IlOXbay Ka3HW.

3 a x o r t  B t KOXHqecTB* 75 py6xeft h h s b 3- 
AepiKKH no oStHBxeHin 15 py6. npnxaraio y
cero.

HoCTOHHHOC JRHTeXbCTBOe MOe E t  N. y * 3 -  
Aa N., TyóepHiH N. n n c a x t  B t N. qnexa h 
M-fccana N. 1869 r.

(nognHcaTb hmh h ®ainixiio').
n t  jloMÓpoBt, 18 Man 1869 roga.

1—3 HexwgOBt.

TV. I). 6413. HavnAbHHK'b 3anaĄHu?o  
I'opnapo Ok  p yra .

jlOBOgHTCH CHHT gO BCeOÓlHanO CB*gl5HiH,
qTO 18 (30) CeBTftópn c. r. ó y g y r t  np0H3B0 
gHTbca B t ynpaBxeHin HaqaxbHHaa BeHgHH- 
caaro  y*3ga Toprn nocpegCTBOMt 3aneqa- 
TiiHHwxt oOtHBxeHiS, a HiieHHO Ha nogpagbi:

B t  nepBwli p a 3 t n» KOHent 1870 roga.
1-8 T o p rt B t 1 0 '/2 qacOBt yTpa Ha nog- 

B03t yrxn H3t KaMeHHO y ro x b u u x t KOneS.
a )  Hxh 3aB0g0B* B t BaHKOBoS I’yT* n s t  

kohh HimKOBCKift B03isaiłH no 5 Ron. cep. 
OTt 10 KopneBt.

I l 3 t  kohh Kcg-Bepift B03KasiH no 10’/2 non. 
cep. ot*  10 Kop’iieB t.

I I3 t  Kona JlaóeHuitiS E03itaMH no 6 k. c. 
o t t ,  10 KopneBt.

143 t  Bonn HoBas nogBogaMH no 18 non. 
cop. OTt 10 KopneBt.i

6) Hxh UHHKoBaro 3anoga nogtBeHgHHOsit 
B 3t nomi .laóeHunifi B03KaTia no 9 Ron. cep.
OTt 10 Knpn CBT,.

b )  /(xh OyxbBapna Ha itonu P e g e n t H3T- 
Konefi KcaBepia h  JlaóeHgKiS BOSKaMH no 11 
son. cep. OTt 10 KopneBt.

r )  )(xh EOim |KcaBepiH, 3a OTB03t y rxa  
BOSuaMH OTt iuTpcKOBt AS I h II  no 0,9 it. c. 
a OTt uiTpeKont ,\5 III h IV no 1,30 Hon. cep. 
OTt B03ita, 3a nocTaBKy xouiageft K t y ro x t-  
Hosiy ciiTy no 1,30 non. oth poppanepec*un- 
Haro yrxa.
gijg) j(xH napOBbixt MamzHt Ha Bonn Kea 
Bepift, H3t 3T0ft use itonn j .t r  100 ii 200cn.ib- 
Hbixt MauiHiit B03itaMH no 12,9 koh. cep. 
OTt 10 itopneBt, H3t 3 to8  Hte K o n n  B03RaMii 
gxa 45 CHHbBOfi jhuuhhm no 6 k. c. OTt 10 
no geB t.

Ho BTopoS p a 3 t  no KOHcpt 1869 roga
2-8 T o p r t  B t 11 qacOBt yTpa Ha BbiB03t  

mxaitOBt o r t  qyryHOnxaBiixbimro 3 aBOga 
BaHitOBoft PyTH no /Kex*3Ho8 gopor* Texe® 
itajin Ha cyMMy 150 pyó cep.

3-8 T o p r t  B t 11 Vj qecoB t y rp a  Ha nog- 
B 03t Mexitaro yrxa no ®ex*3Ho8 gopor* B03- 
KatiH H3t Konii JlaóeBitKiń gxa napoB bixt jia- 
m sH t Ha Kona PjtmKOBCKiR. a  TaR®e gx* 14 
cnxbiioH MamHHhi Ha itanax* gOMeHHbixt ne- 
qett BaHKOuoft PyTbi ua cyMiiy 131 pyó. cep.

IKexaiomift P3HTb nogpag t o ó a aa n t Ha 
n o x t  qaca go HaqariH ToproB t, n p egcT aB H T b  
oótHiizeHie Ha repÓOBoS OyHarnSO-KontqHa- 
ro  gocTOHHCTBa HanncaHHOe no yBa3aHH0ft 
®opM* B t T opronbixt ycxoB iaxt c t  npnxo- 
® en iev t  cxtgyiom iixi. geHCi t :

K t  1-y Topry Ha a a x e r t  800 py6 cep. n n a  
iregepmitH no ootHBxeHin 30 pyó. cep.

K t  2-My ro p ry  hu 3 a x o rt 15 pyó. n  Ha H3- 
gepxtKH no oótaŚ.ieH iii 1 pyó. cep.

K t  3-iuy Topry n& a a x o r t  13 p. c h hhh3- 
gepwKH no oótHBXCHiH 1 piió. cep.

IIpH qeMt npHcOBOitynxneTCH, qTO ycxoBiH 
Ha KaKiixt Topra b th  óygyT t npon3B0gHTbCH 
nogpoóiio uoKaaiJBaioinie nt.Hbi Ha rcimift 
p o g t  iiocraBKH MoryTt óhiTb npocMaTpHBae- 
MH e®'.-gHCBH0 BO Bpeim KaH n ex ap C K H X t 3 a -  
HHTiS n t  PopHOMt YnpaBxeHin B t j(oM6po- 
Bt,, HCKXioqaa npa:ignHqHbixt n T O p w e C T B e n -

H l.IX t gHCtt.
n t  jjonópOE*, 23 A ary cra  1869 roga.

1 —3 IlexugOB*.

iV. D . 6 3 4 3 . K om isarz Adm inistracyjny  
Cyrkułu 4, 5  i 6  M iasta  W arszawy. 

Podaje do wiadomości publicznej, iż pra­
wnie zajęte na satysfakcją należności skar­

bowych i.m iejskich ruchomości a  mianowicie: 
meble machoniowe, jesionowe, b rązy , zegary, 
lu stra  i naczynia srebrne, w d. 5 (17) W rześ­
n ia  1869 r. o godzinie 12 w południe w domu 
pod N. 2260 przy ulicy Nalewki p rzez  licy ta­
cję za gotowe pieniądze więcej dającem u 
sprzedane zostaną.

W arszaw a d. 19 (31) Sierpnia 1869 r.
2—2 Dobronoki.

N.D. 6501. P isarz Trybunału Oywnmgo 
w Warszawie.

Stosowni© do a r t .  682 K: P. S. wiadomo 
czyni,  iż na  żądanie Szmula Kalwarji  h a n d lu ­
jąceg o  w Warszawie pod Nr. 2327u zam ieszka­
łego,  a  zamieszkanie prawne do tego interesu 
i c a łe g o  postępow ania  subhastacyjnego u J ó ­
zefa  Stabrowskiego,  P a t r o n a  przy Trybunale 
Cywilnym w W arszawie ,  w Warszawie pod 
Nr. 4865 zamieszkałego,  obrane mającego, w 
w poszukiwaniu sumy rs. 1,5C0, z procentem 
6°/o w chwili zap ła ty  obliczyć się mającym, 
oraz kosztów od Joska  Tre js tman, właściciela 
nieruchomości w Warszawie *pod Nr. 306 p o ­
łożonej, t a m te  zamieszkałego, p ro tokułem  M i­
chała  W acław a Markiewicza, Komornika przy  
T ry b u n a le  tu te jszym  w dniu 7 (19) S ie rpn ia  
1869 r. sporządzonym, w drodze sądowej p rzy ­
muszonego wywłaszczenia, zajętą  i zaa re sz to ­
waną została

NIERUCHOMOŚĆ, 
w Warszawie przy ul icy  R ynek  Nowego M i a ­
s ta  i F r e t a  narożnie, pod Nr. 306 n a  g  uncie 
dziedzicznym, w Cyrkule Policyjnym i A d m i­
n is t racy jnym  I I  (Zamkowym), pod ju r i s d y k c ją  
Sądu Pokoju W ydzia łu  I  położona, prawem 
własności do egzekwowanego d łużn ik a  Joska  
Tre js tm an  należąca, w dzierżawnem posiada­
niu J o s k a  L ich tenbaum  w Warszawie pod Nr. 
2247e mieszkającego, na la t  4  od dnia  1 Kwie­
tn ia  1869 r. do tegoż .dni a i miesiąca 1873 r. 
za  cenę rs. 1,000 rocznie za  k on t rak tem  u r z ę ­
dowym w dniu 26 Lutego (10 M arca)  1869 r., 
przed  Kulikowskim Rejentem w W arszawie 
zdziałanym zostająca, poszukiwaną wierzytel­
nością hypotecznie obciążona, ogólnej  roz le ­
głości około łokci kwadratowych 700 o b e j ­
mująca.

Na gro  cie t e j  n ieruchomości  s ą  następujące 
zabudowania :

1. K am ien ica  m as ir  murowana, o par terze  
i trzech p ię trach  z piwnicami murowanemi 
sk lepionemi blachą k ry ta ,  2 kominy m urow a­
ne mająca.

2. Oficynka w podwórzu masiv murowana 
pa r te ize  i 2 -ch piętrach  b lachą kry ta ,  z pi-

onicami murowanemu o 2 ch kominach m u ro ­
wanych.

3. Komórki p ię trow e z desek, b lachą  k ry ta .
4. Podwórko male  z podłogą z desek.
W nieruchomości tej j e s t  7-miu  lokatorów, 

7. imion i nazwisk, oraz ilość ceny najm u uisz­
czających, w akcie za jęc ia  wymienionych.

Obszernie jsze opisanie  powyż zajętej i zaa- 
aresz towanej nieruchomości, znajduje się w a k ­
cie zajęcia u sprzedażą dyrygującego J ó z e ­
fa S tabrow sk 'ego,  P a t ro n a  przy  T rybunale  
Cywilnym w Warszawie, w Warszawie pod 
Nr. 4866 zamieszkałego, zaś zbiór o i ja śn ien  
i warunki sprzedaży w Kancelarji  Trybunału  
tu te jszego  w W ydzia le  I-ym złożone, p r z e j ­
rzane  być megą.

Zajęcie w kopjach doręczono:
1. J W .  K aLkstowi Witkowskiemu, P re z y ­

dentowi m ias ta  Warszawy, w Warszawie pod 
Nr. 387 urzędującemu, na  ręce Wincentego 
Kępińskiego,  u rzędnika  tegoż Magistratu.

2. Michałowi Rzeszotarskiemu, Pisarzowi 
Sądu Pokoju W ydziału I-go w Warszawie, pod 
N-rem 549 urzędującemu, na ręce własne.

Obudwom d. 7 (19) S ierpnia  1869 r.
Wnies ione do księgi  wieczystej powyżej z a ­

j ę t e j  nieruchomości w Warszawie, d. 7 (19) 
S ie rp n ia  1869 r.,  a "  'biiu dzisiejszym do k s ię ­
gi zaaresz tow ań  w K ancelarj i  T rybuna łu  tu- 
tu te jszego  n a  ten  cel utrzymywanej,  wpisane 
zostało.

P ie rw sza  p u b l ikac ja  zbioru objaśnień i w a­
runków sprzedaży odbędzie się na audjencji  
ja w n e j  T rybuna łu  Cywilnego w Warszawie,  
w miejscu zwykłych posiedzeń przy ulicy D łu ­
giej pod Nr.  549, o godzinie  10 z rana, dnia 
1 (13) Października  1869 r.

Sp rzedażą  dyrygować będzie Jó z e f  Sta- 
browski,  P a t ro n  przy T rybuna le  tu te jszym , 
k tó re g o  zamieszkanie j e s t  wyżej w s k a ­
zane .

W arsz aw a ,  d. 20 Sierp. (1 Wrześ.)  1869 r. 
w z. Podpisarz Trybunału ,

Ju i jan  Świerczewski.
Wywieszono n a  tablicy w sali  ustępowej 

T ry b u n a łu  Cywilnego w Warszawie.
W arszaw a,  d. 20  Sierp.  (1 W rześ .)  1869 r 

w z. P odpisarz  Trybunału ,
Ju i jan  Śaierc / .ewski,

iV. JD. 6511. P tsarz Trybunału Cywilnego 
w Warszawie.

Stosow nie do A rt. 682 K. P  S., wiadomo 
czyni, iż na  żądanie Dawida Icka Kantoro 
wicza kupca i spółki we wsi Długowie Po 
wiecie L askim  zam ieszkałego, a zam ieszka­
nie praw ne do tego in te resu  i całego p o stę ­
powania subhastacyjnego, u Zdzisław a Skło­
dowskiego A dw okata przy Sądzie Apelacyj­
nym Królestwa Polskiego w W arszawie pod

Nr. 1778 zam ieszkałego, obrane mającego, 
w poszukiw aniu sumy rsr. 3,000 z procentem  
5 %  od dnia 4 M arca 1868 r i kosztów od suk­
cesorów Ju lju sza  Wergan jak o  to: 1. Emilji 
W ergan  po tym że Ju lju szu  W ergan  pozo­
sta łe j wdowy 2. R oberta  W ergan, 3 Am a- 
Iji z W erganów  K arola Schnelke małżonki, 
4. A ugusty z W erganów H enryka M areńskie- 
go m ałżonki w mieście Lodzi, oraz 5. Marji S 
W erganów H enryka  Knoch m ałżonki w m. Ł ę­
czycy zam ieszkałych, w łaścicieli nieruchom o- 
Nr. 114 dawniej, a teraz 502 w mieście Lodzi 
p o łożonej, protokółem  H ipolita  Stodolni- 
ckiego K om ornika p rzy  T rybunale Cywilnym 
w W arszaw ie w dniu 8 (20) K w ietn ia  1869 r. 
sporządzonym , w drodze Sądowej przymu­
szonego w yw łaszczenia, z a ję tą  i zaareszto­
w aną zo sta ła

NIERUCHOM OŚĆ 
w m ieście Łodzi p rzy  ulicy Petrokowskiej 
pod Nr. 114 dawniej a  obecnie pod Nr. 502, 
pod ju risd y k cją  Sądu Pokoju w Lodzi, p o ło ­
żona, praw em  własności do Ju lju sza  W ergan  
a  obecnie spadkobierców jego wyżej wyrażo­
nych na leżąca, poszukiw aną wierzytelnością 
hypotecznie  obciążona.

Na g runcie  powyższej nieruchom ości zn aj­
du ją  się następu jące  zabudowania:

1. Dom frontowy od ulicy Petrokow skiej 
o p a rte rze  z drzew a postawiony, deskam i 
oszalow any, na podmurówce kam iennej długi 
łok . 28, szerok i łokci 18, wysoki łokci 4 '/a. 
gontam i kry ty  o jednym  kom inie murowanym 
z cegły.

2. Oficyna drew niana długa łokci 13 '/ a, 
szeroka  łokci 16'/4, dachów ką karpiów ką 
k ry ta , z dziesięciom a oknami i m ieszkaniem  
szczytow ym , z rynnam i blaszannem i po- 
kostkow anem i na  około oprowadzonemi.

3. B ram a / desek  zwyczajnych i fu rtka  do 
wchodu od ulicy Petrokow skiej, z okuciem  
prostym , szeroka łokci 8 '/ą-

4. B udynek drewniany, m ieszczący w so­
bie stodołę i sta jn ię  z bali postawiony, z b ra­
mą dwuskrzydłową, z jednem i drzwiami do 
stajni, szeroki łokci 7, długi łokci 18, wyso­
k i łokci 4, gontam i drewnianemi k  yty.

5. K loaka o dwóch wchodkach drewniana, 
deskam i obita i gontam i kryta, s ie ro k a  łokci 
2, wy oka łokci 3. długa łokci 5

6. Zabudowanie drew niane gontam i k ryte, 
w którym  je s t  u rządzona wozownia i m iesz­
kanie z przystaw ką drew nianą, szerokie ło k .
U  , długie łok. 22, wysokie łokci 5.

7. Ogród owocowy w części sztachetam i z 
ł a t  zwyczajnych i parkanem  ogrodzony, m a­
jący  drzew owocowych około sz tuk  30.

8. K urnik  drewniany gontam i k ryty , s z e ­
roki łokci 4 długi łokci 3.

C ała p rzestrzeń  zabudowań z ogrodem i 
placem  obejm uje na długość około łokci 219 
szerokości łokci 3 7 '/2, podwórze w części 
brukowane a  w części niebrukow ane, nadto:

9 Do posesji tej n a leży jedna  m orga g ru n ­
tu  pom iędzy ogrodam i m iejskiem i, około z a ­
gajnika  m iejskiego, p rzy  drodze żelaznej p o ­
łożonego, n a  grim cie tym stoi dom ek z cegły 
murowany, o i« kom inie, b lachą żelazną  k ry ­
ty, szeroki łokci 13, długi łokci 18, g ru n t 
ten  czyli ogród, je s t  w części ogrodzony 
płotem  z ła t  rżniętych, je s t  w nim 300 d rz e ­
wek owocowych, re sz ta  g ru n t orny, nad to  n a  
grancie  tym znajduje się studnia czyli pom ­
pa z kadzią ok rąg łą  na  cem ent otynkowaną.

W  nieruchom ości tej niem a żadnych loka­
torów  zajm ow aną je s t  tylko przez wdowę 
E m ilją  W ergan i jej syna R oberta  W ergxu.

O bszerniejsze opisanie powyż zajęte j i za ­
aresztow anej nieruchom ości, znajduje się w 
akcie zajęcia  u sprzedażą  dyrygującego Z d z i­
sław a Skłodowskiego Adw okata przy S ą ­
dzie A pelacyjnym  K rólestw a Polskiego, w 
W arszawie, pod Nr. 1778 zam ieszkałego, zaś 
zbiór objaśnień i w arunki sprzedaży w Kan­
celarji P isa rza  T rybunału  Cywilnego w War­
szawie w W ydziale I złożone, przejrzane być 
mogą.

Zajęcie w kopjach  doręczone:
1 . W . Edm undow i Polens Prezydentowi 

m. Lodzi tam że urzędującem u i zamieszka-' 
łemu.

2. Heliodorowi Janiszew skiem u, P isarzow i 
Sądu Pok- ju  w Lodzi, tam że urzędującem u i
zam ieszkałem u.

Obudwom d 30 K w ietnia (12 M sja) 1869
roku.

W niesione do k sięg i wieczystej powyż za ­
ję te j nieruchom ości dn ia  1 (13 M aja 1869 r,, 
a  w dniu dzisiejszym  do księgi zaaresztow ań 
w K ancelarj P isa  zaT ry b u n ału  Cywilnego w 
W arszawie na  ten  cel utrzym ywanej, wpisa 
ne zostało.

P ierw sza  publikacja zbioru objaśnień i wa­
runków sprzedaży, odbędzie się n a  jaw nej 
audjencji T rybunału  Cywilnego w W arszaw ie 
w miejscu zwykłych posiedzeń przy ulicy 
D ługiej pod Nr. 549 w W ydziale I o godzinie 
10 z ra n a  d. 14 (26) L ipca  1869 r.

Sprzedażą dyrygować będzie Zdzisław  
Skłodowski, Adw okat przy Sądzie Apelacyj­
nym Królestwa Polskiego, którego zam iesz­
kan ie  je s t  wyżej w skazane, a to w miejsca 
M ieczysław a W yrzykowskiego Adwokata, 
k tó ry  się niuiejszem  odwołuje.

W arszaw a d. 21 M aja (2 Czerw ) 1869 *- 
R adca Dworu, Zgórski.
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W y w ieszo n o  n a  ta b lic y  w  S a li u stępow ej 
T ry b u n a łu  C yw ilnego w W a rsz a w ie . 

W a rsz a w a  d. 21 M a ja  (2 C zerw .) 1869 r. 
R a d c a  D w oru , Z gó rsk i.

P o  odb yciu  trzech  p ierw szych publikacji 
zb io ru  ob jaśn ień  i  w arunków  sprzedaży, w yro­
k iem  T ryb u n a łu  C yw ilnego w  W arszaw ie z d. 
11  (2 3 )  S ierpnia 1869 r. w yznaczony z o sta ł na  
d z ie ń  15 (2 7 )  W rześn ia  1869 r. godzinę 10 z 
ra n a  n a  term in do przygotow aw czego przysą­
d zen ia  w yż rzeczonej n ieruchom ości n a  audjen- 
c ji pom ien ionego T rybunału  w  m iejscu w yżej 
w skazanym  i licytacja zacznie się  od  podanej 
przez popierającego w yw łaszczen ie  D a n ie la  
I c k a  K antorow icza cen y rs. 1500 lub  od  dw óch  
trzec ich  części w artości przez b ieg łych  u stan o­
w ić  się m ającej.

W arszaw a d. 25 S ierpn ia  1869 r.
B etlej.

N .  D . 6490. P isa rz  Trybunału Cywilnego 
w W arszawie.

Stosow nie do a rt. 682 K. P  S. w iadom o czy ­
n i, iż n a  żądan ie Ł u k asza  D obrzań sk ieg o , b. 
P u łk o w n ik a  b. w ojsk  P o lsk ich  w W arszaw ie  
pod N r. 1324 zam ieszkałego , a  zam ieszkanie 
p raw ne do n in iejsze j egzekuc ji i całego po­
stępow ania  subhastaey jnego , u S a tu rn in a  
D utk iew icza , A dw okata p rzy  Sądzie A pela­
cyjnym  K ró lestw a, w W arszaw ie pod Nr. 
489c zam ieszkałego, , o b razę  m ającsgo, w 
p o sz u k iw an iu  sumy rsr . 25 .100 z procentem  
od  dn ia  12 (24) Czerw ca 1867 r , oraz kosztów 
od  K lem entyny  z N enakow akich  po K arolu  
G lotz pozostałej wdowy, w łaścicielk i dóbr Ża- 
b ice, w W arszaw ie pod N r. C38U, oraz A n­
d rze ja  L  n tz  i F e rd y ra n d a  T ulin iuz, w łaści­
cie li dóbr Żabiczki, tam że w O kręgu  Z g ie r­
skim  zam ieszkałych , p ro t kułem  W alentego 
Supryn iew icza, K om ornika p rzy  Sądzie A pe­
lacy jnym  K rólestw a P o lsk iego  d n ia  25 P a ź ­
d z ie rn ik a  (6 L is to p ad a) 1867 ro k u  sporzą­
dzonym , z a ję te  i zaaresztow ane zostały  na 
p rzym uszoną sprzedaż

D O B RA  Z IE M S K IE
Ż abice W ielk ie , sk ła d a jące  s 'ę  z m iasta  K on­
stan tynow a, wsi ko lon jalnej K onstantynów ek 
i  fo lw arku  Żabiczki, w Powiecie Łodzińskim , 
G u b ern ji daw niej W arszaw skiej obecnie P e -  
tro k o w sk ie j, pod ju r isd y k c ją  Sądu P oko ju  w 
Łodzi, w gm inie fłszew , p a ra f ji K o n s ta n ty ­
nów położone, ogólnej rozleg łości w łók 51 
m iary  now opołskiej, a lbo  dziesiatyn  184 w 
przybliżeniu  m ające.

K aro l i K lem entyna m ałżonkow ie G łotz za 
k o n tra k te m  urzędow ym , p rzed  Jaw orsk im  R e­
je n te m  O kręgu  Z giersk iego  z 31 L ip ca  (12  
Si-. rpn ia) 1858 r .,  dobra swe Żabice W ielkie 
R szew  i S re b rn a , w ypuścili w dzierżaw ne po­
siadan ie  Józefow i M enge i Ferdynandow i Tu- 
F n iu s na  la t  12 do dn ia  12 (24) Czerwca 1870 
roku  za cenę roczną rs. 4 ,800, zaś Jó z e f  M en­
ge , ak tem  urzędow ym  przed tym że R ejentem  
dn ia  23 M aja (4  C zerw ca) 1860 roku  ze- 
znanym  u stą p ił praw a swoje A ndrzejow i L en tr. 
W  trak c ie  w ykonyw ania dzierżaw y, K lem en­
ty n a  G lotz po K arolu G lotz pozosta ła  wdowa 
z  całości dól r  za k o n trak tem  urzędowym  
przed  A leksandrem  Dziew ulskim  R ejen tem  
w W arszaw ie 28 Czerwca (10 L ipca) 1867 r. 
zaw artym , sp rzeda ła  Ferdynandow i T ulin ius 
i  A ndrzejow i L eirtz ,dobra Rszew za rab . sreb. 
24,001, a folw ark Żabiczki za rs r . 12,000. 
O becnie więc dobra Żabice W ielk ie , czyli K on­
stan tynów  z kolon ją  K onstantynów ek w d z ie r- 
iaw nem , a  folw ark Żabiczki we w lasnem  po­
siadan iu  A ndrzeja L eotz i F e rd y n an d a  T u li-  
n iu s się znajdu ją .

M iasto K onstantynów  daw niej Żabice W ie l­
k ie  zwane zam ieszku je 283 osadników  z imion 
nazw isk  i wysokości opłacanego daw niej czyn­
szu , w akcie  zajęcia w ym ienionych.

Do dom inium .leży:
1. D om  parterow y N r. 69 ozoaczony w 3-ch  

częśeiach  m urow any, w czw artej d rew niany, 
gon tam i k ry ty , o dwóch kom inach.

2. F a rk a n  z drzew a z bram ą w jezdną.
3 Chlew ki z drzew a gontam i k ry te .
D om  ad 1 opisany za ję ty  je s t  przez M agi­

s t r a t  i przez tenże posiadany, kw estja  zaś czy 
m a być własnością dom injalną czy stan ie  się 
w łasnością  m iasta, pozostaje do uznan ia  K o ­
m ite tu  U rządzającego, j a k  niem niej kw estja  
czy m iasto  K onstantynów  m a być uw aian e  
ja k o  fabry czne, c zy też ja k o  ro ln icze i ja k o  
tak ie  uw łaszczone.

W ieś K olonjalna K onstan tynów ek.
W e wsi tej zam ieszkuje 61 w łościan, z 

im ion, nazw isk  i rozległości posiadanego 
g ru n tu  w akcie  zajęcia  w yszczególnionych, 
uw łaszczonych. D w aj z n rch Koch K osiński 
i H enryk  R este l, u trzym ują w yszynk tru n ­
k u  dw orskiego, za w ynagrodzeniem  z 21 go 
g arn ca .

Folw ark  Ż abiczki.
N a  folw arku tym  znajdu ją  się n as tęp u jące  

zabudow ania:
1. D w ór z cegły palonej m urow any, p a r t e ­

row y, b lachą k ry ty , cz tery ’ kom iny  m ający , 
p rzy  m m  przybudow ana kuchn ia  m urow ana 
gon tam i k ry ta , o jednym  Kominie.

2. O gród w arzyw ny z sześciom a drzew am i
owocowemi.

3. D ziedzin iec traw nikiem  i krzew am i ozdo­
biony, p ło tem  z żerdzi, a  w części sztachetam i 
z  ła t , z dwoma bram am i ogrodzony.

4. B udynek m urow any b lachą  k ry ty , o j e ­
dnym  kom inie, na  sp ichrz obrócony, z p iw ni­
cą murowaną.

5. S todoła m urow ana słom ą k ry ta , o dwóch 
klep iskach .

6. O bora z drzew a gontam i k ry ta .
7. Chlew i drw aln  a m urow ano, agontarni 

k ry te .
8 . W olara ia , s ta jn ia  i wozownia, m urow ane 

pod gontam i.
9. Dom z drzew a gontam i k ry ty , o jednym  

k om inie.
10. Dom czw orak z d rzew a, p a d ,  gontam i 

o jed n y m  kom inie. W  jednej izbie m ieszka 
kom orn ica o d rab ia jąca  jed en  dzień w ty g o ­
dniu.

11. O gród owocowy, drzow  owocowych 
krajow ych około 2C0 sz tu k  m ający.

12. S tu d n ia  z żuraw iem  i kubłem .
13. M ost na  palach  n a ;rzece  N er.
I 1 . S adzaw ka n iezaryb iona .
O bszerniejsze op isan ie  powyż zajętych i

zaaresztow anych dóbr znajdu je  się w lak -  
cio za jęc ia  u sprzedaż p o p iera jącego  S a tu r ­
n in a  D utk iew icza A dw okata p rzy  Sądzie A p e­
lacy jnym  K ró lestw a, w W arszaw ie pod N r. 
489c zam ieszkałego , zaś zbiór ob jaśn ień  i wa 
ru n k i sprzedaży w K ancelarji T rybu n a łu  tu ­
tejszego  w W ydziale I-yrn złożone, p rze jrzane  
być m ogą.

Z ajęc ie  w kopjach  doręczono:
1. F ranciszkow i M uller, W ójtow i, gm iny 

R siew , we wsi k o h n ja ln e j S re b rn a  u rz ę d u ją ­
cemu i zam ieszkałem u, na  ręce  w łasne.

2. Ileljodorow i Jan iszew skiem u, P isarzow i 
Sądu Pokoju  O k ręg u  Z gierskiego, w m ie ­
śc ie  Pow iatow em  Łodzi urzędującem u, na  ręce 
w łasne.

Ooudwom d. *5 (1 7 ) G rudnia  1867 r.
W niesiono do księg i w ieczystej dóbr Ż abi­

ce W ielk ie  z O kręgu  ZH e sk ie g " , w W a r ­
szaw ie, dn ia  11 ('.'3) G rudnia 1867 r., a w dniu 
dzisiejszym  do księg i zaaresztow ali w Kance­
la r ji T rybunału  tu te jszeg o , na ten cel u trzy ­
m yw anej, w pisane zostało.

P ierw sza  p u b lik ac ja  zbioru objaśnień i w a­
runków  sp rzed a ły  odbędzie się na  audjencji 
jaw n e j T rybuoalu  Cywilnego w W arszawie 
W m iejscu zw ykłych posiedzeń pod N r. 549, 
p rzy  u licy  D ługiej w W ydziale 1, o godzinie 
10 rano , d n ia  23 L utego (6 M arca) 1868 r.

S przedażą  dyrygow ać będzie  S a ta rn in  D u t­
kiewicz A dw okat, k tó ieg o  zam ieszkanie je s t  
w yżej w skazane.

W arszaw a d. 23 G rud. (4  S tyczn ia  1867/6 r.
R. I). Zgó, ski.

W yw ieszono n a  tab licy  w gali ustępow ej 
T ry b u n a łu  Cyw ilnego w- W arszaw ie, dn ia  23 
G ru d n ia  (4  S tyczn ia) 1867/8 r.

R . D. Z górski.

N a s tę p n ie  po  odbyciu  w d n iach  25 L u te g o  
(6 M arca) 1868  r .  , 8 (2 0 ) M a rc a  i 20 M a rca  
(3 K w ie tn ia ) 1863 r . trz e c h  o g ło szeń  zb io ru  
o b jaśn ień  i w aru n k ó w  sp rz e d a ż y  d ó b r  z iem ­
sk ic h  Z ab ice  W ie lk ie  z p rzy leg ło śc iam i i p rzy- 
n a leży to śc iam i w Pow iecie  R o d z iń sk im  G u ­
b e rn ji  W arszaw sk ie j p o ło żo n y ch , w T ry b u ­
n a le  Cyw ilnym  W arsz aw sk im , w yrok iem  w 
tym  o stta n im  te rm in ie  do przygotow aw czego  
p rz y są d z e n ia  rzeczo n y ch  d ó b r n a  d z ień  16 
(28) M a ja  186S r. g odzinę  iO z ra n a  w m ie j­
scu  p o sie d z e ń  p o d  N r. 549 w f> ydz . I  o z n a ­
czy ł.

L ic y ta c ja  w te rm in ie  ty m  ro zp o czn ie  się  od 
sum y rs . 25,100, ja k o  p o stą p io n e j p rz e z  p o ­
p ie ra ją c e g o  sp rz e d a ż  w w aru n k ach  l ic y ta ­
cy jnych , w te rm in ie  zaś o s ta te c z n e j sp rz e d a  
ży od %  częśc i sz u c u n k u  p rz e z  b ieg łych  wy­
znaczonego .

W a rsz a w a  d. 27 M a rc a  (8 K w iet. 1868 r.
P is a rz  T ry b u n a łu  

R a d c a  D w oru  Z g ó rsk i

P o  odbyciu  w pow yższym  te rm in ie  p rz y ­
gotow aw czego  p rz y są d z e n ia  d ó b r  z iem sk ich  
Z a b ic e  W ielk ie  z  p rz y leg ło śc iam i i p rzy - 
n a leży to śc iam i, tak o w e  p rzyg o to w aw czo  Sz- 
tu rn in o w i D u tk iew iczo w i A dw okatow i za  
su m ę rs . 25,100 p rz są d z o u e  zo s ta ły . T ry l u- 
n a ł  w yrok iem  da ty  16 t.28) M a ja  1868 r. z a ­
p ad ły m , w y zn aczy ł te rm in  do o s ta te czn eg o  
p rz y są d z e n ia  rz e c z o n y c h  d ó b r  n a  d z ie ń  5 
(17) W rześn ia  1868  r  godz. 10 z ra n a , k tó ry  
s ię  o d b ęd z ie  w m ie jscu  zw y k ły ch  p o sie d zeń  
T ry b u n a łu  Cyw ilnego w W a rsz aw ie  w W ydz.
I .  p o d  N r. 549 p rz y  u licy  D ług ie j.

W te rm in ie  ty m  lic y ta c ja  z acz n ie  się  od  !/a 
c zęśc i s z a c u n k u  p rz e z  b ieg ły ch  w yn aleźć  s ię  
m a jąceg o .

W a rsz a w a  d. 17 (29) M a ja  1868 r . 
P is a rz  T ry b u n a łu ,
R a d c a  D w oru , Z g ó rs k i.

T e rm in  pow y ższy  n ie  m ó g ł być  odbyty  d la  
z a s z ły c h  sporów , k tó re  gdy  w yrok jem  S ą d u  
A p elacy jn eg o  K ró le s tw a  P o lsk ieg o  z d n ia  23 
P a ź d z ie rn ik a  (4 L is to p a d a )  1868 r . i IX  D e ­
p a r ta m e n tu  R z ą d z ą c e g o  S e n a tu  z d n ia  25 
C zerw ca (7 L ip c a )  1869 r. oddalone  z o s ta ły . 
T ry b u n a ł Cyw ilny W a rsz a w sk i w yrok iem  z 
d n ia  19 (31) S ie rp n ia  1869 r . zap ad ły m , w y­
z n a c z y ł now y te rm in  do o s ta te czn eg o  p rz y ­
są d z e n ia  ty le  ra z y  rzeczo n y ch  d ó b r  Ż a b ic e  
W ie lk ie  z p rzy leg ło śc iam i i p rz y n a le ź y to -  
śc iam i n a  d z ie ń  3 (15) P sź d z ie rn ik a  1869 ro ­
k u  g o d z in ę  10 z  ra n a , k tó ry  s ię  od b ęd z ie  w 
m ie jscu  zw y k ły ch  p o sie d z e ń  T ry b u n a łu  Cy­

w ilnego w W a rsz a w ie  w W y d z . I  p o d  N r. 549 
p rz y  u licy  D łu g ie j.

W arszaw a d. 23 S ierp . <4 W rześ.) 1869 r .
T eofil B e tle j.

-V. D . 6497 . P isa rz Trybunatu Cywilnego 
Gubernji W arszaw skiej w W arszaw ie.

S tosow nie  do a r t . 632 K  P. S. w iadom o 
czyni, iż n a  ż ą d a n ie  I z ra e la  P rz e p ió rk i  h a n ­
d lu jącego  w W arszaw ie pod  N r . 2424 z a ­
m ieszk a łeg o . a  zam ieszk an ie  p ra w n e  do tego  
in te re su  i ca łeg o  p o stę p o w a n ia  su b h a s ta c y j-  
nego u T e o d o ra  Ł ą c k ie g o  A d w o k a ta  p rzy  
S ąd z ie  A pelacy jn y m  K ró les tw a  P o lsk ie g o , 
po d  N r. 1775 .w W arsz aw ie  zam ieszk a łeg o , 
o b ran e  m ającego , w p o sz u k iw an iu  sum y rs r . 
1,050 z p ro c e n te m  5 %  c d  d 1. K w ie tn ia  1864 
r. i k o sz tó w  od B e rk a  S ch u ltz  w ła śc ic ie la  
n ieruchom ości w W arsz aw ie  pod N r. 3000 
lit. o  po ło żo n e j, ta m ż e  z am ieszk a łeg o , p r o to ­
k ó łem  A d o lfa -M ateu sza  K arw ow sk iego  K o ­
m o rn ik a  p rz y  T ry b u n a le  tu te jsz y m  w dn iu  
14 (26) S tyczn ia  1 8 6 1 r  sp o rząd z o n y m , w 
d rodze  sądow ej p rzy m u szo n eg o  w y w ła sz c z e ­
n ia  z a ję tą  i z a a re sz to w a n ą  z o s ta ła .

N IE R U C H O M O Ś Ć  
w W arszaw ie  p rz y  u licy  C zern iak o w sk ie j p o d  
N r. 3000 lit. a  pod  ju r is d y k c ją  S ąd u  P o k o ju  
O-gti i m . W arszaw y  W y d z ia łu  I i i  w c y rk u le  
p o licy jnym  i ad m in istracy jn y m  IX  w gm inie  
M a g is tra tu  m. S to łe c z . W arszaw y  n a  g ru n c ie  
czynszow ym  p o ło żo n a , p raw em  w łasn o śc i do  
egzekw ow anego  d łu ż n ik a  B e rk a  S c b u ltz  n a ­
le ż ą c a  i w teg o ż  p o s ia d a n ia  z o s ta ją c a , po 
sz u k iw an ą  w ie rz y te ln o śc ią  h y p o teczn ie  o b ­
c ią ż o n a .

N a  g ru n c ie  te j n ieru ch o m o śc i, s ą  n a s tę p u ­
ją c e  zabudow an ia :

1. D om  p a rte ro w y  z d rzew a  g o n tsm i k ry ­
ty , 4 kom iny  m uro w an e  m a jący .

2. D om ek m urow any  p a r te ro w y , go n tam i 
k ry ty , 1 kom in  m urow any  m ający .

3 . D om ek  fron tow y m uro w an y  p a r te ro w y  
b la c h ą  k ry ty .

4. O ficyna m u ro w an a  o 1 p ię trz e , 4 k o m i­
ny m a ją c a

5. O ficyna p o p rz e c z n a  z  d rz e w a  o p a r t e ­
rze .^  z fac ja tam i go n tam i k ry ta , 8 kom inów
r.ia jąca .

6. O ficyna z d rzew a  d ach ó w k ą  k a rp ió w - 
k ą  k ry ta  o 1 kom in ie  m urow anym .

7. B ra m a  d rew n ian a
8. K om órk i w podw órzu  g o n tam i k ry te .
9. Ś m ietn ik  z d rzew a.

10. P a rk a n  z d rzew a  g a la ro w izu y .
U . P a rk a n  z d esek  z g a lą ro w izu y  p o s ta ­

wiony.
12. K o m ó rk i z d esek  gon tam i k ry te .
13. K lo ak a  go n tam i k ry ta .
14. P odw órek  2, 3 cie w k s z ta łc ie  u liczk i 

p a rk a n e m  z d esek  g alarow ych  zagrodzone, 
w szy stk ie  pod w ó rk a  z a b ru k o w a n e .

15. S tu d n ia  z p o m p ą  i k o rb ą  d rew n ian ą , 
drzew em  cem brow ana.

16. S ta je n k a  z  d rzew a  z g ila ro w iz n y , d e s ­
kam i k ry ta .

W  n ie ru ch o m o śc i te j je s t  29 lo k a to ró w , 
z  im ion i n azw isk , o ra z  ilość  ceny najm u 
u isz c z a ją c y c h , w a k c ie  z a ję c ia  w ym ienio-. 
nych .

O b sze rn ie jsze  o p isa n ie  pow yż z a ję te j i z a ­
a re sz to w a n e j n ie ru ch o m o śc i z n a jd u je  s ię  W 
a k c ie  z a ję c ia  u  sp rz e d a ż ą  d y rygu jącego  T e ­
o d o ra  Ł ąck ieg o  A d w o k a ta  p rzy  S ą d z ie  A p e ­
lacy jnym  K ró le s tw a  P o lsk ie g o  w W arsz aw ie  
pod N -rem  1775 zam ieszk a łeg o , za ś  zb ió r  
o b ja śn ie ń  i w aru n k i sp rz e d a ż y  w K a n c e la r ji  
T ry b u n a łu  C yw ilnego tu te jsz e g o  w w ydziale  
I. z ło żo n e , p rz e jrz a n e  być m ogą.

Z a ję c ie  w k o p jach  do ręczono-
1. J W . K alik s to w i W itk o w sk ie m u  P re z y ­

den tow i m ia s ta  S to łeczn eg o  W a rsz a w y  w 
W a rsz a w ie  p o d  Nr. 387 u rz ę d u ją c e m u , n a  
rę c e  M acie ja  K w iatkow sk iego  u rz ę d n ik a  t e ­
goż M a g is tra tu .

2. E m ery k o w i K o z e rsk ie m i, P isa rzo w i 
S ą d u  P o k o ju  O gu i m. W arszaw y  w y d zia łu  
111 w W a rsz a w ie  pod  N r. 405 u rzęd u jącem u , 
ńa rę c e  w łasne.

O budw om  d. 5 (17) S ie rp n ia  1864 r.
W yniesiono do k s ię g i w ieczyste j pow yż z a ­

ję te j  n ie ru ch o m o śc i w W a rsz a w ie  d n ia  24 
S ie rp n ia  i5 W rz e śn ia )  1864 r ,  a  w dn iu  d z i­
s ie jszy m  do k s ię g i z a a re sz to w a ć  w K a n c e la ­
r j i  T ry b u n a łu  tu te jsz e g o  n a  te n  ce l u t r z y ­
m yw anej, w p isa n e  z o s ta ło .

P ie rw sz a  p u b lik a c ja  z b io ru  o b ja śn ie ń  i w a­
ru n k ó w  sp rz e d a ż y , odb ęd z ie  s ię  n a  a u d je n c ji  
jaw n e j T ry b u n a łu  Cyw ilnego G u b ern ji W a r ­
szaw sk ie j w W a rsz a w ie  w W y d zia le  I ,  w 
m ie jscu  zw y k ły ch  p o sie d zeń  p rz y  u licy  D łu ­
giej p o d  N r. 549 o go d z in ie  10 z  ra n a , d n ia  
a  (14) L is to p a d a  1864 r.

S p rz e d a ż ą  dyrygow ać b ęd z ie  T e o d o r  Ł ą c ­
k i  A dw o k at p rz y  S ąd z ie  A p e lacy jn y m  K ró ­
le s tw a  P o lsk ieg o , k tó re g o  z a m ie sz k a n ie  j e s t  
w yżej w sk azan e .

W arsz aw a  d . 3 (1 5 ) W rz e ś n ia  1864 r .
R a d c a  D w oru Z g ó rsk i.

W y w ieszo n o  n a  ta b lic y  w sa li  u s tę p o w e j 
T ry b u n a łu  Cyw ilnego G u b ern ji W a rsz a w ­
sk ie j w W arsz aw ie .

W a rsz a w a  d. 5 (17) W rz e ś n ia  1864 r .
R a d c a  D w oru  Z gó rsk i.

I ’o odbyciu  w d n iach  2 (14), 16 (28) L is to ­
p a d a  i 30 L is to p a d a  (12 G ru d n ia )  1864 r .  3ch  
p u b lik a c ji zb io ru  ob jaśn ień  i w aru n k ó w  s p r z e ­

d aży  pow yższej n ieru ch o m o śc i te rm in  do o- 
s ta te czn eg o  p rz y są d z e n ia  takow ej wyznaczy* 
T ry b u n a ł n a  d. 22 S ty c z n ia  (3 L u teg o ) 1865 
w k tó ry m  p rz y są d z o n ą  z o s ta ła  T eodorow i 
Ł ą c k ie m u  A dw okatow i," za  rs . 2 ,00", za ś  t e r ­
m in  do o sta te czn eg o  p rz y są d z e n ia  te jże , wy­
zn acz o n o  n a  d. 30 K w ietn ia  (12 M aja)* 1865 
r. G dy ta k  term in  ten  j a k  i n a s tę p n e  p rzez  
T ry b u n a ł  n a  d. 16 *2S> L ip c a  1865 r. i 22 
K w ie tn ia  (4 M ain) 1S66 r. w yznaczone nie- 
p rz y sz ły  do sk u tk u , a  da laae  d z ia ła s ie  p rz e z . 
P rz e p ió rk ę  zan iech an em  aogtało , p rz e to  wie- 
rzy o te lk a  Ł y p o teczn a  sum y r s r .  2 ,060 z  p r o ­
cen tem . W ład y s ław a-Jó ze fa  z M oazczew skich  
G rabow ska , Ign aceg o  G rabow skiego , o b y w a­
t e l a  m a łż o n k a  w a sy s te n c ji i z a  u pow ażn ię- *  
n iem  m ęża  d z ia ła ją c a , łą c z u ie  z nias w m- 
P o z n a n iu  m iesa łra jąca , za m ie sz k a n ie  zaś  p r a ­
w ne do teg o  in te re su  i ca łego  p o stę p o w an ia  
su b h a s ta e y jn e g o  u R o m an a  W ierzch le jsk iego  
A d w o k ata  p rz y  S ąd z ie  A pelacy jn y m  w W ar­
szaw ie  pod  N r . 590 o b ran e  m a ją c a , w y d a ła  
n a k a z  su b b a sta c y jn y  p rz e z  K o m o rn ik a  p rzy  
S ąd z ie  A p elacy jn y m  L udw iku  W ich ro w sk ie - 
go w d. 2ó G ru d n ia  (7 S ty czn ia )  1867/8 r., 
d o ręczo n y  B erkow i S c h u ltz , a  n a s tę p n ie  w y­
s tą p iła  p rz e d  T ry b u n a ł Cyw ilny w Y iarszaw ie
0 upo w ażn ien ie  je j do dalszeg o  p o p ie ra n ia  
su b h a stac ji n ie ru ch o m o śc i N r  300 0 a  w W a r ­
szaw ie  p o łożonej do B e tk a  S c h u ltz  n a le ż ą c e j
1 w sk u tk u  tego T ry b u n a ł tu te js z y  w yrok iem  
d a ty  20 L u te g o  (3  M arca) 18 6 8  r. m iędzy  
W ła d y s ła w ą -Jó z e fą  G rab o w sk ą  z je d n e j, a  
T e o d o re m  Ł ą c k im , M ecenasem  ja k o  O b ro ń ­
c ą  Iz ra e la  P rz e p ió rk i  z d rug ie j s tro n y  z a p a ­
d ły m  w y zn aczy ł now y te rm in  do o s ta te c z n e ­
go p rz y są d z e n ia  n ie ru ch o m o śc i N r 3000® w 
W a rsz a w ie  n a  d. 10 (22) K w ie tn ia  1868 r .  
go d z in ę  10 ra n o , k tó ry  s ię  o d b ęd z ie  w m ie j­
sc u  zw yk łych  p o sie d zeń  T ry b u n a łu  C yw ilne- 
5°9  W " arsza v i*0 w W y d z ia le  I-ym  p o d  N r .

L ic y ta c ja  z acz n ie  się  od sum y rs  6,263 k . 
3 4 7 2 ja k o  od V, c zęśc i s z a c u n k u  p rz e z  b ie ­
g ły c h  w ta k s  e sądow ej w ynalezionego.

W a rsz a w a  d. 29 L u te g o  iP2 M a rca ) 1868 r. 
P is a rz  T ry b u n a łu ,

R ad ca  D w oru  Z g ó rsk i.
G dy te rm in  pow yższy z pow odu  z a sz ły c h  

sp o ró w  n ie  p rz y sz e d ł do sk u tk u , p rz e to  T ry ­
b u n a ł  w yrokiem  z ila c ji d. 3 (15) C zerw ca 
r . b. w ydanym , now y te rm in  do o sta te czn eg o  
p rz y są d z e n ia  te jż e  n ie ru ch o m o śc i n a  d. 17 
(2 0  L ij ca  I s 69 r. godzinę  10 z ra n a  w y zna­
c z y ł, w k tó ry m  licy tac ja  zacz n ie  się  ta k ż e  o d  
sum y r s .  6,263 k. 3 4 y 2.

W arszaw a d. 13 ^25) C zerw ca 1869 r. » 
R a d c a  D w oru, Z g ó rsk i.

_ T e rm in  pow yższy  d la  b ra k u  k o n k u ren tó w  
n ie p rz y s z e d ł  do sk u tk u , p rz e to  T ry b u n a ł wy- w 
ro k iem  < a ty  14 (26) S ie rp n ia  1869 r. s z a c u ­
n ek  n ie ru ch  m ości te j pod  N r. 3000a w W a r ­
szaw ie  po ło żo n e j, o V4 część" zn iży ł i te rm in  
do o s ta te c z n e g o  p rz y są d z e n ia  takow ej n a  d. 
l (13 ' P a ź d z ie rn ik a  1869 r. g o d z in ę  10 z r a ­
na  w yznaczy ł, w k tó ry m  lic y ta c ja  z acz n ie  s ię  
od  sum y rs . 4 ,697 k o p . 52 ja k o  %  części ta k  
obn iżonego  sz a c u n k u .
W a rsz a w a  d. 25 S ie rp n ia  (4 W rz e ś .)  1S69 r .

R a d c a  D w oru w z". Ju lja n  Św ierczew ski 
P o d p isa rz

N . T>. 6492. P isarz T ryb ' nalu Cywilnego 
w Kaliszu.

W iadom o czyni, iż o* żądanie S tan isław y 
z Chfapow iecktćn R lobukow ss jej, A lek san d ra  
M obukovrsk ego obyw at la niaD.onki, w asy ­
stencji i za  upow ażnieniem  m ęża c7.y j c e j  
w Strfllotyszkach. Pow iecie Kolskim , G u e ; nji 
K alisk ie j zam ic.-zkałej, a zam ieszkan ie p r a ­
wne do tego in teresu  u F ran c iszk a  M odrze­
jew skiego, P a t r o n a  T rybunału  w K aliszu , ob ra -b ’ , - . . : . - —  -
no m ają -e-, od k tó re j tenże 1 a tron  staw a i sub-u e  m a j ą - e - ,   -----  j  * i  s u u -
h as tec ją  dóbr JaSkiów , w poszukiw aniu  sumy

< -  1. . .. ńO -'/. V. l i r onn iD nm  nOlón.„ ____
l i i .  o  e -  e j  ^  "  e. —  ̂ - ,  — — - - J

rs. 1 589 kop. 5 0 ’/ ,  z procentem  p op ie ra ,  p to -  
tokuteiii K o m o m  ka T rybunału  F ra n c iszk atokul*. IU A»v* ------  ^ J  ...... -
R . , w e c k i < g ° ,  w d a .u  14 (*2(5) K w ietn ia i 8 t9  . .  
sporządzonym , za ję te  zosta ły  na  sprzedaż, w
d ro d z e  prejBiUMOn* g *  wy v, L s t c W u  

D O B RA  Z IE M SK IE
Jask ró w , sk ład a jące  się z wsi i fo lw arku  J a -  
skrów  oraz oąady O łow ianka zw anej, z wszeł- 
kiem i zabudow aniam i dw orskiem i, z w yłącze­
niem  gruntów  i zabudowań n a  własność w ło­
ścian przeszłych, zresztą z w szelkiem i docho­
dam i i uży tkam i, ro lam i, pastw iskam i, w oda­
m i i lasam i z tem  co ich całość stanow i i j a k  
się znajdują.

D o b ra  te  grani-czą n a  wschód słońca z dobra­
m i W ancęrzew , na  południe z dobram i Siedlec 
rządow ym i, na  zachód z dobram i W yczerpy, 
a  n a  północ z dobram i W yczerpy, o d leg łe  są 
od Częstochowy w i o r s t  9, M stow a 4 , K łobucka 
22 , P rzyrow a 21, a P »trokow a 70, należą do 
p a ra iji Mstów, g m *ny W encerzew , Pow iatu  
i O kręgu  Częstochow skiego, G ubern ji P e tro -  
k’ow skiej, k tó rych  w łaścicielem  L udw ik  S za ­
n iaw ski z w łasnych funduszów s-ę utrzym ują*, 
cy, w J a s k r o w i e  zam ieszkały  i zn a jd u ją  się 
w jego posiadaniu.

G ranice są n iespo rne , obcą dziedziną n ie - 
przedzielone. C ałe dobra  m ają  przybliżonym  
sposobem włók 47 m órg 7 prętów  k50 czyli 
d z ies ia ty n  720, g ru n ta  należą  do k lasy  I I  e j
I l l  ej i i \  ej. Z n a jd u ją  się zabudow ania dw or­
skie szczegółowo w akcie  zajęcia opisane, k a r ­
czm arz K asper F ra jtow icz, p ła c i rocznie po rs#
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60, a Filip Wosik i Andriej Chopka z posia­
danych grnatów płaci rocznie po rs. 15; po* 
datki do Kasy Powiatu Częstochowskiego opła­
cają się rs. 437 kop. 3 %  rocznie.

W ięcej szczegółowy opi« dóbr Ja sk ro w a p o i 
Względem klasyfikacji gruntów , stanu zab u d o ­
wań i innych szczegółów, znajduj** się w pro- 
toku le  z ję c ia  u pop ierającego sprzedaż P a tro ­
na  M odrzejew skiego, gdzie równie zbiór o b ja ­
śn ień  i w arunków  każdego czasu p rzejrzeć 
niożup.

'ro toku ł zajęcia  doręczony je s t  w kopjach  
P isarzow i Sądu Pokoju  w Częstochow ie Igna- 

f  cem u BrocbocKiemu i W ójtowi gm iny W an - 
I cerze w Maciejowi F ertacz  do rą k  w łasnych 
^ w  dniu 9 ;v21) M aja 1869 roku , nas tęp n ie  do 

ks ęgi w ieczystej dóbr zajętych  w K ancelarji 
Z iem iańsk ie j d n ia  29 M aja (10 Czerwca) t r.

! wniesiony i w pisany, a do księgi z aresz tow ań  
w biurze P isarz*  T rybunału  utrzym yw any 
d n ia  10 (22) Czerwca r. b. wpisany i zarege- 
atrow any  został.

Sprzedaż dóbr tych odbywać się będzie na 
aud jen c ji T rybu n a łu  Cywilnego w K alis u, 

i w m iejscu zwykłych posiedzeń w pajacu  sądo 
wyni przy ulicy Józefina stojącym .

P ierw sze ogłoszenie w arunków  licy tacji 
i sprzedaży na aud jencji T rybunału , w dniu 23 
L ipca (4 S ierpn i* ) 1369 r. o go Izinie 10 z ra- 
Ua n as tąp iło , d rug ie  w dniu 6 (18) S ierpn ia , 
trzecie w dniu  20 S ierpn ia  (1 W rześnia t. r. 
w yrokiem  T rybunału , t rm in do tymczasowego 
p rzysądzen ia na dzień 3 ( 15 ) P aźd z ie rn ik a  r. b.

| godzinę 10 z r*>na, w m iejscu zw ykłych jeg o  
posiedzeń wyzuaczony został. Popierający  
■sprzedaż za dobra  te sum ą rs. 10,000 podał.

Kalisz d. 21 S :erp . (2 W rześ.) 1869 r.
za A sesora K olcgjółnogo J .  M igórskiego, 

M oraw ski w zast.

N  .D ' 6491. P isa rz Trybunału. Cywilnego 
w Kaliszu.

W iadom o czyni, iż n a  żądanie R om ana R a- 
Jo liń sk iego  w łaściciela dóbr P ią tk u  m ałego, w 
dobrach  Zborow ie powiecie K alisk im  zamiesz- 
łego, a  zam ieszkanie praw ne do togo in teresu  
u  F rań c iszk a  M odrzejew skiego P a tro n a  T ry ­
b unału  w K aliszu  obrane m ającego, od k tó re ­
go tenże P a tro n  staw a i subhastac ją  dóbr Zło-

1 tn ik i m ałe w poszukiw aniu sumy rs. 8558 z 
procentem  popiera, pro tóku łem  K om ornika 
T rybunału  Rom ualda P inow skiego w dniu  10 
(22) M aja  1869 ro k u  sporządzonym , zajęte  zo- 
s ta ły  n a  sprzedaż w drodze przym uszonego wy- 
w łaszczenia

D O B R A  Z IE M S K IE  Z Ł O T N IK I M A Ł E . 
sk ładające się z wsi, kolon ji oraz fo lw arku te ­
goż nazw iska, z wszelkiemi zabudow aniam i 
dwmrskicmi, z wyłączeniem  grun tów  i zabudo­
w ań n a  w łasność w łościan  przeszłych, z resztą 
z W'szelkicmi dochodam i i użytkam i, ro lam i, łą ­
kam i, pastw iskam i i zaroślam i, z tern co ich  ca ­
łość stanow i i ja k  się te raz  znajdują.

D obra  te  g raniczą na  wschód słońca z do­
bram i Z ło tn ik i w ielkie i Goliszewem, n a  za­
chód z m ajętnością Stawiszyn, czyli dobram i 
D ługa W ieś do m ajętności Stawiszyn, należą- 
cemi, n a  północ z dobram i P e try k i, a  n a  po łu­
dnie z dobram i Zelasków , odległe są od m ia­
sta  K alisza w iorst 16, S taw iszyna 3, K oźm inka 
19, a  T u rk u  25, należą do p arafji Goliszew, 
gm iny Zborów , pow iatu i gubern ji K alisk ie j, 
k tó rych  je s t w łaścicielem  Zygm unt R udnick i 
w Z łotn ikach m ałych zam ieszkały i znajdują 
się w jego  posiadaniu.

G ranice są niesporne, obcą  dziedziną nie- 
przedzielonc. C a łe  dobra  m ają przybliżonym  
sposobem  w łók 17, m órg 24, prętów  42, czyli 
n a  m iarę ru sk ą  dziesiatyn 261, g run ta  należą 
do  k lasy  I I  I I I  i IV . Z najdu ją  się zabudow a­
n ia  dw orskie, k tó re  ja k  równie inw entarze, i 
wysiew' w akcie zajęcia szczegółowo są wymie­
n ione, p rop inacją  dzierżawi n a  ro k  jed en  H ie­
ronim  K onieczny za rs. 150. P o d a tk i dw or­
skie do kasy gubernialnej w K aliszu op łacają 
się rocznie rs. 337 kop € l* /a.

W ięcej szczegółowy opis dóbr Z łotn ik i m ałe 
pod względem stanu  zabudow ań i innych szcze­
gółów, znajduję się w p ro tokóle  zajęcia u  po ­
pierającego sprzedaż P a tro n a  M odrzejcw skie-

fo, gdzie rów nież zbiór ob jaśn ień  i w arunków , 
ażdego czasu przejrzane być mogą.

P ro to k ó ł  ̂zajęcia doręczony je s t w kop jach  
P isarzow i Sądu P oko ju  w K aliszu A ntoniem u 
Rycbłow skiem u i W ójtow i gm iny Zborów  J ó ­
zefowu W itczak  do rą k  w łasnych w dniu 16 
(2 8 )  M aja r. b., a  następn ie  do księgi wieczy­
ste j dóbr zajętych w K an ce la rji ZiemiańsKiej 
dn ia  24 M aja (5 C zerw ca) t. r . w niesiony i 
w pisany, zaś do księgi zaaresztow ań w B iórze 

„ P ^ a rz a  T ry b u n a łu  utrzym yw anej, dnia 7 (19) 
C zerwca 1868 r. w pisany i zaregestrow any ,zo­
stał. S pr2e(iaż  dóbr tych  odbywać się będzie

7 na am  jcncji T ry b u n a łu  Cywilnego w K aliszu, 
yi m iejscu zw ykłych posiedzeń w pałacu  sądo­
wy111/  P12y  U licy Józefiny stojącym .

pierw sze ogłoszenie w arunków  licytacji i 
sprzedaz) n a  aud jencji T ry b u n a łu  wj dniu  1 7 
(.29) qi85-9- r * 0 g ° dzinie 10 z ran a , dru-
»*C. ' ' i  c*- T>ca. (12 S ierpn ia) trzecie  w
d nin  1  ̂ lerpnia t. r. nastąp iło . T erm in
d °  tern cz as ego przysąd z en i a tych  dóbr na  
dzień 18 £ 0 )  W rz e n ia  i 869 r. godzinę 10 z

ra tt! z0nym,Zosta ł /opierajA8! °  P°Sif  Z°ń 7 "znaczony (  “J\ey  sprzedaz za do­
b ra  te sumę rs. 10,000 podał.

K alisz  d . 15 (2 7 )  S ie rp n ia  1869 ' 
A sesor K olegia.l, za J .  M ig ó rsk ieg o , M oraw ski

N. D. 6493.
W yrokiem  T rybunału  Cywilnego w W a r ­

szawie w dniu 28 W rześnia (10 Październ i- 
kai 18G7 r., m iędzy Janem  Skabiczew skim  
obywatelem  pod N r 540 i Teodorem  Ł ąckim
0  wońoą przy  Rządzącym  Senacie pod Nr. 
1775 w W arszawie zam ieszkałym i, jako  syn­
dykam i tymczasowemi masy upadłości Moze- 
sa  M iihlrad przez F ran c iszk a  Siateckiego 
Adwokata staw ającym i z jednej

A
1. W alentym  Przyjem skim  O brońcą Sądo­

wym pod Nr. 519
2. Jerzym  M arkoff Rzeczywistym  R ad cą  

Stanu pod Nr. 17286 w’ W arszaw ie zam ie­
szkałym i, jako  syndykatu tymczasowemi m a­
sy upadłości H ersza  M iihlrad przez W in ­
centego M ajewskiego M ecenasa staw ającem i 
z drugiej.

3. M ajerem  JuD ghertz kupcem  w W a rsz a ­
wie pod Nr. 1056 zam ieszkałym , jako  syndy­
kiem  temczasowym m asy upadłości H ersza  
M ublrada.

Sukcesoram i M ozesa M ilhlrada jak o  to:
4 T ek lą  z Hoflichów M iihlrad po M ozesie 

M iihlrad pozostałą  wdową, w imieniu wła- 
snem , oraz jako m atką i głów ną op iekunką  
nieletn ich  Icka v Wincentego, Hawy R ischel 
v. Ewy Judk i v. Ja lja n a  M iihlradów d zia ła ­
jącą , w W arszawie pod Nr. 471 a. zamie- 
s ka łą .

5. Maurycym Braum an właścicielem domu 
Nr. 1333 tam że w W arszaw ie zam ieszkałym , 
jak o  przydanym  opiekunem  nieletnich Miihl- 
radów.

6. Salom eją z M iihlradów Ludw ika Lew ity 
kupca żoną, czyli obojgiem m ałżonkam i L e  
Witami w Płocku zam ieszkałym i.

7. Adolfem M iihlrad obywatelem w W ar­
szawie pod Nr. 471 a. zam ieszkałym .

S. H eleną z M iihlradów Ludw ika F riilin - 
ga P ro k uren ta  żoną, czyli obojgiem m ałżon­
kam i Friiling  w W arszaw ie pod Nr. 1065 za 
m ieszkał) mi.

9. Leonem  M iihlrad obywatelem  w mieście 
Paryżu  Cesarstw ie F rzucuzkiem  zam ieszka­
łym.

10. H erm anem  M iih lra l handlującym  w 
dobrach K rasne O kręgu Szydłow ieckim  Gu- 
beruji R adom skiej zam ieszkałym .

. U . B ronisław ą z Miihlradów Ludw ika Fej- 
g iaa  obywatela żoną, czyli obojgiem m ałżon­
kam i Fejginam i w dobrach Kraszewice O krę­
gu Radomskim  G ubernji W arszaw skiej o b e ­
cnie w Okręgu i G ubernji Petrokow skiej za­
m ieszkałym i, pozwanymi, niestawającymi, z 
trzeciej strony zapadłym  po wyroku po łącze ­
nia, nakazanym  zo sta ł dział dóbr Mniów i 
Kr.-sne z przyległościam i w Okręgu S zydło­
wieckim G ubernji R adom skiej położonych, 
celem udzielenia opinji czyli dobra tikow e 
w na tu rze  dogodnie podzielone być mogą lub 
nie, tudzież celem oszacowania tychże dóbr 
biegli mianowani, w razie niem ożności do­
godnego podzia łu  w n a tu rze , sprzedaż rz e ­
czonych dóbr p rzez  publiczną licytację roz­
porządzoną, do kierow ania czynnościam i 
działowem i Adolf K łodziński Sędzia Trybu 
n a łu  zo s ta ł delegowany.

Biegli mianowani po wykonanej przysiędze 
udzielili opinją, iż dobra Mniów i K rasne z 
przyległościam i podzielonem i w naturze  być 
nie mogą i sporządziw szy dwie oddzielne t a ­
ksy takowych, ustanow ili w artość ich na rs r . 
205,6)3 k. 32. N astępn ie  T rybunał tu tejszy 
wyrokiem daty  13 (25) S ierpnia 1868 r. p o ­
wyższe dzieło biegłych zatw ierdził.

Dobra Mniów z przyległościam i składają  
się  z dwóch Kluczów to jes t k lucza K rasna
1 k lucza B łaszków , te  dwa klucze odległe są 
od siebie o w iorst k ilk a , przedzielone są  śre- 
dniemi dobram i Końskie i zupełn ie  odsepa­
rowane co do gospodarstwa.

D obra Mniów klucz B łaszków  z przy leg ło­
ściami leżą w Gubernji Radom skiej Powiecie 
Szydłowieckim gminie N iekłań parafji Odro­
wąż pod ju risdykcją  Sądu  Pokoju Okręgu 
Szydłowieckiego w Szydłowcu.

D obra te  sk ładają  się z folwarku B łaszków  
niem niej wsi uw łaszczonych Nieborów w k tó ­
rej znajduje się osada fabryczna, walcownia 
żelaza, k-donjt W ołów w której znajduje się 
pudiiugarnia i fryszerki,w si u płaszczonej Bła­
szków w k tórej znajdu.e  się  fryszerka  obec­
n ie wydżierżawiona. Z  wsi uw łaszczonych 
Pardołów , Swierszczów, Odrowąż w której 
znajduje się oberża i cegielnią, z wsi uw łasz­
czonej Nówki, kolonji P łaczków  w której 
znajduje się  fryszerka, wsi P ię ty  i osady K a­
m ionka w której znajduje się m łyn i osada 
gajowego, M orawki, Probostw a Odrowąż rów­
nież uw łaszczonego i lasów.

D obra te  po ich uw łaszczeniu  jako  w yłącz­
na w łasność dominium obejm ują mórg nowo- 
polskich 5165 pr. 245, w której to p rz es trz e ­
ni lasy  zajm ują powierzchni mórg 4457 p rę ­
tów 199.

D obra Mniów klucz B łaszków  graniczą w 
okół z dobrami N iekłań  , W ólką P lebańską, 
N iekłaniem , Chlewiskami, ekonomią Szydłó- 
w ;ecką, Bliżynem, ekonom ią Samsonew i 
dobram i Końskie.

W  całych tych dobrach znajdują się p o ­
k łady  rudy żelaznej, odległe są  o i  K ońskich 
o mil 3, od Szydłowca mil 6. od Kielc mil 7.

T ra k t bity, czyli szosę przechodzi trzy  r a ­
zy od K ońskich ku  Szydłowcowi i od Koń­

skich ku Sandomierzowi. Z najduje się  w do­
b rach  5 stawów zarybionych; je s t  ogród owo­
cowy i warzywo. Propinacja w całych do­
brach  B łaszków  znajduje się, a  gorzelni nie 
ma wcale.

Dochód z  p rop inacji wynosi rocznie rs r . 
1,621. L asy  podzielone zostały  na trzy  o b rę ­
by. Budynki są  rozm aite fabryczne tro ja k ie ­
go rodzaju.

Podatk i skarbow e gruntowe łączn ie  z pro- 
p inacyjnym  i sk ład k ą  ogniową wynoszą do 
o p ła ty  roczn ie  rs. 2,022 k. 55.

D obra ziem skie Mniów klucz K rasne z- 
przyległościam i, leżą  w okręgu Szydłowieckim 
tym że powiecie, gubernji K ieleckiej, pod ju ­
risdykcją  Sądu Pokoju w Szydłowcu.

Dobra te sk ła d a ją  się z wsi Stachowa, P ia ­
ski, M ąłm urzyn, W ęgrzynów, Mniów, Ra- 
szówka, Podphyby, Serbinów, Rogowica, Bień 
i Komorów, obecnie uwłaszczonych, osady fa ­
brycznej żelaznej Krasna, folwarku K ra sn a , 
folwaku P.igłodów, probostw a Mniów, k tó re  
uw łaszczone zostały, o s id  m łynarsk ich  w 
Tryskaw kti i Serbinowie i leśnictw a K rasna , 
wraz z osadami gajowych.

Dobra te po ich uwłaszczaniu, jak o  wła- 
saość dominium obejm ują m órg 300 p rę to ­
wych 6550 pręt. 92, k tó ra  to p rzestrzeń  wy­
jąw szy dwóch folwarków i osad fabrychnych, 
gajowych i karczem nych pokryta je s t  lasam i.

Dob a Mniów, k lucz K rasne, graniczy w 
okół z Wólką K łocką, ekonom ią R adoszyce, 
dobram i Końskie, ekonom ją Samsonów i do 
brarni Oblęgórek i Oblęgór duży, g ran ice  są  
pewne i oznaczone kopcami. W całych tych 
dobrach są pokłady rudy żelaznej. T ra k t bi­
ty czyli szosse ciągnie się od Petrokow a ku 
Kielcom, oraz trak ty  bite fabryczne w 4 -rech  
m iejscach Odległość do m iasta K ielc mil 5, 
do Szydłowca mil 6, do K ońskich m il 3, do 
R adoszyc mil S i pół.

Z najdu ją  się trzy  stawy; łąk i są  w ośmiu 
m iejscach; w le3ie znajdują się  2 stawy; w 
dobrach piece do topienia  rudy żelaznej są 
dwa i p rzez  cały  ro k  mogą być czynne bez 
p rzerw y.

P ropinacja  również w dobrach  tych  zn aj­
duje się, „a gorzelni nie ma wcale, budynki 
folwarczne są trojakiego rodzaju. .

Podatki gruntow e w raz z propinacyjnym  
sk ładka  ubezpieczeń op łacają  się roczn ie  r s  
2,023 k. 15.

O bliższych szczegółach pod każdym  w zglę­
dem powziąść m ożna wiadomość u  podpisa­
nego F ran c iszk a  Siateckiego Adw okata, w 
W arszawie pod Nr. 2410/11 zam ieszkałego, 
oraz z taks biegłych w K ancelarji W. Św ier­
czewskiego P odpisarza  T rybunału  Cywilnego 
w W arszawie W ydziału 2 pod Nr. 549 zu aj- 
p u jących  się, o raz  na gruncie pom ienionych 
dóbr.

Po odbyciu w dniu 6 (18) M aja 1869 r. o 
godzinie 16 rano pierw szej publikacji zbioru 
ob jaśnień  i warunków sprzedaży dóbr ziem ­
skich} Mniów z przyległościam i, term in  do 
drugiej publikacji takowych, a zarazem  p rzy ­
gotowawczego przysądzenia  rzeczonych dóbr 
Mniów wyznaczony zo sta ł n a  dzień 18 (30) 
W rześnia 1869 r. godzinę 10 rano, k tó ry  się 
odbędzie w m iejscu zw ykłych posiedzeń T ry ­
bunału  Cywilnego w W arszaw ie w W ydziale 
2, pod Nr. 519 przy  ulicy Długiej p rzed  W. 
Adolfem K łodzińskim  Sędzią delegowanym.

L icy tacja  zacznie się od sumy rsr. 205,613 
kop. 32, jak o  szacunku w taksach sądowych 
przez biegłych wynalezionego, a wrazie b ra ­
ku  konkurentów  od tej sumy, licytacja przyw o­
łan ą  będzie od kwoty rs. 137,075 k. 54*/,, to 
je s t od 2/ j  części szacunku pomienionego.

W arszaw a dnie 19 (31) M aja 1889 r.
F ran c iszek  Siatecki, *

A dw okat p rzy  Sądzie Apelacyjnym  K rólestw a 
Polskiego.

i-jiV . D . 6 SOS P isa rz  Trybunale bym m ego  
iv Suw ałkach.

W  myśl art. 682 K. P. S. podaje do w ia­
domości, że na żądauie T adeusza Gałdziew i- 
<-za B urm istrza , w mieście B akałarzew ie  
Powiecie Suw ałksk im  zam ieszkałego, a z a ­
m ieszkanie praw ne w mieście Suw ałkach u 
P a tro n a  T rybunału  W ierzbickiego ob iera ją ­
cego, od k tórego tenże P a tro n  praw ne k ro ­
k i czynić będzie.

K om ornik T ry b u n ału  J a n  Nowopolski na 
zrealizow anie długu należnego Gałdziewi- 
czowi od Ckackieła L ipskiego zam ieszk a łe ­
go poprzednio  w Suw ałkach, a  te raz  z poby­
tu  niewiadom ego i aieobecneg >, nad którego 
m asą K uratorem  je s t  A leksander Szym ań­
ski P a tro n  T rybunału  w Suw ałkach zam ie­
szkały ; z a ją ł  dnia 1 (13) G rudnia 1867 r. na 
przym usow e wyw łaszczenie dwie n ierucho­
m ości, położone w mieście gubernjalnem  Su­
w ałkach , należące do w łasności rzeczonego 
C hackiela L ipskiego, a mianowicie:

1. N ieruchom ość położoną p rzy  ulicy Z ie ­
lonej pod Nr. poi. 823 (W ielkiej M ieszczań­
skiej) sk ładającą  się z p lacu, domu fron to ­
wego murowanego parterow ego, oficyny d re ­
wnianej, drugiej tak ie jże  oficyny, stajn i i wo­
zowni, kloak,

2. N ieruchom ość w terito rium  pól Suwałk- 
sk ich , za  m iastem  od p rzy jazdu  z W arsza­
wy, na  górze, na  gruncie od Skarbu nabytym, 
oznaczoną N r. 999 zw aną m anężem , sk ła ­
d a jącą  się  z p lacu  wielkiego, drewnianego

baraku , stajni, kuchni, domu i tran ze tu  d re ­
wnianych.

K opie aktów zajęcia  doręczone zostały  
Prezydentow i m iasta Suw ałk Edwardow i 
Ilcewiczowi d. 2 (14) Stycznia 1868 r. na  r ę ­
ce Jem ielitego zastępcy  Sekretarza  M agistra­
tu  i P isarzow i Sądu Pokoju  w Suw ałkach 
dnia tegoż, na ręce  K onstantego BJechmana 
P odp isarza , zastępu jącego  m iejsce P isa rz a .

l e ż  ak ta  za jęc ia  wpisane do ksiąg wieczy­
stych d. 25 Stycznia (6 L u t-g o ) 1868 r., a  do 
ksiąg  zarejestrow ali utrzym ywanej przez P i­
sa rza  T rybunału  d. 26 Stycznia (7 Lutego) 
lobo r.

Pierw sza p u b lik a ta  warunków  pod które* 
mi rzeczone n ieruchom ości sp rzedane  być 
m ają, n a s tąp ić  m ia ła  dnia 3 (15) K w ietnia 
1868 r. o godzinie 10 rano , a le  z  powodu n a­
kazanej taksy  n ieodbyła się, i d la  tego now y 
term in do pierwszej pub lika ty  o znacza  się  
n a d z ie ń  12 (24) W rześnia 1869 r. godzinę 
10 rano, i ta  odbędzie się s a  posiedzeniu tu ­
tejszego T rybunału , n astępne  zaś publikaty  
odbędą się co dni 15.

Suw ałki d. 23 L ipca  (4 S ier.) 1869 r.
W ierzbicki.

K opia tego obw ieszczenia p isana na stem ­
plu  ceny kop. 15, wyw ieszoną zo sta ła  w myśl 
art. 6S2 K. P. S na  tab licy  wywieszonej w 
izbie ustępow ej T rybunału . •

Suw ałki d. 23 L ipca  (4  Sier.) 1869 r.
P isarz  T rybunału,

W ierzbicki.

,N . D. 6489. Rejent K ancelarji Ziemiańskie/ 
w Lublinie.

Zaw iadam ia iż na  dom aganie się M aury­
cego F a jan sa  kupca gildyjuego w W arszaw ie 
pod Nr. 63S m ieszkającego, tudzież w moc 
aktów  z dn ia  1.8 (30) L istopada  1867 i 8 (20) 
Sierpnia 1869 r. przedem ną zeznanych, w d. 
19 W rześnia (1 P aździern ika) 1889 r. o go­
dzinie 10 z ra n a  w k an ce la rji podpisanego 
R ejen ta  odbywać się  będzie  sprzedaż p rzez  
publiczną licytację całej osady K osm inek pod 
Lublinem  położonej p rzestrzen i w g run tach  
i łąk ach  mórg now opolskich 40 p rę t kw adr. 
137 zaw ierającej, a  to w raz z młynem p a ro ­
wym oraz innem i zabudowaniami na  osadzie 
tej wzniesionemi, niem niej ze w szystkiem i 
m achinam i, rekwizytam i i utensyljam i, p ra ­
wem w łasności do żądającego M aurycego 
F a jan sa  i P io tra  M orawskiego obyw atela na  
K osm inku pod L ublinem  m ieszkającego n a ­
leżącej. L icy tacja  rozpocznie się  od sumy 
rs. 53,000, a  gdyby tej sumy n ik t po wywoła­
n iu  licytacji nie ofiarował, zaraz  w tym  te r- 
minie_ rozpocznie się od dwóch trzecich  
części tejże  sumy. Vadium  do licytacji z ło ­
żone być winno na ręce  podpisanego R ejen ta  
w kwocie rs. 3,000 gotowizną. W arunk i licy ­
tacyjne p rzejrzane być mogą w księdze wie­
czystej nieruchom ości K oim inek pod L u b li­
nem.

Lublin  d. 20 Sier. (1 W rześ.) 1869 r.
F e lik s W asiutyński.

N . D . 650 3 . R ejent Kancelarji Okręgu 
Kozienickiego.

Podaje  ao publicznej w iadom ości, iż n a  żąda­
nie s tro n  in teresow anych i w sku tek  upow a­
żnienia P rezesa  T ry b u n a łu  Cywilnego w R ado­
m iu z dnia 7 (19) Czerw ca r. b. N r. 1326 ru ­
chom ości do spadku  po niegdy Ignacym  O sław - 
skim  Sędzim P o k o ju  i w łaścicielu dóbr O blas- 
sy o tw artego , należące, m ianowicie: obrazy wy­
sokiej w artości pędzla B acciare lego  o ryginalne 
i innych celniejszych w łoskich i n iem ieckich 
m alarzy , znakom ity  zbiór sztychów n a  sta li i 
m iedzi, oraz drzew orytów  i litografji, b ib ljo te- 
k a  sk ładająca  się z 1500 przeszło tom ów ksią­
żek  przew ażnie serjo  pow ażnej treśc i w rozm a­
itych  językach , k a re ta  i powóz, m eble, zegary  i 
zegarki, lustra , w yroby ze z ło ta  i zc sreb ra , n a ­
czynia szklanne,-porcelanow e i fa jans, a lem bik  
m iedziany, g arderoba i b ielizna m ęzka, futra* 
rozm aite ruchom ości gospodarsk ie i naczyn ia  
kredensow e, w ina i m iody sta re , wreszcie 1 4  
sz tuk  ja low nika, n a  gruncie wsi O blassy n ad  
W isłą  w Pow iecie K ozienickim  G ubernji Ra­
dom skiej, w dniu 17 (29) W rześn ia  r. b. przez 
pub liczną licytację o godzinie 11  z ran a  ro z p o ­
cząć się, a  następnych dni zawsze od godziny 9 
z ra n a  kuntynuow ać się m ającą, więcej d a jące­
mu sprzedane będą.

K ozienice dn ia  18 (30) S ierpn ia  1869 r.
F e lik s K arasicw icz.

N. D . 6083. W  T ryb u n a le  Cywilnym w 
W arszaw ie sp rzedane zostaną w drodze sub- 
hastacji:

1. W  dniu  1 ( 1 3 )  W rześn ia  r. b. D o b ra  
Z iem skie Jaroeliow o  w powiecie L ęczyck ia  
rozległości w łók 20. L icy tac ja  zacznie się od 
sumy rs. 19552 kop. 3 6%  n a  vadjum  złożyć 
należy  rs. 3000.

2. W  dniu  2 (14) W rześn ia  r. b. n ierucho­
m ość w W arszaw ie przy  ulicy R rb a k i pod N r. 
2576 num erem  nowym 24 oznaczona. L icy­
ta c ja  zacznie się od sumy rs. 4549 k. 12%  n a  
vadjum  wym agane je s t rs. 600.

W aru n k i p rzejrzane być m ogą u podpisane­
go A dw okata  pod N r. 570 w W arszaw ie za­
m ieszkałego.

F e lik s Chruszczakow ski, Adw okat.
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N. D. 6510. W drodze egzekucji sądowej, 
prawnie zajęte: szklanki, karaw ki o lejarki, 
kieliszki, ław ki koszyk szalki, gwiehtv, ko- 
ttewka, waza, puszka, tasak, figórki z masy, 
pas do dzwonka, garderoba d a m s k a  i męzka, 
i t. p., w dniu 1 (13) W rześnia r. b. o godzinie
9  rano na targu pod 3-n.a Krzyżami w W ar­
szawie, przez pubł czną licytację sprzedane 
tęd ą .

U. Kietliński, K om ornik.

N. D. 6495. W  dniu 1 (13) W rześnia 1869 
r. o godzinie 10 z rana na targu Grzybów, ru­
chomości w zastaw dane to jest: kapota sukien­
na, szlafrok, suknia jedwabna, w moc postano­
wienia Sądu, w tymże dniu o godzinie 11 z ra­
iła na targu Grzybów prawnie zajęte ruchomo­
ści to jest: meble jesionowe, i machoniowe, i w 
tymże dniu o godzinie 12 w południe nif targu 
w rynku Nowego Miasta, tualeta, lichtarze p la­
terowane, naczynia porcelanowe i szklanne, 
łóżka jesionowe i t. p. przez publiczną licyta­
cje sprzedane zostaną.

Pawłowski, Komornik.

N. D . 6525. Prawnię zajęte meble naczy­
n ia mosiężne, lustra, towary korzenne i t. p. 
W dniu 1 (13) W rześnia 1869 r. o god. 9 rano 
na Sewerynowie i o god. 10 z raną na targu 
W itkowskiego a w d. 4 (16) b. m. i r. o god.
10 rano na targu Grzybów w Warszawie przez 
publiczną licytację sprzedane zostaną.

A . Nowicki, Komornik.

ZAPO ZW Y EDYKTALNE  
I ŚLEDCZE.

B H 30BŁI KT> C Y flY .
JN. D. 6418. Cf/,i'b Hcnpaeume.ibHOW  
noAUUiu / / .  Om [h A em a  (a, Hapmanb.
y  no/i.o3pl;KHaro a m j a  16 A urycT a  mBch- 

oToópiiHhi pamiuri ii'BinH, nvienne: Ka- 
n o T t K pec’.hHHCKiii cHHHro uuB ra, Kantjr® 
ro-iyóaro iihBTs, KanoT® c b p aro  qitSTa Ha- 
p « 4 Hhi{i uiyóoio u t ®  n o n p sa , pyoaxa u  « * -  
UIOK® XO/ICrHHtiblVl

TaK® KaKB c 'B4CTIH8 oóuapyiKiMO h to  
n e m u  OHhIH np0113X JAflT® HJ® n cK p ażK H  I1C- 
110 ineHKoń b® AepeinrE b® oKpecniocTBx® 
TopoAa IluceHMa to  l U i i - E m m  oó® s to m i,  
Bbi3biaaeT® aaitoHHaro B/ia4-£.<ibna oHblx® 
BBmefi ’nob®  iieMBA/ienao nuH-icti b® 34®- 
Uiniii GyA® 4-1 r oTo&paHin caoeii coócTueti- 
H octh a ycraHOB^ema cyiąecTBa npeory- 
naeaiH.
r .  B a p m a aa , 4 . 22 A ar. (3  C-AiTuSpiil 1869 r .  

n p e 4 cB 4 aTe/iJ>CTBy[fluiift C y 4 t.a ,
/  ^oSpaiHHCKlil.

U osoby podejrzanej w dniu 16 S ierpn ia  
t .  b , odebrane zostały rzeczy, a miaRowicie: 
kapota chłopska koloru niebieskiego, kapota 
Szaraczkowa kożuchem z białej wełny podbi­
ta , koszula płócienna, woreczek z takiegoż ma- 
terjału . .

Ponieważ śledztwo okazało, że te rzeczy 
pochodzą z kradzieży spełnionej na wsi w oko­
licach Piaseczna, a zatem wzywa prawego wła­
ściciela onych, aby niezwłocznie stawił się w 
Sądzie dla odebrania tych rzeczy z depozytu 

S  ustanowienia istoty czynu.
Warszawa d. 22 Sierp. (3 Września) 1869 r.

Sędzia Prezydujący, Dobraczyński.'

N. D. 6424. C y,fb  H c n p a m m e .ib n o u  
floAUiu 1. Om/i 'hAeniH eh B a p m a sb .

Bt> 4 eno3BiT1> CyAa naxoAHTCH Tpu cepe- 
6paHb!H HOIBCBUH I104CT3BKH OTOÓpaHHhlC 
o Tb noAoapuBacMiro l i t  uopOBCTB® zm ia , a 
norosiy  npnr,iawatOTCR chm®, iijiBtomie npa- 
bo na ynoMHHyTbia nem u uroGhi b® Tenenia 
HaHÓozBe 30 Aiłeń CHHiaH c o a h h  Hael-ofluja- 
ro oÓBHu.ieHifl HBHziHci. u® Cy4 ® c® 40Ka3a- 
TedbCTBSSIH COÓCTlieHHOOTH, B® npoTHBHOMŁ 
Hte cnyua® no HCTeueiiiH cpoua Benin 9 th  
6y4 y i® npoAaiiŁi o® n y y ó .m n ia io  Topra b® 
B04b3y K£3Hhl.

r. Bapuiasn, ABrycTa 28 a h a  1869 ro 4 a.
IIpe4 c®4 aTeni>CTByiomi8 CyAH, 

7KH3H6BCKill.
*  * *

W  depozycie Sądu, znajdują sig trzy 
srebrne nożowe podstawki, odebrane od po­
dejrzanej o kradzież osoby, przeto wzywa 
tuniejszem każdego, ktoby miał prawo do 
Wyżej wymienionych rzeczy, aby najdalej w 
przeciągu dni trzydziestu, licząc od dnia n i­
niejszego ogłoszenia stawił się do Sądu z do­
wodami własności; w przeciwnym bowiem ra- 
Jsie po upływie terminu, rzeczy te będą sprze­
dane przoz publiczną licytacją na korzyść 
Skarbu.

Warszawa dnia 28 Sierpnia 1869 r.
Sędzia Prezydujący, Żyzniewski.

N .  D . 6 2 6 7 . C y ,\b  H cnpaeum rrA bnoB  
IloAU liiu  Sb Pu.A0 .wb.

06®aBJiaeT® chm® bo Bceoómee CEijfcme, 
UT0 a-eHmiiHa okojio 60 -t-Łt® ot® p o jy  hji®- 
jonian, uo c B O e ł i  'ictuu.-.ii: u npoMcxoffijeHiio

HeH3B4lCTHa H 113® npOIueHia HHHOCTblHH co-
Sepatamaaca, npuOHB® b® scpeBiiio HoBa- 
Bojta PajOMCKoii rjinubi, PaftOMCKaro y®3ja , 
safiojifijia, h ito rja  ot® Ty j a  na dojboj®  10 
( 2 2 ) Iiohb OTnpaBjieHa 6buia b® ryóepHCKiri 
ropoj®  Pajosi® jjih uepejauii eb b® rocna-
Taub Ha B3aeHCiiie, CKOponocTUiKHO Ha u y ru  
ystepjta, KTOÓbi HMba® uaKia jihGo C B ijbuia 
o caMHuiH it npoucxoHSjeniio toB ateHinanbi, 
OjtaroBOiHT® yBbjoaHTb o tom® HajueHtaiiiiH 
BJiaCTH.

P. Pajow® jhh 13 (25) AurycTa 1869 r.
są  łipejc®*aTejibCTByiomaro C y j b i i ,

A c ce c o p ® , KoBaJtbCitia.
*

Podaje niniejszem do powszechnej wiadomo­
ści, że kobieta około la t 60 wieku mająca, z 
nazwiska i pochodzenia niewiadoma i z żebra­
niny utrzymująca się, przybywszy do wsi Nowej 
W oli gminy Radom Powiatu Radomskiego, za­
chorowała i gdy ztamtąd dnia 10 (22) Czerwca 
b. r. na furmance do miasta Gubernjalnego Ra­
domia do szpitala na  kurację wiezioną była, 
nagle w drodze umarła; ktoby wiedział o nazwi­
sku i pochodzeniu tej kobiety, raczy o tern za­
wiadomić właściwe władze.

Radom d. 13 (25) Sierpnia 1869 r. 
za Sędziego Prezydującego,

Asesor, Kowalski.

N. D. 6225. CyAb H cn p o n n m rA b n o i  
JIoAiipiu n'b IlA uuub .

Chm® BbtsHBaeT® Pacajibcitaro 6 . Mauajtb- 
HHKa MjiaBCKaro y b 3ja , b® HacTOsmee BpeMft 
H3® MfcCTa npoóbiBaHid HensBtcTHaro, j a 6i>i 
b® npojojnKenin 30 jn eS  ot®  jh h  HaCTOania- 
ro Bbi30Ba hbhjich b® 3j®utHiB C y j ®  no co 6 -
CTBeHHUM® jhjiaM®.

r . ITjoiik® I iojih 2 (14) flHii 1869 ro ja .
I I p e j c b j a T e j i i . C T R y i o n t i i ł  Cyjbit, 

H o B O j B o p c b i B .

*  *  *
Zapozyw a R afalakiego b. Naczelnika P o­

wiatu M ławskiego, dziś z p o b y tu  niewiado­
mego, aby w własnym  swym in teresie  w 
p rzeciągu  dni 30 od daty  nin iejszego zapo- 
zwu licząc, staw ił się w Sądzie  tutejszym .

Płock d. 2 (14) L ipca  1869 r.
Sędzia P rezydujący, Nowodworski

N. D. 6229. C y,\i, JicnpaeumKAbMoU
flOAUlfiu, Rb llA/ll/Kh.

Chm® Ebi3biBaeTŁLUMy.M IlgbEa KanycTy, 
■taKTopa, npeiiijvh e® ropoj®  IlHonK® npoiKH- 
Baioniaro, a  b® HacTOfiniee BpeMH H3® »®CTa 
npoiKWBaHiR neH3B®CTHaro, ju6h  b ®  npojo.i- 
aieHin 30 j h o B ,  g t ®  j h h  HacTOnniaro Bbi30Ba, 
HBHJica b® 8j®mHeM® C yjt. jjir jonpoca, b® 
npOTHBHOw® ase cjiyial;, byjeT® c® h h m ®  no- 
CTynjieBO no 3aKOHy.

I I jiouk® ABrycTa 4 ( 16)  jh h  1869 ro ja .
IIpejch/iaTeabCTByioiiiiti Cyjba, 

IIOBOftBOpCKifi.
*  *  *

Zapozywa Szm ula Ićka  K apustę  faktora, 
poprzednio w m ieście P łocku  zam ieszkałe­
go, a  obecnie z pobytu  niewiadom ego, iżby 
w p rzec iąg u  dni 30 od daty  niniejszego za- 
pozwu licząc, staw ił się w Sądzie tu tejszym  
d la złożenia zeznania, w przeciw nym  bowiem 
raz ie , listam i gończem i ścigany będzie.

P łock d. 4 (1 6 ) Sierpnia 1869 r.
Sędzia P rezydujący, Nowodworski.

N. D. 6 2 3 0 . Cy,\'b HcnpanumoALiKil} 
n o .tu t f ia  a'b Ka.iu.wb.

Chm® o6®ai'jmeT® bo BceoOiuee CBBgeme, 
u to  b® KOHipB cero Iiojih Micnua b® OKpe- 
c thocthx®  ro p o ja  KaJiHina 3ajepiKaH® 3eM- 
CKOio CTpaateio 6e3® nncMeHHaro Buja, sa - 
koB to  uejiou-BK®, noKa3biBaioiuiilcH Mapun- 
HOM® KltyfiOBCKHM®, CWH0SI® MapTHHa h Ma- 
Tepn eMy no a se a ik  HensBtcTHoS, poatjeH- 
hhm® B® ropojpk ^ojick® b® Ilpycin, koto- 
paro  npiiMBTH nOBHine nojpoOHO npegCTa- 
BjiHiOTCH. y  nOKa3aHHaro Ebime jtHge Ha py- 
ęamKli Ha BepxiieS 11 oahobpcmohho Biiy- 
TpeHHoil en CTOpotrb 3Ha'iiiTca uhcjio 209 
OojibniHMH HynepaMH nepHiuiOM® Hanncannoe. 
Cyjit no cyjefiHbix® n 0Ka3aHiiin® 3ajepiKaH- 
naro  11 ApyniM® oficTOHTCjibCTBaM® ilKyooB- 
CKift 3aii0A03pHBaeTcn B® ii30®raHiH cjil',Aye- 
moB ewy no saitOHaM® o tb ltc tb g h h o c th , 3a 
Kanoe j u 6o HeH3BłCTuoe jo  chx® nop® yro- 
jiOBHOc npecTynJieHie, huh ate t.® noSl.rh  113® 
TiopeMHaro saitKa. IIo BTOiiy cii.ioio 7 c t. 
Upycitaro yioJiOBHaro CyjoiipoiiSBOjcTBa. 
KajuiuicKiii HcnpaEiiTCJibHbifi CyA®.oO®H3bi- 
Baei’® chm® Bchx® atmeJieB Kpaa, iimbio- 
igiix® Kania HHÓyjb annjem u nacaiomiecH 0- 
nucaHHaro Bbime Jim a, cooOiiihti> TauoBtia 
3A®mHeMy C yjy  hmi OjinaiafimeMy coo6- 
iUHTejiH, ho B i. tukom® ate c-iyn i i  cjihAycT® 
yKa3aTb HacTOamee o6®HBjieHie.

ripnurfeTbi 3ajep;KaHHaro jniga noita3HBaio- 
m ar o ca MapgHHOH® SitySoBCKHM®: KaTO.ni- 
necitaro BhpoHCHOBhAaHiH, hmSioiiihji® 22 
jihT® ot®  p o jy , jihT® HHteT® oisojio 24 h.ih 
25, poGT® BbicoitiH, icphimaro caoateHiii ho 
HeTyuHaro, .inne npojojiroBaToe, bojiocbi Ha 
roHOBk TesiHbie, OpOEH TCMHbie, rjiasa uep- 
Hbie, jioc® HH3Kifi, por®  łiajiMfi, hoc® yuh- 
peHHbift pacmHpeHHbiS b® Hii3y, 9opoja itpy- 
rjiaji, Ha npanoft meKB noj® canoio cKyjio-

Boro BacTbio HaxogHTca Majian Mopmniia, py - 
k h  rpyObie, KaK® y th k c jio  paOoTaiomax®, 
BOjiocoB® Ha Oopoj® h  ycax® He iiateT® . 
O jbT 1. b® pyOamay H3® oChiRHOBenuaro xoji- 
CTa B® Majlblfi HHTHHblS KatTaH® CABUaHHblS 
Ha BH3ajibHbix® cmmax®, e® iKHjeT® TeMiia- 
ro HBBTa, B® 6apxaTHbie HiTaHU b® phiueT- 
ity, nepnaro c® nenejiOBaTbiM® ąBiTa. Pobo- 
pHT® XOpOIUO HO nOHbCKK.

I’. KaJiHin®, jhh 5 (17) AerycTa 1869 r.
IIpeACT./iaTejibCTByiouiiS CyjbH, 

BpOMHpCKifi.

Tł • * *Podaje się do publicznej wiadomości, iż w 
końcu miesiąca L ipca r. b. w okolicach miasta 
Kalisza, przez straż ziemską zatrzymany został 
bez legitymacji człowiek niejaki, w rysopisie 
dokładnie opisany, mieniący się bydź M arci­
nem Jakubowskim, synem M arcina, m atki z i- 
m ienia.i nazwiska nieznanego, a  w mieście D ol­
sku, w Poznańskiem urodzonym. N a przedniej 
i wewnętrznej stronie koszuli z grubego płótna 
u  tego człowieka dbtrzeżono czarnym atramen­
tem dużemi numerami wyciśniętą cyfrę 209. 
Ponieważ tak  z tłomaczenia się Jakubowskiego 
jak  i z innych okoliczności, tenże wydaje się 
bydź przestępcą, ukrywającym się przed wy­
miarem sprawiedliwości lub też zbiegiem z któ­
regokolwiek z więzień karnych, przeto w myśl 
§ 7 O. K. P ., wyzyra się każdego miaszkańca w 
kraju, mogącego jakiekolwiek w tym względzie 
posiadać wiadomości zatrzymanego dotyczące, 
aby takowe zakomunikował Sądowi rekwirują- 
cemu, lub z pow-ołaniem się na niniejsze obwie­
szczenie najbliższemu z jego miejsca zamiesz­
kania.

Rysopis mieniącego się być Marcinem Jak u ­
bowskim, katolikiem, la t 22 liczącym. L at mo­
że mieć 24 lub 25, wzrost wysoki, silnie zbudo­
wany, tuszy jednak szczupłej, twarz owalna, 
włosy na głowie koloru szatyn, brwi ciemne, 
oczy czarne, czoło niskie, usta małe, nos u dołu 
rozszerzony, broda obciągła, najprawej stronie 
twarzy przy granicy szyi z twarzą, na samej 
szczęce blizna mała %  cala długa 1 %  linji 
szeroka, ręce zgrubiałe na powierzchni dłonio­
wej wyraźnie nagniotki od ciężkiej pracy, zaro­
stu niema żadnego, jak  również i innych zna­
ków szczególnych, ubrany w koszulę z grube­
go płótna, kaftan ik  niciany na drutach, kami­
zelkę z szarego korciku i spodnie wełniane w 
kratk i czarne z popielatemi, mówi dobrze po 
po polsku.

Kalisz dnia 5 (17) Sierpnia 1869 roku.
Sędzia Prezydujący, Bróm irski.

S . D. 631/0. C y jb  llcnpaanm c.ibH ott 
floAW Uu  «® Ka.ibn. pin.

C h m ®  u p u r a a m a e T ®  I l u u a  R a p H R B C K a r o ,  
nponcxojaniaro  H3® jepeBHH IIonHTOBge 
raiHHbi lleTejte, h łih *  HeiiSBtcTHaro c® ir t-  
CTa HtiiTejibCTua, jafibi jjih ei.ic.lynianin pt,- 
uieHift no jb jiy  Mappniia AitaMOKii'ia o6 bhhh- 
enaro B®  KpaiKB, j a 6i,i HenpeneiiHo b ®  Teuenin 
30 jnefi b ®  3jl,mHiS Cyj® npH&Biji®.

K ajisnapia jkh 13 (25) AnrycTa 1.-89 r. 
iipeflCkflaTejibCTRyiomift Cyja, 

HajBOpHblfi CoBhTHBB®, BpiKOCKa.
*  *  *

W zywa Icka Czarniaw skiego, ze wsi Po- 
piatow ce gmiuy M etele pochodzącego, a  o b e ­
cnie z pobytu niewiadomego, aby celem  w y­
słuchania  wyroku w spraw ie p ko M arcino­
wi Adam owicz obwinionemu o k radzież , za ­
padłego, najdalej w ciągu dni 30 do Sądu tu­
tejszego przybył.

K alw arja d 13 (25) Sierpnia 1869 r .
Sędzia Prezydujący,

R adca Dworu, B rzoska

N. D. 6404. C y jb  H cnpagum e.ib iw a  
floA iiu iii Sb KciAbeapiu.

BhisuBaei® u® upucyTCTBie c iioeanycT a- 
H0B«HHMH 30 AHeBHbli! CpoK® CO ĄHH IIB- 
ne>iaTanin cero KaeraHa loAzeBCKaro 6 . 
Bypi o.viHCTpa ropoAa O .iiira u A4o.iha>a 
BepsHceBiiia ó. CeK uecrparopa AurycTOB- 
CKaro J'®34a hwh B n e tn  lUcrm.ix® 110 mb- 
c iy  iipeowiianifT, 4 'fi iiMC.iyiujiiio upwroBO- 
pa uo AB.iy oHi.il® noc434ouauU iaro.

I’. Kazt Bapiii, AurycTa 8 (20) 4 . 1869 r. 
npe4c®4aTeHi.cTuyH)uiiń Cy4 hn, 

HaAiiopHbiu C oubthm r® , Bpmocxa.
*  *

Wzywa K ajetana Godlewskiego b. Burm i­
strza m iasta Olity i Adolfa Berensewicza b. 
Sekwestratora Powiatu Augustowskiego, aby 
w przeciągu dni 30 od daty ogłoszenia niniej­
szego w Sądzie tutejszym dla wysłuchania wy­
roku w sprawie przeciwko nim wydanego s ta ­
wili się.

Kalwarja dnia 8 (20) Sierpnia 1869 r.
Sędzia Prezydujący,

Radca Dworu, Brzoska.

JV. D. 6406. P aenciu  M upcsou  C y/fb .
Atirycra 15 (27) 4 n s c. r . b® i o c t h h h o m ®  

Aom® 4 epenJii /J.iyroKOHTbi Fu w u hi Kopa- 
ó. miLie, CKe(ineiimiKaioy®3 4 i BapiuancKoii 
Fy6epnii! CKoHianecb weHuiHua h u u i s h ,  iio 
HMenii ®aMH/iiu u rio M®cTy HiHTeabcrBa iie- 
H3BecTHaff, ono/to 50 aBr® ot® pouy, bo . io -  
cw TeMHo-pycbie, T/ia3a Kapbie, pocra  cpe4 
Hnro 0 4 H)T»H u® pyóauiKy H3® 6®/iaro 104-

 ̂  ,  .  ̂n iu u .ę  D U V UUj4Iini|lxi U I d
p u n  m e p c i H H b i H  nepeAHHK® b ®  iioaocm 
K p a c i l b l e  HCHH ie ,  C TaphiH  p a .a o p u aH H h lf l  n A a -  
tok®  K p a c n - r o  u u ® T a .  I l p u  H eń  H a x > 4 H- 
4HC® 4 B a  M e i u x a  c®  o cT a iU K a .w d  s i y z i i  11 
C0 .1H.

Hr® ca®4 eTuia OKa3a.incb ne tohh i.is  
to  ibKo cB®4 en i n ,  h to  iKenuiHiia 3Ta mo- 
j®eT® npotiexoAHTb H3® 4 . peuiiH P. ru u® 
HZH Pbl/IbCR®, IIOTOMy Miipouoi) Cy4 ® HeCTb 
H.MT.BI® npe4-10*I11 b UC®M® .IHUaM® H.M®10- 
uiHM® z a k i n  HHoo CH®4 eHin o CKaaaHiJofi 
HiOHUlHHń, yB®40MHTb 341 lUHill Cy4 T , AAU 
PcnpauH T e’biioii Cy4 ® 2 ro 0T4 -fe.ieHiH «®. 
B a p u i a i i r . .  1 ,

T. Paua AmycTa 19 (31) ahh 1869 r .
Ho4 cy4 0 K®, ApHHHCbiu.

•

W dniu 15 (27) Sierpnia r. b. w karczm ie 
wsi Gługokąt, gminie Korabiewice, Powiecie 
Sk.erniewickim, Gubernji W arszawskiej, zrnar 
ia kobieta żebtaczka z imienia i nazw iska 
niewiadoma, wieku la t okoio 5J, włosów cie­
mno-blond, oczu piwnych, wzro-fcu średniego, 
w koszulę płócienną grubą, dwie spódnice z 
białego grubego płótna, fartuch sr.ary wełnia­
ny w paski niebieskie i czerwone, chustkę s ta ­
rą płócienkową na tle czerwonemu w kw iatki 
na dwoje przedartą, przy której były dwia 
torby z grubego płótna, a w n h h  nieco mąki 
i soli.

Ze śledztwa niepewno tylko wiadomości po* 
wzięto, że kobieta ta  mogła pochodzić ze wsi 
Regnowa lub Rylska.

Wzywa przeto każdego, ktoby jakąkolw iek 
posiadał wiadomość o nazwisku i pochodzeniu 
wspommonej kobiety, iżby o tern zawiadomił 
Sąd tutejszy lub Sąd Policji Poprawczej W y­
działu II w Warszawie.

Rawa dnia 19 (31) Sierpnia 1369 roku.
Podsędek, Arczyński.

LISTY GOŃCZE. 
CTdlCKHŁIE JIIIC TH .

N .  D. 6 4 2 2 .  O y . \b  llcnpanum e.iM i.oii
llo A u p ia  I. U m Ą bA eniu  Sb Bupmaab.

IlpocHT® chm® hc® u o e m i i c H  u  rpaW4 an- 
Cbia B ,iacrn  HaS.nOAeHiuąia 1134® nopH4 -
KOM® 11 Óe30UacHuCTiK) KpHH OÓpamaTb OOO- 
óeiitioe B.iHMaHie na l le ip a  Mecimrep® on® 
ate U liieiep® , a®T® 011 po4 y 27, BaaHreAH- 
H-Cbaio u®|ioHcn<ńl®4 alliil, X0/lci'aio , no- 
4 eninnK a, ypoai4 eutiaro  u® 4 epeunin 3 a a y -  
cKax®, CUM HbOua 11 K arapaubi, nocioHH- 
Iioro m n ie  m 4 ep. Tapioucb® r e n e j i  H3Ł 
M lcToiipoóbinaH iii na n3uECTiiai o n u® cay- 
Ha® noH.MKii eto  4 "CTaan r® u® 34®ainiii 
C y 4 ® h a u  ó/inaiahiuiii era  v . u c t o  upoóuua- 
Hin.

r. Bapui na, ABiycra 8 (20) pnn  1869 r. 
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W zywa wszystkie władze tak  wojskowe ja k  

i cywilne nad porządkiem i bezpieczeństwem 
kraju  czuwające, zwracać baczną uwagę na 
P io tra  Messyngera y. Bzpetera, lat 27, ewan­
gelika, stanu wolnego, wyrobnika, urodzonego 
we wsi Załuskach, z rodziców Jakóba i Kata- 
rzyny, stałego mieszkańca wsi Targówek, obe­
cnie z pobytu niewiadomego, a w razie u jęc 'a  
go dostawienie do Sądu tutejszego lub na j­
bliższego jego  przebywania.

Warszawa d. 8 (20) Sierpnia 1869 roku.
Sędzia Prezydujący, Żyzniewski.
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IIpocHTb B&eHHUH h rpaiEjaHCitia B 
oOpaTHTb ocofieiiHoe BHHMauie aa hs6 
ihhm® JIełifiy BypniTWHOM®, HtHTejiemi 
jKHHCitaro y iic ja  3aMOpoBcicołi tmuhli, 
ho MhCTO npeóbiBaHiio hchsbIjcthomi 
cjryiais ate 3aAepHta-nia ero, SnarOBojiH. 
CTaBHTb b® :i;(TLiiniń m u  6.iiiiBafimifi 

IIpuMiTH ero, JihT® ot® p o jy  73  
cpejHiS, bojocłi CHBbie, rjta3a cip®le 
npojojiroBaToe, hoc® h po T t y n ip e
nojO poj ok® itpyrKBifi oSpocmiii, ocoóbia
MliT® HenuheT®.
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W zywa wszelkie władze, nad poi 
k ra ju  czuw ające, aby n a  Lejbę Buj 
sm inv Zambrowskipi nowintn Knms

ne  oko zwracały,ły, a  w razie  ujęcia 
najbliższego dostaw i
1 nnqtfinilia,C.V Ir, 4-

tu tejszego lub najoiizszegu u< 
R ysopis ,ego następujący; la t  73'  

średniego; włosów siwych, oczu szai 
sa  i brody m iernych, znaków szcz. 
żadnych.

Łom ża d 15 (27) S ierpnia 1869 
Sędzia 1 rezydujący, M ili

w D rukarni Rządowej Okręgu Naukowego Warszawskiego. Za pozwoleniem 8 cnr.ury,


